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Hańba wam za odrażające postępowanie!
Burmistrz Nowego Jorku wierzy w zmiażdżenie niebezpieczeństwa nazistycznego

BURMISTRZ LA GUARDIA

Nowy Jork, 2. 4. ŻAT. Burmistrz Nowego 
Jorku La Guardia wystąpił na publicznym ze­
braniu zwołanym przez kongres żydostwa a- 
hierykańskiego bardzo gwałtownie przeciwko 
Hitlerowi i reżimowi nazistycznemu. La Guar­
dia oświadczył, że reżim nazistyczny jest groź­
bą dla pokoju, to też jest on pewny, że świa­
tła opinia całego świata wkrótce zniweczy to 
niebezpieczeństwo. Szczególnie gwałtownie za-
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Cena 40 groszy.

atakował La Guardia anekaję Austrii i prze­
śladowani? mniejszości, drwiąc przy tym z ple­
biscytu, przeprowadzanego przy pomocy Lague- 
tów i kulomiotów. W  niezwykle ostrych sło­
wach La Guardia określił brutalność narodo­
wego socjalizmu wołając: „Hańba wam za bu­
dzące odrazą postępowanie! “  La Guardia w

NIEBYWAŁA OKAZIA!
Najnowszy model radioaparatu

ELEKTRIT DOMATOR
za Zł. 1 9 5 -  na raty

tylko w największej fachowej firmie radiowej

ANTENA11, Kraków, starowiślna 1» !■

końcu swęgo przemówienia z największym u- 
znaniem wspomniał o Inicjatywie RooseveJta 
w sprawie niesienia pomocy uchodźcom z Au­
strii.

O wpuszczenie uchodźców 
do U. S. A.

Waszyngton, 2. 4. ŻAT. Przewodniczący ko­
misji emigracyjnej kongresu amerykańskiego 
Samuel Dickstein zgłosił wniosek w sprawie 
przeznaczenia nie wyzyskanej kwoty imigra^yj- 
nej 115.000 uchodźcom z różnych krajów.

*  *  *

Waszyngton, 2. 4. ŻAT. Sekretarz stanu Hull 
zakomunikował, że jeszcze trzy państwa: Ho­
landia, Panama i Wenezuela przyjęły zaprosze­
nie Rjosevelia do udziału w międzynarodowej 
akcji pomocy uchodźcom z Austrii.

Nie będzie zmian w rządzie
Warszawa, 2. 4. (Sin) Wczorajszy komuni­

kat PAT-a kładzie kres wszystkim krążącym 
Pogłoskom o rzekomych zmianach w rządzie. 
Jest to wynikiem ostatnich rozmów, przepro­
wadzonych na Zamku na temat sytuacji wew­
nętrznej i zagranicznej. Ustalono, że w chwili

obecnej zmiany nie są pożądane.
W  tej chwili uwaga rządu i O. Z. N. spoczy­

wa na sprawach ludowych w związku z uchwa­
łami Stronnictwa Ludowego w sprawie uro­
czystości racławickich. Dopiero po zamknięciu 
sesji nadzwyczajnej zapadną dalsze decyzje.

Nowe przedsiębiorstwa
w Centr. Okręgu Przem .

Rzeszów, 2. 4. PAT. Zgodnie z planem rozbu­
dowy gospodarczej Centralnego Okręgu Prze­
mysłowego uwaga czynników miarodajnych 
kieruje się obecnie na Sandomierz. Dzięki
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współpracy organizacyj spółdzielczych i rolni­
czych oraz Samurządu gospodarczego powsta­
nie w  Sandomierzu i okalających go powia­
tach, a mianowicie: łańcuckim, kolbuszowskim 
i  mieleckim szereg instytucyj aprowizacyjno- 
przetwórczych jak rzeźnia, bekoniarnia, elewa­
tor zbożowy, palarnia kawy, sortownie herba­
ty i wędzarnia ryb. Mowa jest również o ko­
ksowni, fabryce obuwia i olejarni. Równocze­
śnie istnieje duże zainteresowanie przemysłem 
hotelarskim na tym terenie, przy czym szcze­
gólnie pod uwagę brane są Rzeszów i Sando­
mierz.

1400 km. nowych dróg 
powstanie w bieżącym roku

Warszawa, 2. 4. PAT. Omawiając szczegóło­
wo najbliższy program gospodarki drogowej 
w Polsce tyg. „Polska Gospodarcza" zeszyt 14 
z dn. 2 bm. stwierdza, że zwiększenie w okresie 
budżetowym 1938/39 funduszów na budowę 
dróg państwowych i na zapomogi samorządów 
umożliwi wykonanie około 910 km. nowych 
dróg z twardą nawierzchnią, czyli zostanie u- 
zyskany wynik prawie dwa razy lepszy niż w 
ostatnim okresie budżetowym 1937/38, w któ­
rym wybudowano 500 km. Niezależnie od tego 
wybudują jeszcze samorządy z własnych fun­
duszów i przy pomocy świadczeń w naturze 
około 500 km., czyli należy spodziewać się, że 
sieć drogowa w okresie budżetowym 1938/39 
wzrośnie o 1.400 km. nowych dróg z twardą 
nawierzchnią.

O ile nie zajdą nieprzewidziane 
okoliczności...

Rzym, 2. 4. PAT. O ile nie zajdą nieprzewi­
dziane okolicznośći, kanclerz Hitler przybędzie 
do Rzymu 3 maja. W  dniu 6 maja uda się on 
do Neapolu, kąd nazajutrz powróci do Rzymu. 
Dzień 9 maja soedzi kanclerz we FlorenciL
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Bęsi większego wrażenia w  prasie przeszło 
przemówienie p. wiceministra rolnictwa Wie 
rusz * Kowalskiego w sprawie aprowizacji 
Polski. Wielu ludzi prawdopodobnie sądzi, ie  
problem ten posiada swą ostrość tylko w 
krajach przemysłowych, gdzie należyte wy 
żywienie ludności w czasie pokoju, a szcze­
gólnie w czasie wojny, jest jednym z głów­
nych kiopotow rządów. Natomiast Polska, 
jako kraj rolniczy, ma rzekomo raczej kłopot 
ze znalezieniem możliwości zbytu dla nadmia 
ru produkcji rolnej.

Otóż trzeba wiedzieć, że i w Polsce istnie­
je  poważny problem wyżywienia ludności 
Pewnie, że w obecnym stanie głodowej kon- 
Eumcji najszerszych warstw ludności na ryn 
ku znachodzą się znaczne ilości środków 
żywności, zaofiarowane przez producentów 
rolnycu. Ale trzeba się liczyć z tym, że obec 
ny .^emniaczany'’ poziom konsuincji me bę 
dzie trwał długo. Postępy cywilizacji dźwig­
ną także poziom konsumcji polskiej w górę. 
W  każdym razie jednak wojna, której oba­
wiać się należy i na którą trzeba być pizygo 
towanym —  z jednej strony niesłychanie 
zmększy zapotrzebowanie konsumcyjne, z 
drugiej zaś strony obniży produkcję rolną. 
Może się wówczas łatwo okazać, że mimo, 
że jesteśmy krajem rolniczym, będziemy mie 
li truanobci z wyżywieniem ludności w wy 
■pad ku wojny. |

Problem ten zamierza Ministerstwo Rolnic 
twa rozwiązać w drodze stworzenia rezerw ; 
żywno, oiowych Rezerwy te tworzone będą 
w dwojaki sposób: 1) Przez dążenie do po­
głębienia pojemności konsumcyjnej rynku 
wewnętrznego, t. zn. zmniejszenie rozpiętoś 
d  między średnim poziomem konsumcji, obli 
czonym na jednostkę w czasie pokoju a ana 
logicznym poziomur. w czasie wojny i 2) 
Przez rozbudowę niewykorzystywanych zdol 
ności produkcyjnych.

Prace na i  rozwiązaniem problemu aprowi 
zacji skoncentrują się zatem zurówno na pod 
niesieniu konsumcji, jak i na podniesieniu 
produkcji Ta droga prowadzi też w sposób 
najkrótszy i jedyny do zamierzonego celu. 
Jas w innych wypadkach, tak i tutaj wszyst 
ko będzie zależało nie od celów, które Min*s 
teistwo Rolnictwa wytyczyło sobie, ale od 
środków, jakimi zamierza się posługiwać 
przy realizacji tych celów.

Problem konsumcji Najw ażni.^j jzym kon 
sumentem produktów rolnych jest miasto. 
Stan popytu na środki żywności zależy w sto 
sunku wprost proporcjonalnym od sny na­
bywczej ludności miejskiej. Gdy ludność miej 
ska biednieje, je j zdolność konsumcyjne. kur 
czy się i producent rolny natrafia na zv.iększo 
ne trudności przy sprzedaży swych produk­
tów. Odwrotnie —  gdy ludność miejska bo­
gaci się. wzrasta je j konsumoja. wzrasta po 
pyt, a w ślad za tym i łatwość sprzedaży 
produktów rolnych. Zawsze i wszędzie decy 
dującym bodźcem dla zwiększenia produkcji 
jest zwiększony popyt. Podobnie i zmniejszo 
ny popyt powoduje koncentrację podaży, o- 
słabieńie cen i kurczenie się produkcji. Slco 
ro zatem na stan produkcji rolnej w decydu 
jącej mierze wpływa stan konsumcji, to nale 
ży chromć zdolność aonsumcyjną ludności 
a nie tępić jej.

Niestety, aktualne wypadki nie zawsze idą 
po tej jedynie racjonalnej linii. Poseł Dudziń 
ski występujący —  niewiadomo dlaczego —  
w  Imieniu rolnictwa, wmósł projekt ustawy 
o całkowitym zakazie uboju rytualnego, nie 
licząc się z tym, że uchwalenie takiej usta­
wy w żadnym wypadku nie może przyczynić 
się do zwiększenia konsumcji podstawowego 
produktu rolnego, jakim jest mięso, nato­
miast z  całą pewnością zmniejszy popyt na 
mięso i spowoduje trudności dla rolnictwa. 
Ten właśnie krok —  zresztą zaaprobowany 
przez Sejm —  jest jaskrawym pokrzyżowa­
niem wysiłków Ministerstwa Rolnictwa o po 
głębienie konsumcji i produkcji środków ży­

wności dla celów należytego zabezpieczenia 
wyżymania kraju w czasie wojny. Ci, którzy 
ten projekt wnieśli i którzy glosowali za je­
go uchwaleniem, z całą pewnością nie będą 
mogli sobie przypisać zasługi ułatwienia Mi 
nisterst\. u Rolnictwa wysiłaów nad zwększe 
niem obronności kraju na odcinku aprowiza 
oyjnym.

Ubój ryt uainy, to tylko fragment zagadnie 
nia. Rescty dopełniają ekscesy antyżydows­
kie, pikietowanie żydowskich zakładów pra­
cy, bojkot ekonomiczny Żydów i akcja, zmie 
rzająca do wygłodzenia Żydów w Polsce. Te 
wszystkie szlachecne wysiłki z całą pewnoś 
cią ogólnego stanu konsumcji nie podnoszą. 
Dla rozwoju konsumcji środków żywności 
nit może bowiem być obojętny fakt trzyma­
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WYPOŻYCZALNIA KSIĄŻEK,
została przeniesiona do nowego lokalu przy ul. 
Tomasza 26, Dom Kasy Oszczęuności, tel. 135-75 
Wszystkie nowości literackie oraz lektury 
szkolne w wielkiej ilości egzemplarzy. 1937k

nia za gardło trzech i pół milionowego sku­
pienia żydowskiego, stanowiącego blisko 4u 
proc. luoności miejskiej, a więc bardzo znacz 
nego odłamu konsumentów. Akcja antyse­
micka podszywająca się tak chętnie pod fir­
mę patriotyczną, w swym zaślepieniu nie wi 
dzi jeszcze jak dalece osłabia ona wysiłki, 
konieczne dla usprawnienia aparatu aprowi 
zacyjnego na wypadek wojny.

Pobudzenie konsumcji nie zależy wszakże 
tylko od zwiększ* nia chłonności kousuir cyj 
Hej ludności miejskiej. Musi także zwiększyć 
konsumuję sam chłop. Nie trzeba powtarzać 
na jak niskim poziomie znajduje się stopa 
życiowa ludności wiejskiej. Wszelako podnie 
sienie stopy życia wsi zależne jest od cen 
towarów przemysłowych i  od ogólnego sta­
nu produkcji rolnej.

Niskie ceny artykułów przemysłowych, na 
bywanych przez wieś umożliwią chłopu ich 
nabycie przez sprzedaż mniejszej ilości pro­
duktów rolnych, których część pójdzie na 
własną konsumeję. Tanie towary przemysło­
we, nabywane przez chłopa, zależne są jed­
nak od odpowiedniej polityki rządu w stosun 
ku do monopoli i karteli, a także w stosun­
ku do handlu. Wysokie ceny artykułów mo 
nopolowych i ~ka.telizowanych zmuszają 
chłopa do sprzedania większych ilości pro­
duktów rolnych na cele zakupna stosunko­
wo małej ilości artykułów przemysłowych. 
Tutaj rząd ma bliską i bardzo prostą drogę 
bezpośredniego działania. Wystarczy obniżyć

ceny artykułów monopolowych ! BpowodO"
wać obniżkę cen kartelowych tak, aby wie^ 
ją  należycie odczuła. To jedna Dalsza akcja 
musi zmierzać do zapewnienia ludności w ifj 
skiej zakupna tanich towarów przemysło­
wych, woinych od działań kai telowych lub 
monopolowych. Dotychczas istniała nitskrę 
powana możliwość w tym kierunku w zwią* 
ku z dość swobodną konkurencją w handlu. 
Obecnie swoboda walki konkurencyjnej W 
handlu w dużej mierze ustała. Ginie ona * 
powodu hecy bojkotowej, finansowanej prze* 
kupiec twe chrześcijańskie, które nie mogąc 
zwyciężyć kupiectwa żydowskiego drogą ul* 
kich cen i lepszej jakości towarów —  prag­
nie je zupełnie zniszczyć i wyfcjminować *  
areny konkurencyjnej drogą akcji politycz* 
nej. Pozbywanie się tańszej konkurencji, ta 
umożliwianie zwyżkowego ruchu cen, który 
sprzeciwia się interesom ^onsumcyjnym 
chłopa. Wyczuwa to. niejako podskórnie 
chłop, gdy odnosi się z nieufnością do ulotek 
i  nawoływań, zachęcających go do bojkotu 
tańszego handlu żydowskiego & popierania, 
handlu „owszemowego” .

Wreszcie zagadnienie produkcji rolnej. W  
tej dziedzinie istnieją naprawdę niewyczerpa 
ne możliwości. Polski rolnik produkuje zalea 
wie 11.2 kwintala pszenicy na jednym hek­
tarze, gdy rolnik duński lub holenderski pru 
dukuje przeszło 29 kwintali; żyta produkuje 
rolnik polski około 11 kwintali, gdy roimk 
holenderski 23 kwintale; jęczmienia produku 
je rolnik polski 12 kwintali, gdy holenderski
blisko 30 kwintali; rolnik polski produkuje 
niespełna 12 kwintali owsa, gdy rolnik beigij
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ski przeszło 26 kwintali;, nawet ziemi Larów
—  mimo że Polska jest jednym z  najwięk­
szych producentów ziemniaków w Europie
—  zbiera rolnik polski z 1 na busko 114 Jrwin 
tali, gdy rolnik belgijski zbiera blisko 213 
kwintali. Podobnie przedstawia się sytuacja 
we wszystkich innych produktach rolnych.

Sytuacja w tej dziedzinie sama wskazują 
jakie śrouki należy przedsięwziąć dla podnie 
sienią stanu produkcji rolnej. Rolnik ma je­
szcze bardzo dużo do roboty na wsi, aby wy 
dajność swego gospodarstwa podnieść na 
stan, odpowiadający kulturze rolnej w kra­
jach Europy zachodniej. Trzeba umożliwić 
rolnikowi zwiększenie wydajności jego wars* 
tatu pracy. Różne środki prowadzą do tego 
celu. Wymienialiśmy je  już wielokrotnie i nie 
mamy potrzeby obecnie powracać do nich. 
Jedna rzecz wydaje się wszanże pewna: mia 
nowicie, że droga do podniesienia produkcji 
rolnej i zabezpieczenia w ten sposób stanu 
aprowizacji Polski na wypadek wojny nie 
prowadzi po przez fantasmagorie straganiar 
skie, zachęcające chłopa do rzucenia swego 
warsztatu rolnego i szukania przygód w 
małoiiuasteczkowych straganach, dokąd usi 
łują zaprowadzić chłopa niesumienni agita­
torzy. Ta droga prowadzi do demobilizacji 
żywnościowej kraju, nie mówiąc już o tym. 
że kroczenie tą diogą powoduje także „przy 
sposobności" demobilizację psychiczną.

3. D.

Dr Magnes dementuje
Jerozolima, 2. 4. ŻAT. Prezydent Uniwersy­

tetu Hebrajskiego w Jorozolimie dr J. L. Ma­
gnes ogłosił w „Haarec“  oświadczenie, w któ­
rym stwierdza kategorycznie, iż nie prowadził 
z kimkolwiek rokowań, w szczególności ani z
b. muftlm Jerozolimy, ani z Nuri Paszą w spra­
wie „układu żydowsko-arabskiego na podsta­
wie 35 proc. ludności żydowskiej w Palesty- 
nie“. Wszystkie te doniesienia są całkowicie 
zmyślone.

Film na tle życia Chaim * Salomo­
na, patrioty amerykańskiego

Nowy Jork, 2 4. 2AT. Towarzystwo Werner 
Brothers komunikuje, iż realizuje obecnie film  
historj czny, osnuty na tle życia amerykańsko-

żydowskiego patrioty i finansisty Chaima Sa­
lomona. który odegrał wybitną rolę w amery­
kańskiej wojnie o niepodległość. Urodzony u 
1740 w Polsce, Chaim Salomon przybył do Ame 
ryki w 1772 i od samego początku rewolucji 
wyzwoleńczej poświęcił się ruchowi niepodle­
głościowemu. Po okupacji Nowego Jorku 
(wówczas Nowego Amsterdamu) przez Angli­
ków (1776) Salomon został uwięziony pod za­
rzutem uprawiania szpiegostwa na rzecz nie­
podległościowców. Z więzienia Salomon zbiegł 
do Filadelfii, gdzie wkrótce zdobył sobie pow- 
szeenny mir i otrzymał honorowe obywatel­
stwo miasta. Przez długie lata Chaim Salomon 
stał u boku rzą du niepodległościowego, przy­
czyniając się do ugruntowania niezależności 
politycznej młodej federacji. Nowy film W er­
ner Brothera otrzyma tytuł „M y country first"-
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A  na jednei imżunce kawy słodowej Kneippo 
nie m ożna zaoszczędzić fortuny I Natom iast 
codzienne używanie pożywnej i wyśmienitej 
kowy słodowej Kneippa daje duże oszczęd- . 
ności i wywiera w dodatku zbawienny wpływ 
na nasze zdrowie, kownież sm aczna jest 
ta zdrowa

Kawa Słodowa Kneippa

Przedstawiciele socjalistycznych 
związków zawodowych u szefa rządu

Warszawa, 2. 4. PAT. Pan prezes Rady Mi- I związków zawodowych w osobach pp. Kwapiń- 
nistrów gen. Sławoj-Składkowski przyjął dziś J skiego oraz Topinka i Zdanowskiego, 
przedstawicieli komisji centralnej klasowych j

Stracenie szpiega w Bydgoszczy

Co zarzuca się aresztowanym 
działaczom żydowskim?

Wiedeń, 2. 4. ŻAT. W  kołach żydowskich 
krążę pogłoski, że były przewodniczący gminy 
żydowskiej w Wiedniu dr Desieder Friedmann 
°raz przewodniczący austriackiej Organizacji 
Syjonistycznej dr Oskar Griinbaum mają być 
W najbliższych dniach internowani w nowym 
obozie koncentracyjnym pod Salzburgiem. 
»pas Schwarze Korps" niesłychanie gwałtow­
nie zaatakowało dra Friedmanna, to też liczyć 
*ię należy z tym, że dr Friedmann i dr Griin- 
baum postawieni będą pod sąd pod zarzutem 
■■zbierania pieniędzy dla reżimu Schuschnigga".

Wiedeń, 2. 4. ŻAT. Policja opieczętowała lo­
kal archiwum gminy żydowskiej przy Ferdi- 
nandstrasse.

konfiskata książek „wyklętych" 
autorów

Wiedeń, 2 4. ŻAT. Oddział szturmowców 
*raz z policją przeprowadzili rewizję w licz- 
^ h  księgarniach w Wiedniu, gdzie skonfi­
skowano wszystkie książki autorów żydow­
skich i nieżydowskich, które są zabronione w 
Niemczech. Konfiskacie uległy m. in. książki: 
^efana Zweiga, Arnolda Zweiga, Vicky Baum, 
Franciszka W erfla, Jakuba Wassermana, Lio- 
ba Feuchtwangera, Szaloma Asza, Alfreda i Ro 
berta Neumannów, oraz Feliksa Saltena.

Wszyscy obcokrajowcy, którzy bawili w Au­
strii dłużej niż 3 dni, ubiegać się muszą w po­
rcji o specjalne zezwolenia na wyjazd. Rozpo- 
rządzenie to zmierza do zaostrzenia kontroli 
bad obcokrajowcami.

Nowa transza przestępców 
W Berezie

Warszawa, 2. 4. PAT. Z polecenia Ministerstwa 
fyraw Wewn. skierowano ostatnio do Berezy no- 

grupę spekulantów i szkodników gospodar­
czych oraz zawodowych przestępców kryminał­
ach Z terenu województw lubelskiego, śląskiego 
i wołyńskiego.

M. in. z Lublina wysłano dwóch milionowych 
hurtowników branży mięsnej Szola Godberga 1 
Szyję Bidermana, którzy, opanowawszy handel 
Mięsem z uboju rytnalnego w Lublinie, oddziały­
wali szkodliwie -na rynek mięsny, wytwarzając 
Sztuczny brak lub nadmiar mięsa, prowadząc bez­
względną walkę przeciw trybowaniu, a nadto do- 
bonywując uboju pod nazwiskami drobnych ster­
roryzowanych przez siebie rzeźników.

Ze Śląska został skierowany do Berezy organi­
zator szajek przemytniczych Abram Kuczyński.

Spośród zawodowych kryminalistów wymienić 
Należy także Gustawa Janasa, wielokrotnie kara­
nego sutenera z Katowic, stosującego metody ter­
rorystyczne w swej działalności przestępczej, 
f  awła Olszenka, karanego 14-krotnie złodzieja, 
oraz Henryka Kuczowitza, zawodowego włamy­
wacza, dostarczającego innym przestępcom broń 
i narzędzia do włamań.

SMSfmWłWi
Stan pogody w Polsce w dniu dzisiejszym:
Dziś przed południem zaczęło napływać z za­

chodu nad Polskę cieple i wilgotne powietrze 
rwrotnikowo - morskie, które spowodowało sto­
pniowy wzrost zachmurzenia do całkowitego po­
krycia postępujący od zachodu kraju i deszcze. 
W południe wpływ świeższych mas sięgał do Pol 
*kj środkowej. We wschodniej części kraju pozo­
stającej do wieczora pod wpływem wychłodzone­
go powietrza napływającego z północy, utrzymy­
wało się zachmurzenie zmienne z przelotnymi o- 
Padami. W całym obszarze wiały nadał gwałtow­
ne wiatry zachodnie, dochodzące chwilami w Ma- 
lopolsce wschodniej do 20 m/sek.

Temperatura o godzinie 14-ej wynosiła od 14 st. 
ha Śląsku cieszyńskim do 4 sL na wybrzeżu i Wi­
leńszczyźnie.

Przewidywany przebieg pogody w dniu 3 bm.: 
Pochmurno i dżdżysto z przejaśnieniami w połud­
niowej części kraju, temperatura dniem od 15 st. 
na południu do 10 st. na północy kraju. Dość sil­
ne wiatry zachodnie Podstawa chmur od 200 m. 
Przejrzystość powietrza osłabiona.

Warszawa, 2. 4. PAT. Mamel Władysław, 
urodzony w r, 1895, ostatnio zamieszkały w 
Gdańsku, skazany został wyrokiem prawomuc 
nym Sądu na korę śmierci za zbrodnię zdrady

Berlin, 2. 4. PAT. Kanclerz Hitler podpisał 
następujące nominacje: podsekretarz staną w  
ministerstwie spraw zagranicznych von Ma- 
ckensen został mianowany ambasadorem w 
Rzymie, podsekretarzem stanu w  ministerstwie 
spraw zagranicznych został mianowany dotych­
czasowy kierownik departamentu polityczne­
go ministerstwa spraw zagr. Weizbaeker. Am­
basadorem w  Londynie został mianowany do-

Warszawa, 2. 4. PAT. W  pałacu Staszica w 
Warszawie odbyło się zebranie naukowe Na­
rodowego Instytutu Astronomicznego pod prze­
wodnictwem prof. E. Warchałowskiego. Prele­
gent prof. T. Banachiewicz, dyrektor Obser­
watorium Astronomicznego w Krakowie, w y­
łożył zasady nowej, wynalezionej przez siebie 
metody obliczania wyników pomiarów i obser- 
wacyj, metody posługującej się L zw. krako-

Czahg-Kai-Szek szefem 
Knomintangn

Hankou, 2. 4. PAT. Kongres Kuomintangu 
zakończył się. Marszałek Czang-Kai-S sek został 
wybrany jednomyślnie prezesem, a Wang-Czin- 
W ei wiceprezesem Kuomintangu. Dotychczas 
partią kierowała rada naczelna. Stałego preze­
sa stronnictwa nie było.

Joe Louis pokonał Thomas 
w 5-ej rundzie

j Nowy Jork, 2. 4. PAT. W nocy z piątku na »o- 
jotę według czasu europejskiego odbył się w Chi­
cago mecz bokserski o mistrzostwo świata za-

stanu na rzecz jednego z państw ościennych.
W yrok wykonano dnia 1 kwietnia 1»38 r. w 

Bydgoszczy.

tychczasowy ambasador w  Tokio von Dirck- 
sen, zaś ambasadorem w  Tokio dotychczasowy 
attache wojskowy w Tokio gen. major Ott. 
Dotychczasowy radca ambasady w  Londynie 
Woermann został kierownikiem departamentu 
politycznego ministerstwa’ spraw zagranicz­
nych. Następcą jego w  ambasadzie w  Londynie 
został radca poselstwa Theo KordL

wianami, a parokrotnie prostszej od używane­
go dotychczas w tym problemie sposobu Gaus­
sa. Rzecz ta, z dziedziny t. zw. metody najmniej 
szych kwadratów, interesuje szersze koła fa ­
chowców, jak to astronomów, geodetów, staty­
styków i przyrodników, posługujących się ma­
tematyką i była przedmiotem komunikatu 
przedstawionego przez autora Polskiej Akade­
mii Umiejętności w dniu 25 marca rb.

wodowe w wadze ciężkiej. W walce tej spotkali 
się obrońca tytułu, Amerykanin Joe Louis, rów­
nież z Amerykaninem Harry Thomas.

Warto przypomnieć, że w grudniu ub. r. pre­
tendent niemiecki do tytułu mistrza świata, Max 
Schmelling pokonał Thomasa przez k. o. Mecz po­
między Louisem i Thomasem, mający rozegrać 
się w 15 rundach, przyniósł zwycięstwo obecne­
mu mistrzowi świata Louisowi w 5-ej rundzie 
przez nokaut.

Sukces ten w bokserskich kołach Ameryki zna­
cznie podniósł szanse Louisa w jego meczu ze 
Schmellingiem o tytuł mistrza świata. Mecz ten 
odbędzie się w czerwcu br Louis w meczu tym 
wystąpi jako faworyt. Pokonał on Thomasa o 3 
rundy wcześniej, niż Schmelling

Nowi ambasadorowie Rzeszy 
w Rzymie, Londynie i Tokio

^ f —ĘĘ

Nowa metoda obliczeń astronomicznych,
statystycznych etc.

wynaleziona przez uczonego polskiego
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8 punktów porozumienia 
brytyjsko-wtoskiego

Londyn, 2. 4. (L )  Według „Daily Express“  
porozum! rnk włosko-brytyjskie, którego za­
warcie w Rzymie pod postacią wymiany not 
spodziewane jest w ciągu 10 dni dotyczyć bę­
dzie następujących 8-miu punktów:

1) Morze śródziemne: W . Brytania i Włochy 
wzajemnie przyznają swoje interesy na tym 
morzu, przy czym interesy włoskie określone 
być mają jako „żywotne", zaś interesy brytyj­
skie jako „konieczne". Raz na rok w styczniu 
każdego roku obie strony wymienią wiado­
mości o planach obronnych, zachowując swo­
bodę fortyfikowania swych obszarów.

2) Palestyna; interesy włoskie będą zabez­
pieczone na wypadek jakiejkolwiek zmiany sy­
stemu rządzenia.

3) Kanał Suezki: Obecne prawo wolnej że­
glugi przez kanał zarówno w cz»aie pokoju jak 
i wojny zostaje potwierdzone.

4) Morze Czerwone: Włochy uznają połud­
niową Arabię jako brytyjską strefę wpływów 
i  zobowiązują się nie mieszać się do spraw ob­
szarów, położonych na wschodnim wybrzeżu 
tego morza.

5) Jezioro Tsana; Włochy przyrzekają bie in­
terweniować i nie przeszkadzać, o ile chodzi o 
bieg wód, płynących z tego jeziora, a żywot­
nych dla irygacji pól bawełnianych Sudanu.

6) Abisynia: Komisja wdosko-brytyjska wy-

IŁycza łione tan ie
k u ra c je  od 1 m aja  1 9 9 a aaMBa

Informacje:

I WO N I C Z  Z D R Ó J
tknie dokładne granice pomiędzy Abisynią a 
przylegającymi posiadłościami brytyjskimi, co 
umożliwi nawiązanie porozumienia w sprawie 
stosunków handlowych między tymi obszara­
mi.

7) Propaganda: Włochy powstrzymają się 
od propagandy anty brytyjskiej na obszarach 
brytyjskich i  na terytoriach, znajdujących się 
pod rrytyjską kontrolą.

8) Hiszpania: Włochy powtórzą swe zobo­
wiązania co do integi aaiosci terytorialnej Bi* 
szpanii i przyrzekną wycofać wszystkii swe 
wojska.

Zawarcie powyższego porozumienia będzla 
miało jako dalszy skutek, że W . Brytania po­
dejmie przez Ligę Narodów stosowną akcję 
dla uznania podboju Abisynii przes Włochy. 
Wtedy Włochy zredukują swe wojska w Linii. 
W  toku rokowań W . Brytania podkreśliła, a 
Włochy uznały ścisłe węzły, łączące W . Bry ­
tanię i Prane ję.

„Głos wspólnej krwi niemieckiej"
przyczyną listu pasterskiego kard. Innitzera

Berlin, 2. 4. Kardy nał Wiednia Innitzer prze 
słał list pod adresem gauleitera Buerckla. W 
liście tym kardynał Innitzer oświadcza, że mu­
si sprostować komentarze prasy francuskiej, 
łączące list pasterski episkopatu austriackiego 
z wizytą nuncjusza papieskiego w Berlinie u 
ministra Ribbentropa. Kardynał oświadcza uro­
czyście, że Ust pasterski nie ma żadnego związ­
ku z wizytą nuncjusza, co wynika jasno z 
przedmowy do niego. Kardynał protestuje rów­
nież przeciwko określaniu odezwy jako gestu, 
mającego przynieść odprężenie. List pasterski, 
jak i stanowisko episkopatu wobec plebiscytu, 
należy oceniać jedynie jaiko głoa wspólnej 
krwi niemieckiej. Najgorętszym życzeniom kar 
dynała jest, „by list pasterski stał się punktem 
zwrotnym w religijnym i kulturalnym życiu 
całego narodu, który z czasem doprowadzi do 
największej zgody między kościołem, pań­
stwem i partią". Kardynał wyraża nadzieję, że 
list ten położy kres wszelkim fałszywym po­
głoskom i kończy słowami: „Heil Hitler".

(Dodać należy, że oficjalny organ Watykanu 
ogłosił enuncjację, w której stwierdza, że zna-

k O B IE T Y  PO  W IB L O K B u lN iC H  C IĄ Ż A C H  uzyskujn 
nader ła tw e i bez trudu w ypróżn ien ie oraz praw id łow a 
p u e m u ię  m aterii przez używanii codziennie pó l szklanki 
naturalnej w >dy go rzk ie j „ F k A N C IS Z K Ą  - JO Z U  Y“ . -
Z apyta jc ie  W aszogo lekarza.

na deklaracja kard. Inniizera została wydana 
bez uprzedniego porozumienia z Watykanem 1 
na wyłączną odpowiedzialność episkupata au­
striackiego. —  Red.).

Pośmiertne zwycięstwo 
mordercy DoIIfussa

Wiedeń, 2. 4, Prasa podaje testament Planet- 
ty, skazanego przez rząd Schuschnigga na 
śmierć za zabójstwo kanclerza Dollfussa. JaL 
wiadomo, partia narodowo-socjalistyczna do­
maga się obecnie wznowienia iego procesu, 
twierdząc, że Planettę skazano świadomie na 
śmierć, choć nie on miał zabić Dolfussa. W  te­
stamencie żąda Planetta pochowania go w  mun 
durzę S. S , pogrzebania w  Monachium i prze­
wiezienia zwłok do Austrii po zwycięstwie ido) 
narodowo-socjalistycznej na terenie Austrii.

Natychmiastowe anulowanie*.
Wiedeń, 2. 4. PAT. Gauleiter Bueickel naka­

zał natychmiastowe anulowanie nadanych ar- 
cyks. Ottonowi Habsburgowi obywatelstw ho­
norowych w  gminach austriackich, jako wy­
muszonych przez rząd Schuschnigga, oraz zwrot 
wszystkich aktów podziękowań, które kierow­
nictwo mchu legitymistycznego wręczyło tytf 
gminom w  podzięce za ich lojalność i oddanie-

żydzi litewscy — „winni"
Prasa antysemicka nie odpoczywa. Nagle o- 

trzymała nowy żer, p-sz,tc niestworzone rzeczy 
o jakimś wybitnie negatywnym stosunku Żydów 
litewskich do Polski i do nawiązania kontaktu 
między Litwą a Polską. Tak jakby na Litwie 
Żydzi rządzili, i jakby głos Żydów litewskich 
był w tej dziedzinie decydujący. „Dziennik Na­
rodowy"  ogłosił niedawno telegram z Kowna o 
aresztowaniu kilku osób o nazwiskach żydow­
skich rzekomo za propagandę antypolską. En­
deckiemu organowi pozazdrościł laurów krako­
wski „ Kurierek", który polecił sobie ^zatelefo­
nować" z Kowna następującą wiadomość'

Kowno, 1. kwietnia, (f) Tygodnik żyaowski 
„ tpzwałgas'* poświęca artykuł wstępny sto­
sunkom polsko-litewskim i w imieniu żydow­
skiego społecidństwa pisze:

„Po 18 latach braku stosunków z Polską 
jesteśmy zmuszeni (Kto? Red.) do nawiąza­
nia stosunków dyplomatycznych i innych. Na­
wiązaliśmy stosunki i nie jesteśmy pewni, czy 
nasz partner nie zamierza jakiegoś aktu gwał­
tu" ;■*»

Ta nagonka prasy żydożerczej na Żydów li­
tewskich ma specjalny posmak. Jest to natural­
nie ułatwianie sobie roboty i  zrzucanie winy na 
Żyaow. Faktem bowiem jest, że z początku, a 
także i teraz, co zresztą oficjalnie stwierdzano,

cula prasa litewska odnosiła się niechętnie lub 
z wielką rezerwą do nawiązania stosunków dy­
plomatycznych z Polską. Jeśli weźmiemy pod 
uwugę fakt, że na Litwie istnieje dyktatura je­
dnego ugrupowania i  że presa jest niemal 
,,zgleichschaltowana“ , to zrozumiemy, że poja­
wiają się tam tylko takie głosy, jakich życzy 
sobie v> danym wypadku rząd. Co się tyczy ja­
kiegoś tygodnika żydowskiego o dziwnej nazwie 
„Apswalgas“ , to stwierdzamy, że żadnego takie­
go tygodnika nie znamy. Oficjalnym organem 
Żydów litewskich jest ,Jidisze Stimme“  a pismo 
to zajmowało od pierwszej chwili stanowisko 
pozytywne wobec prób nawiedzania stosunków 
dyplomatycznych z Polską.

Ale jeśli nawet istnieje taki tygodnik żydow­
ski i jeśli nawet pisze tak, jak to cytuje „ I. K- 
C ." —  w co bardzo wątpimy ■—  to przede 
wszystkim wszyscy Żydzi litewscy nie mogą 
za to odpowiadać, a po drugie pisze tak, jak 
pisze większość prasy litewskiej. Z  licznych zlo- 
flitcych notatek pod adresem Żydów litewskich 
i z całej tej nagonki przebija poza tym niczu y- 
kia krótkowzroczność i naiwność polityczna. Dla 
polityki polskiej, jest przecie rzeczą ważną, by 
pozyskać opinię publiczną całej Litiay, wszyst­
kich jej obywateli. A tu już z góry ktoś czyni 
usiłowania, by pewną warstwę przedstawić jako 
wrogo usposobioną wobec Polski, jakkolwiek o 
żaanej wrogości nie ma nawet mowy. Ale cze­
góż się nie robi dla nagonki, dla hecy? Dla tych 
celów gotów jest ,,/. K. C.“  poświecić nawet 
narzucającą ńę wprost rację statut.

(M)

Kara za wybicie szyb w księgarni 
polskiej w Kownie

Ryga, 2. 4. PAT. Donoszą z Kowna, że spraw­
ca wybicia szyb w polskiej księgarni „Stella" 
w Kownie został skazany wyrokiem komendan­
ta wojennego na rok zesłania do obozu przy­

pisowej pracy.

Z teatru, literatury i sztuki
— ŻYDOSTWO A  KALIGUL1ZM (Fiion a Ka- 

ligula) na ten interesujący temat udczyt wygłosi 
piof. dir Roman Thorn w czwartek dnia 7 bm. o 
godz. 8 wlecz, w Zyd. Tow. Teatralnym przy ul.
sto larsk iej 9.

— KONCERT N. INGERA, doskonałego bary­
tona z \Vlednia odbędzie się dziś w niedzielą, godz. 
20 w saji Instytutu J^uzycznego, św. Anny 2/11. 
W programie arie, pieśni i ntwoiy żydowskie.

_  Z  TEATRU IM. J. SŁOWACKIEGO. Dziś o 
godz. 3-iaiej po południu „Gałązka rozmarynu". — 
Wieczorem, po cenach zniżonych, komedia Ros- 
tanda „Romantyczni”, w opracowaniu scenicznym 
reż. W. Biegańskiego, z A. Matusiakówną. „Ro­
mantyczni” powtórzeń, będą we wtorek. —  Jutro 
z powodu przedstawień szkolnych, wieczorem 
przedstawienia nie będzie.

— „FEDRA” RAC1NE A  W 7 EATRZE KRA­
KOWSKIM. W środę, dnia 6 bm. oubęuzie się 
pierwt-ze przedstawienie „Fedry” tragedii Rad­
ne'a w przekładzie Tadeusza Żeleńskiego - Boy’a,

w inscenizacji i oprawie dekoracyjno - kostiumo­
wej dyr K. Frycza.

Teatr im. J. Słowackiego
Niedziela: godz. 3 popoł. „Gałązka rozma­

rynu", godz. 8 wiecz. „Romantyczni".
lii^PEKTUAU hJNUTEATRÓW 

AD RIA: Pod cudzym nazwiskiem Żyliy pył. 
ATLANTIC : „Towarzysze bioni" (Erick

v. Stroni .m i i „Robert i  Bertrand" (Bodo, 
Dymsza, Grossówna).

APO LLO : „Lekarz pięknych kobiet" (Loreu * 
Young, Warner Bazter i  inni). 

BAGATELA: Ogród Ailaha (Marlena Dietiich) 
i  Pieśń słońca 

L. O. P. P.: Motyl hiszpański (Jeanette MacDo- 
nald).

PROMIEŃ: „Jej pierwszy bal" (Marie Bell)* 
STELLA: „Brutal" i  „Tajemniczy strzał". 
SZTUKA: „Cień Szanghaju" (Peter Lorre) 
UCIECHA: „Wzgardzona" (Barbara Stanwyck, 
W ANDA: „Kobiety nad przepaścią" (Stępow- 

ski, Broddziński i in.).
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Wiedeńczycy przed Trybunałem niebios
L

Na szerokim szlaku, prowadzącym z ziemi 
do nieba lecą duszyczki. Czarne, szare i lśniąco 
białe.

Skurczone, małe chmurki jedna obok dru­
giej. Od dołu dmie ostry wicher, który pędzi i 
unosi duszyczki. Zimno mrozi, tulą 3ię więc one 
do siebie coraz silniej, coraz bliżej, a lecą coraz 
szybciej i coraz wyżej.

Przybywszy do wielkiej bramy na rozstaj­
nych drogach, gdzie jedna droga prowadzi do 
raju, a druga do piekła, zostają one zatrzyma­
ne:

—  Skąd przybywacie?
—  Z Wiednia.
—  Wszyscy?
—  Tak, wszyscy.
—  Dlaczego jest was _ak wiele?
D usza przym ynają oczy.
—  Popełniliśmy samobójstwo.
Anioł kręci nosem.
—  Wejdźcie do wysokiego sądu.
I  wskazuje im drogę krótko, surowo i gnie­

wnie.
II.

Tam w wielkiej saii sądu zasiada już przy­
gotowany prokurator. Na twarzy jego rozlany 
jest uśmiech. Nielada to kęs —  iaki masowy 
proces i takie jasne oskarżenie. A  przy tym 
wszyscy oskarżeni przyznają się do winy. Spra­
wa jest jasna i zakończy się szybko.

Piokurator wstaje 1 oświadcza.
—  sąazę, że mogę przemawiać krótao. Ma­

my tu do czynienia z wypadkami czystej winy 
zabijania się. Ludzie cl odrzucili jak brudną 
koszulę to co im dane było, a co było najwyż­
szym, najdroższym i jedynym dobrem: życie. 
Jest to nie wdzięczność. Ludzie ci nie chcą w i­
dzieć świata Bożego. Jest to obraza majestatu 
Boskiego. Ludzie ci nie cncieli uwierzyć, że 
istnieje dobro i piękno na Bożym świecie i je­
szcze się im objawi. To jest odstępstwo. Ludzie 
ci osierocili żony i  dzieci, przyjaciół i towarzy­
szy. To jest zbrodnia. Są to razem wziąwszy 
największe przestępstwa. Powołując się przeto 
na wyroki, wydane we wszystkich p o d o b ­
n y c h  wypcdkach, proszę wysoki sąd o wy­
danie kary, jak we wszystkich takich spra­
wach.

Prokurator nie zdołał jeszcze zakończyć, a 
na sali powstaje hałas. Dusze zmarłych samo­
bójców w da ją :

— JaL zawsze? Jak codzienne winy? —  Czy 
już się coś podobnego kiedyś zdarzyło? —  Czy 
kiedykolwiek sądzono blisko dwa tysiące sa­
mobójców naraz? —  Czy nasza liczba, nasze 
wspólne przybycie i wspólne odejście z „tam­
tego świata" nie wskazuje, że zdarzyło się tu 
coś niezwykłego, coś nadzwyczajnego. I  to ma 
być sądzone jak zawsze? —  Gdzież jest sprawie­
dliwość, gdzie jest sprawiedliwość Boska? Nie, 
my żądany indywidualnego tąau.

Hała j staje się większy. Prawie bunt. Słychać 
głosy, okrzyki. Aż naraz rozlega się głos z wy­
sokości.

—  Słusznie, będą sądzeni oddzielnie.
Prokurator zawstydzony ukrywa twarz wśród

skrzydeł.
III.

Wy wołuje się więc dusze zmarłych pojedyń- 
czo. Najpierw z pośród czarnej grupy. Jedna 
z nich powiada:

—  Nie popełniłem samobójstwa, nie poi zu- 
ciłem życia. Żyłem długo, aż do ostatniej chwi­
li, dalej już nie można było żyć.

Prokurator dziwi się:
— Dlaczego?
—  Jestem major Fey —  powiada dusza. —  

Jestem oficerem, moi panowie. I postawiłem 
na inną kartę w  grze. W ygrali

Zburzyłem Wiedeń. Jego radość i wolność, 
jego zaufanie człowieka do człowieka. Zabiłem 
11 000 robotników. Ja... Ja wydałem rozkaz 
skierowania armat przeciw mieszkaniom bied­
nych i bezsilnych. Chciałem w ten sposób ra­
tować kraj. Ale właściwie otworzyłem bramy 
przed prawdziwymi mordercami, przed tym, 
który i mnie zamordował. A  kiedy teraz przy­
był i żądał mego życia, musiałem je dać. Albo­
wiem historia ma rację i jej sąd jest słuszny...

Obrońca chce coś powiedzieć. Wstaje, kaszle 
i milczy. Nie znajduje widocznie żadnych słów.

Z wysokości daje się słyszeć wyrok:
Do świata piekieł...

IV.
Wywołuje się oskarżonego z szarej grupy.
Na tamtym świecie był redaktorem, człowie­

kiem „lepszego świata", który zawsze stał po 
stronie silnych i możnych. Tam w świecie kłam 
stwa był ubrany bardzo wykwintnie, wediug 
ostatniej mody i wyglądał wcale po ludzku. 
Tu jednakowoż jest nagi, próbuje ukryć swój 
nos żydowski, a ponieważ to się nie udaje, jest 
zmieszany.

—  Proszę bardzo —  mówi z akcentem wie­
deńskim, —  jestem poniekąd podobny do tego 
oficera, którego Wysoki Trybuna! z taką przy­
jaźnią i z taką cierpliwością wysłuchiwał. I  ja, 
jeśli można się tak wyrazić, przegrałem 1 mu­
siałem zapłacić życiem. Ale ja  nie rozlewałem 
przy tym krwi, lecz tylko —  atrament. Ileż a- 
tramentu wylałem za moją drogą austriacką 
ojczyznę...

Ogarnia go tęsknota za jego własnymi felie­
tonami i wzdycha.

—  Sądziłem —  powiada dalej —  że utrzymu­
jąc stosunki z lepszymi sferami —  przypomi­
na sobie nagle, że znajduje się w niebie i  do­
daje głośno: —  szczególnie z kościelnymi ko­
lanu oraz z wiernymi radcami dwoiu jego A- 
postolskiej Mości będę mógł jak najlepiej słu­
żyć naszemu umiłowanemu państwu, które po­
trzebuje jedności, koncentracji wszystkich po­
stępowych patriotycznych...

Prokurator przerywa mu;
—  Tu jest pan na drugim świecie, tu do ni­

kogo nie przemawiają artykuły wstępne...
Redaktor jest zmieszany:

PRAWDZIWA ROZKOSZĄ DLA PALACZA
są zwijki do papierosów

„flLTESSt" - „PEŁNOW ATKI"
— Cóż miałem w takiej okoliczności czynić? 

—  mówi zmieszanym głosem —  gdzie miałem 
iść? Do obozu koncentracyjnego? —  Pozwolić 
sobie powoli duszę wydzierać, męczyć się na 
raty do śmierci? —  Czy wyjechać za granicę, 
skoro wszystkie granice są zamknięte.

Z wysokości rozlega się wyroa:
—  Tutaj należy wysłać go za granicę, do tych 

okręgów niebios, które są zawsze puste i za­
wsze za granicą. Między dobrym a złym, mię­
dzy piekłem a rajem, między tu a tam. Tam, 
gdzie nie ma żadnej ojczyzny i szuka się „An- 
schlussu", gdzie nie ma się nic własnego, a jest 
się zawsze obcym.

VI.
Wysuwa się dusza z grupy białej. Mówi gło­

sem miękim, delikatnym i melancholijnym.
—  Przemawiam nie tylko w moim imieniu. 

Przemawiam w imieniu wszystkich, skurczo­
nych w kąciku. W imienii* tych, którzy razem 
odeszli z „tamtego świata". Prosiliśmy o indy­
widualny sąd, ale nie znaczy to, że każdy z nas
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nae wzywano tutaj do nieba.
—  Niebo nakazało, by nad Wiedniem powie­

wała krwawa chorągiew, by wśród Prateru ma­
szerowało ludcżerstwo, by Ring wiedeński roz­
brzmiewał zwierzęcymi okrzykami. Niebiosa 
uznały, że dla prawdziwego Wiednia nie ma 
więcej miejsca.

Wobec tego my, prawdziwy Wiedeń, ode­
szliśmy. My, Wiedeńczycy nie śpiewamy pieśni 
żałobnych, nie opłakujemy zburzenia aomu, 
jesteśmy grupą słabych, delikatnych ludzi. I  
chociaż ból nas dusi i chociaż z gardła wyrwa­
ła się straszna skarga, głośne wołanie do nie­
bios —  odeszliśmy cicho, bez krzyku.

I  oto stoimy. Jeden, z  nas nazywał się Egon 
Friedoll, drugi Kurt Sonnenfeld itd itd, Jeste­
śmy zadowoleni z tego, że zebraliśmy się tutaj. 
Tu znajduje się cały świat kawiarń, cały W ie­
deń...

Jest tu cała kultura i  cała sztuka, jest tu pię­
kno i wiedeńska niezależność, jest melancholia 
i radość życia, jest poezja i powieść, żart i  mi­
łość, jest to, co unosiło się w. powietrzu wie­
deńskim, wszyscy to odczuwali i  nikt nie u- 
miał tema nadać nazwy. Jest odblask tysiąc­
letniej wspaniałej histurii, jest oddźwięk wieka 
bogobojnych imperatorów, jest dumny rytm i 
echo niewinnego uśmiechu naszych kobiet. T y l­
ko my nosimy to w  sobie, tylko my, uczniowie 
Schnitzlera, Piotra Ałtenberga, my nieliczni Ży­
dzi z Burgteatru, wieczni wycieczkowcy do 
Schoenorunnu.

A  jeśli to wszystko —  nie wiemy dlaczego — 
wedle uznania Boga nie ma istnieć więcej na 
świecie, to jakże mogliśmy jeszcze zostać przy 
życiu? Cóż uczynilibyśmy, czym bylibyśmy bea 
Wiednia? Zniszczony Wiedeń, to przecież nie 
tylko zniszczone budynki i ulice. Zniszczyć 
Wiedeń, to znaczy —  wymazać nas.

Czy jesteśmy samobójcami? —  Nie. Chcie­
libyśmy żyć, jakże chcielibyśmy żyć.

Nie nasze ręce rozlały tę krew. W y s o k i  
T r y b u n a ł  niebieski t e g o  dokonał. Nie my 
pupełniakamj samobójstwo, lecz nas zamordo­
wano.

Na sali sądowej powstaje hałas. Aniołowie 
uderzają skrzydłami. Cóż to jest? Bunt? W i­
nowajcy w dniu sądu przemawiają w ten spo­
sób do trybunału? Ale z wysokości rozlega się 
głos.

—  Czego żądacie o l  sądu, litości, kary?
—  Nie prosimy o nic, wszystko nam jest jed­

no, gdzie nas wyślecie. Jednegu tylko chcemy,jest odrębną jednostką, która miała własne 
inni. Musia- j rachunki przy odejściu ze świata. Nie jesteśmy chcemy być razem, w piekle czy w raju, to obu 

łem woDec tego zapłacić życiem. Honor oficer- jednostkami —  jesteśmy... Wiedniem. jętne, ale miejsce to niechaj będzie Y/iedniem.
ski wymaga, że jeżeli ktoś ma długi i nie mo­
że zapłacić...

— Czy tego wymaga kodeks? —  oburza się 
prokurator —  zbankrutować i... uciekać?

— Nie — odpowiada dusza —  nie były to te- 
'o rodzaju długi, które w razie pozostania przy 
yciu można zapłacić. Były to długi krwi, o 
ióryejj jest napisane: Ząb za ząb, oko za oko.

jesteśmy... Wiedniem.
My pisarze i artyści, aktorzy i śpiewacy, j  Prawdziwym Wiedniem, niechaj Wiedeń nit 

inteligenci i smakosze kulturalni, dochodzili- umrze.
śmy każdy z osobna do szuflad naszych biurek, Dłusro trwała narada trybunału. Widocznie 
wyjmowaliśmy po cichu rewolwery, dochodzi- 1 nie wiedziano, co uczynić z winnymi samobój- 
liśmy do okien, patrząc o zmierzchu na Wie- cami. W  końcu wydano wyrok: 
deń, stęsknieni, rozmarzeni, zbolali —  nie za- —  Ponieważ Wiedeń ziemski, prawdziwy, 
winiliśmy. Jesteśmy tym, co bj ło i czego wię- został zburzony, niechaj ci wszyscy Wiedeńczy- 
cej nie ma. Nie popełniliśmy samobójstwa —  j cy pozostaną tu razem, w Wiedniu niebiańskim
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Gdy stary Wiedeń jeszcze żył 
beztrosko

W dniu 31 marcu 1886 roku wszjscy „auczyde- 
le jednego 'z gimnazjów wiedeńskich otrzymali 
urzędowe zawiadomienie przez umyślnych po­
słańców, skierowane do nich przez dyrektora 
gimnazjum, które brzmiało następująco: „W póź­
nych wieczornych godzinach zakomunikowano u- 
rzędowo, że w dniu jutrzejszym zakład nasz bę­
dzie wizytowany przez jego ekscelencję pana mi­
nistra oświaty. Ze względu na wielki zaszczyt, 
jaki spotka nasz zakład, proszę grono nauczyciel­
skie o zjawienie się w odpowiednich strojach"

W dniu 1 kwietnia zjawili się wszyscy nauczy­
ciela w uroczystych ubraniach, ku wielkiemu 
zdziwieniu dyrektora, który przybył do gimna­
zjum w zwykłej marynarce. Okazało się, że był 
to kawał pierwszakwietniowy. Nie chcąc Jednak 
opóźniać lekcyj, musieli nauczyciele udać się do 
klais... we Irakach. Początkowo śmiali się ucznio­
wie, potem nauczyciele, a w końcu cały Wkdeń.

Bez rezultatu pozostały też dochodzenia za 
sprawcami tego kawału, którzy naturalnie rekru­
towali się z szeregów uczniowskich.

Pierwszokwietnfowy „kawał* 
cara Piotra Wielkiego

Car Piotr Wielki, kturego ambicją życiową by­
ło upodobnić Rosję do Zachodu, w istocie rzeczy 
pozostał zawsze Azjatą, jakim był. Nawet w dro­
bnych sprawcah cecha ta wybijała się na pierw­
sze miejsce. Chcąc swoim poddanym urządzić 
niespodziankę pierwszokwietniową, rozkazał w 
pobliżu ówczesnego Petersburga zwieźć w dużej 
tajemnicy ogromny stos drzewa i zapalić go w 
dniu 1 kwietnia. Rozkaz został wykonany. Ol­
brzymie płomienie ognia ściągnęły niezliczone 
masy przestraszonej ludności Petersburga, które 
były zatrzymywane przez kordony gwardii przy­
bocznej Piotra Wielkiego. Wielu z mużyków nie 
mogło dojść zupełnie do tego, na czym poiega 
dowcip, nie mniej [akt ten woale nie wpłynął na 
cara, który cieszył się, że „nabrał na kawał” 
swoich wiernych poddanych.
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Pierwszy kwietnia dobrodziej­
stwem dla rodziny szkockiej

Szkoci są znani ze swego skątpstwa. Raz jedy­
ny los poszedł im całkowioie na rękę i to w do­
datku jeszcze w związku z datą pierwszokwiet­
niową, która tym razem nie okazała się „kawa­
łem”, a dla charakteru Szkota prawdziwym dob­
rodziejstwem.

W dniu 1 kwietnia 1673 roku urodził się Szkot 
nazwiskiem Sharp, a ożenił się w roku 1693 ze 
Szkotką, która również była urodzona w dniu 1 
kwietnia. Troje dzieci rodziło się także rok po 
roku w dniu 1-go kwietnia. Lecz na tym nie 
koniec jeszcze. W dniu 1-go kwietnia 1736 roku 
jedna z ich córek poślubiła niejakiego Montgome­
ry, a w dniu 1 kwietnia 1737 r. Shapowie zostali 
dziadkami. Sharpowie, którym los nie szczędził 
wydarzeń familijnych w dniu I  kwietnia, zmarli 
oboje w roku 1734, mając po 111 lat, jednak. Jut 
nie w dniu 1 kwietnia. Wnuczek Montgomery 
zamknął serię pierwszokwietniową. Dostąpił on 
jednak wielkich zaszczytów. Biorąc udział w woj­
nie wyzwoleńczej Stanów Zjednoczonych Amery- . 
ki Północnej, w uznaniu za swoje czyny bohater- tj 
sjfie, zastał w roku 1775 mianowany przez kong- j 
res generałem. Zdobył Montreal, a padł w tyra 
roku w dniu 31 grudnia, gdy na czele swoich od­
działów zdobył Montreal. |
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Podajemy do wiadomości, że fabryka nasza została już całkowicie przeniesiona

na ul. Mloc.ńską 9, tel. 12-21-63, 12-21-23
i wykonujemy wszelkie zamówienia, jak poprzednio, szybko i dokładnie. 
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NOTATKI LITERACKIE

Niezwykła kariera pisarza
Sherwood Anderson opowiada

Literatura amerykańska, stanowiąca do nieda­
wna białą kartę, usianą nielicznymi wysepkami 
talentów w pojęciu przeciętnego europejczyka, wy­
gląda w Istocie rzeczy całkiem Inaczej: poeci, no­
weliści, powieściopisarze i dramaturdzy istnieją 
tam w wielkiej liczbie, cieszą się powodzeniem 1 
wykazują nieprzeciętne talenty. Ale szeroki świat 
starego kontynentu nie wie dotychczas nic o nich. 
Do takich utalentowanych pisarzy, prawie niezna­
nych na gruncie europejskim, należy Sherwood 
Anderson, amerykański poeta i powieściopisars.

Urodzony w Middle-West, Jako syn siodlarza, 
przechodził różne koleje losu: był żołnierzem pod­
czas wojny hiszpańskiej, rzemieślnikiem, kupcem, 
wreszcie właścicielem malutkiej huty. Powodziło 
mu się nieźle, ale artystyczna natura nie dawała 
spokoju. Pewnego razu pozbył się wszystkich do­
tychczasowych zajęć i — zaczął pisać. — Ojciec 
pisarza, stary siodlarz, był z pochodzenia Angli­
kiem: skoro spotkał jakiego Szkota, ziaz witał się 
z nim kordialnie: a cóż tam słychać u nasi Ir­
landczyka ściskał, jako „swego drogiego rodaka", 
Anglików rozbrajająco zapraszał do swego stołu. 
Kiedy go nikt nie słyszał, stary siodiarz recyto­
wał — Szekspira 1 Syn poszedł w ślady ojca — ale 
jeszcze o krok dalej: postanowił sam pisać. — „Nie 
jestem człowiekiem interesu, — mówi o sobie — 
nie chcę ciągle zarabiać i wysysać szpik z innych. 
Taki jest los łudzi zarabiających! Cisnąłem wszyst­
ko i odrabiam utracone chwile. Money-making-

man ze mnie Jest zły, niedobry!"
Po tym przełomie życiowym Sherwood Ander­

son osiada w stanie Virginia, w malutkim miaste­
czku Marion, redagując miejscowe pismo. Później 
oddaje się wyłącznie twórczości literackiej: „The 
triumph ot che egg1' — tryumf jaja, staje się naj­
większym tryumfem pisarza: ukazuje w nim nie­
zręczność ludzkości, rozgrywającej pomiędzy so­
bą partię szachów pod pozorami serdecznego bra­
terstwa. Inna książka — „Story Tellers", opowia- 
dacze historyj, bierze w obronę pracowników 
przed standaryzacją przemysłu amerykańskiego.

Sherwood Anderson uchodzi w swym kraju nie­
wiadomo dlaczego za mistyka. Zapytywany nieje­
dnokrotnie o swój stosunek do Boga daje zawsze 
niezmienną odpowiedź: Bóg Jest dla mnie za wiel­
kim problemem. Nie mogę aobie dać z nim rady! 
Pisarz uchodzi również za radykała. Jak doszło do 
tego, opowiada z rozbrajającym uśmiechem: byłem 
kiedyś w bardzo deprymującym nastroju, przyszli 
do mnie 1 opowiadali różne rzeczy. Mieli poniekąd 
słuszność, zgadzałem 1 kiwałem głową. Potem dali 
mi coś podpisać. Nie patrząc, podpisałem. Naza­
jutrz dowiedziałem się, że jestem członkiem partii 
radykalnej. Ale to nie znaczy, bym był radykałem' 
Polityka nie obchodzi mnie i żadnych przekonań 
politycznych nie maml — kończy Sherwood An­
derson, jedna z najciekawszych postaci literackich 
Nowego Świata.

Jak Wiktor Hugo przemycał 
polityczna kontrabandę

Nowa książka Farrere‘a
Ukazała się już nowa książka Claude Farrere‘a 

p. t. ,JL.es Imaginaires“ . (ed „Flammarion"). Boha­
terem powieści jest matematyk Jerome Haricotel- 
le, spostrzegający to, czego ani Newton, ani De- 
scartes ani Henri Poincarć nie mogli dostrzec: 
dziedzinę urojeń, wymykającą się bezustannie 
spod ludzkiej obserwacji, Haricotelle, zwiedzający 
w czasie akcji powieściowej całą kulę ziemska, u- 
Iwierdza się w przekonaniu, że dziedzina urojeń 
jest realną, wcale nie fikcyjną wartością naszego 
życia, którą należy brać w rachubę. Koniec koń*
c.>w jednak, jego wywody — oparte na czystej ma. 
tematyce, bardzo ścisłe i precyzyjne — nie trafia-

Wiktor Hugo był, jak powszechnie wiadomo, za­
wziętym wrogiem Napoleona III. Jako wygnaniec 
polityczny przebywał przez dwadzieścia lat po za 
granicami Francji, przemieszkując jakiś czas na 
wyspie Jersey, jednej z wysp archipelagu Nor- 
majidzkiego. W tym to okresie napisał Hugo kil­
ka pamlletów na Napoleona III., zakazanych na­
turalnie we Francji. Pierwszy painflet, „Napole­
on le petit” , został wydrukowany w Londynie w 
miniaturowym formacie, pozwalającym na włoże­
nie książeczki do — wnętrza tabakierki 1 Wiktor 
Hugo, wraz z księgarzami miejscowymi sir Oli- 
verem i sir Fallem, postanowili przemycić pamflet 
do Francji. Wynajęli w tym ceiu grupę ludzi, 
którzy ukryli książeczki w nogawkach spodni oraz 
w obszernym obuwiu i usiłowali przemycić tę po­
lityczną kontrabandę przez granicę.

Naturalnie spostrzeżono to i skonfiskowano ca­
ły materiał. Wobec tego Hugo wziął się na lep- 
tszy sposób: powkładał pamfiety do flaszek i pu­
ścił na wody oceanu podczas przypływu. Zaufani

ludzie wyławiali butelki i wydobywali z wnętrzna 
pamfiety. Wkrótce zastąpiono butelki, rozbijające 
się o skały, wydrążonymi kawałkami drewna. Ale 
i to policja Napoleona wykryła.

Wtedy Hugo porozumiał się z pewnym handla­
rzem drobiu i faszerował każdy transport zabitego 
ptactwa swoimi pamfletami. Aż raz przypadkiem 
ktoś niepowołany wypatroszył takiego ptaka i 
wszystko wydało się! — Drugi painflet, „Les 
vengeres»es“, przesyłany był w listach pod adre­
sami różnych osób. Spostrzeżono się i zarządzono 
cenzurę listów zagranicznych. Wtedy, przy końcu 
1853 r. Hugo pisze trzeci pamflet „Les Chatiments*-, 
który w postaci pojedynczych kartek przemyca się 
między książkami i pismami przez granicę, a zau­
fane drukarenki francuskie montują go dopiero w 
całość. Przed Wiktorem Hugo drży cały rząd Na­
poleona III. prócz — samego cesarza. Napoleon, 
któremu pokazano pierwszy pamflet, uśmiechnął 
się tylko i powiedział: ,Oto Napoleon mały przez 
wielkiego Wiktora Hugol“

ją do umysłu szerokich mas, które obrońcę wła­
snej ich fantazji uznają za — niepoczytalnego. 
Książka ta, pisana gorączkowym, pełnym przesko­

ków stylem, odbiegającym zupełnie od akademic­
kiego toku opowiadania, stanowi całkiem odrębną 
i swoistą pozycję w twórczości Claude Farrere‘a.
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CO M Ó W I  P R A G Ą
Czechosłowacja wobec groźby agrest niemieckiej

Pragnąc poinformować się o stanowisku i 
opiniach miarodajnych sfer czeskosłowackich 
w  odniesieniu do kroków, które mogłyby być 
przedsięwzięte przez Trzecią Rzeszę na terenie 
Europy środkowej, przede wszystkim zaś wo­
bec Czechosłowacji, zwróciłem się w pierw­
szym rzędzie do wybitnej osobistości, obezna­
nej nie tylko ze stroną strategiczną zag idnień 
■w grę wcncdzących, ale też z całokształtem po­
lityki europejskiej. Po części w odpowiedzi na 
przedłożone pytania, przeważnie zaś z wła­
snych punktów widzenia, rozwinął taktyk i  po­
lityk ten poglądy, które pod niejednym wzglę­
dem zasługuje na szczególną uwagę.

Zasadnicze stanowisko Czschc* 
Słowacji wobec Niemiec
Czy należy spodziewać się agresji wojskowej?

—  Chcąc wyrazić opinią o ewentualnych dal­
szych przemianach w Europie środkowej, mu­
szę z natury rzeczy mówić przede wszystkim 
o  Niemcasecn. Chciałbym jednak z gory za­
strzec się przeciw mniemaniu, że czynię to z  
powodu niechętnych jakichś uczuć wobec po­
tężnego sąsiada iu .ego. Dla nas Czechosłowa- 
ków jest wprost koniecznością dziejową utrzy­
mywać stosunki przyjazne z Niemcami i przy­
czyniać się w miarę sił do zbliżenia narodów i 
Utrzymania pokoju w Europie środkowej. Ra­
cję miał tedy minister Krofta, nawołując ko­
respondentów prasy zagranicznej, by nie ju­
dzili przeciwko Niemcom. 1 mnie obcym jest 
zamiar atakowania Niemiec. Zniewolony je ­
stem mówić o nich ze względu na szczególną 
ich dynamiczność. Chciałbym tylko zwrócić 
uwagę na katastrofalne skutki, jakie mogłyby 
wyniknąć z pewnych form tej drnamiczności, 
zarówno dia naa jak i dla nich samych, i prze­
strzec na czas przed tymi wspólnymi niebez­
pieczeństwami.

Jako fachowiec wojskowy podzielam opinię 
wyrażoną przez naszych i przez życzliwych 
nam angielskich mężów stanu, że Niemcy nie 
nosz« się z zamiarem wojskowej agresji prze­
ciwko nam w najbliższej przyszłości, gdyż nie 
mogliby podołać wojnie europejskiej. Trzeba 
jednak liczyć się z tym, że będą czynili próby 
podważenia państwa naszego drugą rozkładu 
Wewnętrznego. Jest to także forma wojowania, 
środek strategiczny, którym Niemcy nieraz już 
się posługiwali. Stwierdzam atoli, że w naszym 
wypadku ta wojna zamaskowana musiałaby 
doprowadzić do wojny otwartej".

(Od naszego specjalnego korespondenta) Praga, w kwietniu

Cera Twa może 
być
Natura wyposaiyła lt _dą kobietę w szyitą, 

piękną i czarującą cerę. Lecz wiele kobiet całyiai 
ltami zaniedbuje ten dar natury. Gdy pragną one 
odzyskać Iwietoiić i piękno dziewczęce) eery, nie 
powinny tlę martwic.

Znany zabieg kosmetyczny PalmollTe zalecany 
(est przez tysiące specjalistów kosmetyki na całym 
•wiecie. Matul twarz, eryję i ramiona obfitą i ła­
godną pianą mydła Palmoliee. Wyrabiane nu olejku 
oliwkowym, oezyizcza ono dokładnie pory skóry, 
oiywia naskórek i przywraca cerze w krótkim cza­
sie pierwotną iwieioić.

Palmoliva S h a m p s o  
pielęgnują w ł o s y  jak 
mydło Palmolive cerą.
O le j*  o liw k o w y  I p a lm o w «  
Jźyt*  d o  w y r o b u  f * g o  d o s k o ­

n a łe g o  S h a m p o o . m y fę  g r u n ­
to w ni*  I p rz y w ra c a ją  w ło s o m  
p u jz y s ł o łć  I n a tu ra ln a  pl»*kno, 
u ła tw ia n e  u k ła d an i*  *1% Ich 
w fa l* .

W  k a łd t j  k d p trc l#
1 fc . *b k l Shan.prO*.

WIĘCEJ NIŻ MYDŁO—ŚRODEK UPIĘKSZAJĄCY

Kampania wewnętrzna
„Anglia oświadczyła, żę od Czechosłowacji 

y ymagać można Jedynie ustępstw w  ramacn 
koatytucji i  suwerenności jej. Otóż jesfcto jas 
nym jak na dłoni, że skór oby C. S. U. udzieliła 
atonomii terytorialnej Niemcom, Słow akom, 
Węgrom itd. stałaby się bezsilnym zlepkiem 
państewek o sprzecznych między sobą kierun­
kach, że nie mogłoby być mowy o jednolitej 
polityce zagranicznej, zatem, że suwerenność 
jej byłaby zamiłowaną. Zanim byśmy mieli 
zginąć w tej drodze beznadziejnej i na zawsze, 
wolimy walczyć o suwerenność naszą. Na punk­
cie autonomii nie ustąpimy pod żadnym wa­
runkiem. Gdyby nas chciano zmusić siłą, bę­
dziemy się bronili. Należy pamiętać o tym, że 
według paktu sojuszniczego, pomoc iran c jl 
jest nam zapewniona także na wypadek atutu 
wewnętrznego, próby rozsadzenia państwa na­
szego. Żądanie autonomii jest tedy żądaniem

wojny*.
„N ie czynimy sobie żeanej iluzji co do tego, 

że w  razie gdj by Niemcy zdocydowałj eię do 
agracji, czekałyby nas wszystkie cierpienia po 
łączone z wojną 1 że z początku musielibyśmy 
uledz przewadze. Lecz jesiesmy równie pewni, 
że przy końcu wojny my będziemy silniejsi i że 
Niemcy, zaokupowawszy nasz kraj, będą potem 
zmuszeni opuścić go, podobnie jak po wojnie 
światowej musieli opuścić Serbię i Bułgarię. 
Wszak nastąpi znowu konferencja pokojowa, 
której decyzji Niemcy bardziej muszą się bać 
aniżeli my".

Próby okrążenia Czechosłowacji
„Zachodzi możliwość, że Niemcy będą się 

starały wmięszać innych sąsiadów Czechosło­
wacji do próby rozczłonkowania jej, obiecując 
Węgrom Słowację a Polsce czeski Śląsk. Bar­
dzo jednak wątpić należy, czy W ęgry dałyby 
się skusić na awanturę tak ryzykowną. Parnię-

S. I .  SCHNEWERMAN

Napoleon w Nicei
„Bitwa kwiatowa" na laz arowym wybrzeżu. — Nastroje wojenne na Riwie­
rze- — Czego Hitler nauczył się od Napoleona? -  Stare ladies przy ruletce. 

Wiedeń i Nicea. — Grób Bazylego Zaharowa.
(Od naszego specjalnego wysłannika)

NICEA, koniec marca.
Byłem obec.y nu drugiej „bitwie kwiato­

w ej" nicejskiego karnawału. I chociaż bitwa 
ta miała najszlachetniejsze, pacyfistyczne in­
tencje, pierwszą nagrodę otrzymał wóz, wy­
obrażający okręt wojenny, zbudowany z tuli­
panów, goździków, róż i narcyzów...

W iele fantazji i pomysłowości wykazywały 
udekorowane wozy i auta, przeciągające w  
długim pochodzie przez Promenadę des Ang- 
lais, tuż nad brzegiem morza. Kompozycje 
kwiatowe mieniły się bogactwem barw. Dzie­
wczęta i chłopcy obrzucali się różami, głośny 
Śmiech zagłuszał muzykę, ale w tym nastroju 
beztroski prześladowały innie bezustanku re­
miniscencje wojenne.

„Bitwa kwiatowa" rozpoczęła się na Placu 
Verdun — nazwa, wywołująca wspomnienie

najstraszniejszej bitwy podczas wojny świato 
wej, bitwy, w której padło przeszło pół m ilio­
na ludzi. Potem ciągnął pochód przez Plac 
Massena, nazwany imieniem francuskiego ge­
nerała, zdobywcy Nicei podczas kampanii wło 
skiej Napoleona.

W  skład jury „bitwy kwiatowej" wchodziło 
prócz poważanych obywateli Nicei również kil 
ku generałów, a wśród gości siedział w loży 
honorowej król szwedzki, biorąc czynny u- 
dział w  bitwie i obrzucając kwiatami piękne 
dziewczęta na przeciągających obok wozach. 
Każdy pomysłowo udekorowany wóz przyjmo 
wany był oklaskami, ale największy entuz­
jazm wywołał kwiatowy okięl wojenny z lu­
fami armatnimi.

Nastroje wojenne ostatnich tygodni wpłynę 
ły  na osłabienie frekwencji gości zagranicz­

nych, którzy tej zimy szczególnie licznie zjeż­
dżali się na Riwierę. Od kilku tygodni hotele 
i kawiarnie opustoszały, i tylko przy ruletce 
tłoczą się staisze panie o rozpłomienionych 
twarzach i nerwowo rzucają sztony na zielony 
stół.

Są to przew aż nie Amerykanki i Angielki —  
żony finam isiów i dyplomatów. Mają tu włas­
ne wille i prawie zawsze przesiadują na Riwie 
rze. Od razu poznać, że nie są to nowi goście, 
grnjący po raz pierwszy. Te kobiety grają we 
dług systemów i wprawnie notują każdy w y­
grany numer.

Niemniej niż przy stołach ruletki tłoczą się 
goście przy ścianie kasyna, gdzie wiszą ostat­
nie komunikaty agencji Havasa. Z całą dokła 
dnością podawane są kursy giełdowe, szczegół 
nie interesujące gości kasyna. W  luksusowych 
salonach z kapiącymi złotem kandelabrami — 
panuje gwar, ale tematem rozmów jest raczej 
sytuacja polityczna, niż wydarzenia przy sto­
łach gry, które wywołują zwykle największe 
zainteresowanie.

Program karnawału wypełniany jest w  stu 
procentach. Przedstawienia galowe z Gaby 
Morley i  innymi aktorami o głośnych nazwis­
kach, koncerty, bale maskowe i wyścigi kon­
ne —  ale wszędzie spotyka się te same starsze 
ladies o moanych obecnie kasztanowych w io 
sach. Te starsze panie ukazują się zwykle w
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tają one wynik wojny światowej 1 wiedzą do­
skonale, że gdyby zaatakowały Czechosłowację, 
Jugosławia i  Rumunia pospieszyłj by nam na 
pomoc".

„Co się tyczy Polski, polityka je j nie może 
być dość przezorną w sytuacji obecnej. Z wiel­
ką satysfakcją obserwowaliśmy tu, z jakim 
umiarem Polska postąpiła w stosunku do L i­
twy. To upoważnia do nadziei, że Polska nie 
da się usidłać Niemcom, na wypadek gdyby z 
wspaniałomyślną przyjaźnią sugerowały jej 
plany imperialistyczne jak n. p. zdobycie he­
gemonii nad szeregiem mniejszych państw od 
Bałtyku aż do Morza Czarnego. Niemcy zachę­
cały w ten sposób i Włochy do kampanii hisz­
pańskiej i do podboju Abisynii; a kiedy wsku­
tek tego Włochy były zaangażowane i osłabio­
ne, Niemcy sięgnęły po Austrię i wyparły W ło­
chy z Europy środkowej. Podobnie zaangażo­
wanie się Polski mogłyby Niemcy wyzykać dla 
swojej własnej korzyści Mamy silne zaufanie, 
że Polska nie ulegnie raaom zgubnym i że „o- 
krążenie" dzięki temu do skutku nie przyj­
dzie".

Niebezpieczeństwo nowej wojny 
europejsKiej

Nie należy torować drogi komunizmowi
„Niemcy czynią nam zarzut z tego, że zawar­

liśmy pakt pomocy wojskowej z Sowietami i 
że otwieramy w ten sposób komunizmowi dro­
gę do Europy. W  czasach pokojowych mowy
0 tym nie ma. Czechosłowacja jest państwem 
czysto burżuazyjnym i nie życzy komunizmu 
ani sobie, ani innym krajom. Lecz trzeba prze­
strzec Niemcy przed polityką, którą one same 
uprawiają w stosunku do komunizmu. Może 
to brzmieć paradoksalnie, ale jest faktem, że 
właśnie Niemcy, które głoszą, że zwalczanie ko­
munizmu jest głównym ich celem, ponoszą w i­
nę wzmocnienia się komunizmu w Europie".

„Ich to strategii „wewnętrznego rozkładu" 
zawdzięczamy, że bolszewicy mogli przybyć w 
plomboy anych wagonach do Rosji i stworzyć 
tam mocarstwo komunistyczne. Jedynie obawa 
przed atakiem Niemiec spowodowała Francję
1 Czechosłowację do zawa.cia paktu obronnego 
z Sowietami. I  tylko na wypadek agresji icn, 
wkroczyłaby teraz armia kumunistyczna do 
Europy. Nie należy lekceważyć sobie tej ewen­
tualności. Armia bolszewicka nie ma najlep­
szych oficerów, ale ma miliony doskonałych 
żołnierzy. Potężne te zastępy przesiąknięte są 
fanatyzmem ideologicznym; jest to druga ar­
mia Mahometa. Zetknięcie się z nią musi przy­
czynić się do wzrostu komunizmu w Europie, 
A  to tym bardziej, że grunt będzie przygotowa­
ny długoletnim przesileniem gospodarczym i 
strasznymi katastrofami nowej wojny. Nie jest 
to z pewnością pożądaną perspektywą dla nas 
samych, ale jesteśmy zmuszeni do obrony. 
Można Niemcom tylko dać radę: „Quieta non 
moyere". Jeżeli się nam da spokój, to nie bę­
dzie ani wojny światowej ani rewolucji komu-

(s) Tegoroczne płaszcze letnie wykazują nie 
tylko niezwykłą lekkość i wdzięk w wykonaniu, 

ale niektóre modele robią wprost wrażenie —  ®u- 
kien; nie będą więc razić podczas słonecznej, cie­
płej pogody.

Modny płaszcz letni nie przekłada się, tak jak 
zimowy czy wiosenny, ale zapina się przez sam 
środek, to znaczy kanty scLodŁą się ze sobą. 

Powyżej podajemy kilka najnowszych modeli 
Ryc, 1. przedstawia płaszcz., którego pewne mo- 

tywy przypominają styl biedermeyerowski.
Szerokie a krótkie rewersy, trzjćwierciowe rę­

kawy z wysokimi mankietami i „okienko” z przo­
du, przez które przegląda suknia, utrzymana na­
turalnie w koloize silnie kontrastującym z mate-

nistycznej, którą ta wojna zakończyć by się 
musiała".

„To  jedno Niemcy uświadomić sobie muszą:

nałem płaszcza.
Drugi płaszcz, przeznaczony na całkiem ciepłą 

porę, jest otwarty, sznurowany cienkimi skó­
rzanymi pa»eozkami. Robi się go zazwyczaj z Ja­
snego, gładkiego a lekkiego materiału i nosi do 
ciemniejszych sukien wzorzystych.

Trzeci, to lekki płaszcz popołudniowy, s lekkiej 
wełny lub jedwabiu.

Czwarty płaszcz — typowo sportowy t  angiel­
skiego materiału w kratę; nowością są fałdy u- 
mieszczone z tyłu.

Piąty, tez sportowy, ale wyaaziuje juz w pełni 
nowe znamiona. Szerokie rewersy, zapinany z sa­
mego przod/u (a nie z boku) na klipsy, nakładano 
kieszenie okrągłe, w kształcie podkowy.

Skoro nas zaatakują, powstanie bezzwłocznie 
nowa koalicja światowa przeciwko nim, która 
położy raz na zawsze kres ich zaborczości". W.

towarzystwie młodzieńców', którzy nie wyglą­
dają jakoś na ich synów...

Sezon urwał się na Riwierze, nastroje wojen 
ne odczuwa się nie mniej niż w  Paryżu. Riwie 
ra, to przecież Morze Śródziemne, gdzie dany 
będzie pierwszy sygnał do przyszłej nieunik­
nionej wojny europejskiej. W  roku 1941 Ri­
wiera pozostała cichym rajem, gdzie król ar­
mat, Bazyli Zacharów, a z nim inni podpala­
cze Europy, spokojnie wygrzewali się na słoń 
cu w Nicei i Monte Carlo, obcinając sute ku­
pony. Teraz jednak pierwsze bomby produk­
cji Zacharowa padną na jego własny grób, na 
błękitnym ukwiecionym brzegu Riwiery. —  
Pierwsze strzały okrętów wojennych zwróco­
ne będą na marmuiowe fasady wielkich hoteli 
wzdłuż Promenadę des Anglais, podobnie jak 
to się stało u brzegów Hiszpanii z niemniej lu 
ksusowymi gmachami w  Malagi, Alicante i 
Sytches. W  przyszłej wojnie Nicea będzie ce­
lem pierwszych ataków floty włoskiej z po­
bliskich baz lotniczych i  morskich.

Reminiscencje wojenne nasunęła także nie­
jednemu z gości we wiosennej Nicei wystawa 
pt. „Napoleon w  Nicei", na której zebrano du­
żo niezmiernie ciekawych i pouczających do­
kumentów z pierwszej kampanii włoskiej Na­
poleona.

Dnia 1 października 1792 rolcu kawaleria na 
pfileońska wkroczyła do Nicei. Pod starym 

przedstawiającym wkroczenie

wojsk napoleońskich do byłej prowincji sar- 
dyńskiej, widnieje następujący napis, poczy­
niony w  swoim czasie przez autora obrazu: 
„Miasto Nicea nie było oblegane, ani nie zo­
stało zdobyte. Ludność prosiła wodza armii 
francuskiej, by zajął miasto".

Czyż nie brzmiały identycznie komunikaty 
hitlerowskiego ministra propagandy po wkro­
czeniu wojsk niemieckich do Wiednia? Być 
może, taka sama „radość", co po wkroczeniu 
Hitlera do Wiednia, panowała wówczas w 
Nicei po wkroczeniu wojsk napoleońskich...

Jeśli zostawimy na uboczu istotne history­
czne różnice —  chociażby to, że młody Napo­
leon był wówczas dowódcą armii rewolucyj­
nej Francji —  uderzy nas wiele analogij mię­
dzy ówczesnym napoleońskim marszem na 
Włochy, a obecnym „zdobyciem" Austrii. —  
Obraz, umieszczony na frontowej ścianie sali 
wystawowej, przedstawia Napoleona, łączące­
go ręce dwóch postaci kobiecj ch, mających 
symbolizować dwa narody siostrzane —  Fran 
cję i Włochy. Wszak w  podobny sposób 
przedstawia się w Trzeciej Rzeszy historyczny 
moment złączenia Austrii z Niemcami.

Czytelnik przypomni sobie również z pew­
nością, że podobnie jak obecny zdobywca Au­
strii jest z pochodzenia Austriakiem, był rów ­
nież Napoleon, ówczesny zdobywca Włoch —  
z pochodzenia Włochem.

Oglądając eksponaty na wystawie, wydaje

się chwilami, jak gdyby „fuhrer" kopiował 
Napoleona. W  jednym względzie pozostał jed­
nak za nim daleko w  tyle.

Dotychczas nie wiemy nic o tym, by „fuh­
rer" posiadał inne namiętności, prócz dążenia 
do „W ielkich Niemiec". N&tomiast Napoleon, 
nawet na polu bitwy nie zapominał o swej ko 
chance. I oto czytamy spod szkła list Napole­
ona do Józefiny, pisany nerwową dłonią pod 
czas marszu na Włochy. W  tym liście, wysła­
nym przez specjalnego kuriera, donosi Napo­
leon swej ukochanej, że posyła jej „suknię a 
tafty florentyńskiej,' za którą zapłacił aż 30 
funtów". List jest pełen wyrazów zazdrości i 
tęsknoty: „Zdała od Ciebie, —  pisze Napoleon 
—  noce są długie, więdnące i smutne. Przy To 
bie żal tylko, że noc nie trwa wiecznie... T y ­
siące pocałunków wszędzie, wszędzie..."

Jeden z obrazów na tej interesującej wysta 
wie wyobraża bitwę między włoską a francu­
ską flotą u brzegów Nicei. Bitwa między mało 
wniczymi żaglówkami na tym obrazie przypo 
mina raczej „bitwę kwiatową" na Promenadę 
des Anglais, lub w najlepszym razie regaty. — 
Ale za oknami sali wystawowej sunęło widmo 
przyszłej bitwy morskiej. Eskadra szarych 
pancerników i krążowników manewrowała po 
spokojnej błękitnej tafli morskiej i kanonier- 
ka ciągnęła za sobą do pobliskiego portu wu 
jennego, Villefranche, łańcuch czarnych łodzi 
podwodnych, jak spętane rekiny.
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N IE D Z IE L A , I  kw U tala.
K R A K Ó W  8 A u d yc ja  poranna; 8.51 Pogadanka dla rolni* 

kÓTr, „O rgan izu jm y Jajciarstwo**; 8.41 M uzyka a p ły t; 
9 Nabożeństwo; 10.38 M uzyka s p ły t; 11.57 Sygna ł czasu* 
hojnał; l2 . ir i*o ra iie k  sym foniczny. W ykonaw cy: O rkie­
stra F ilka . Lw ow sk ie j 1 chór męski „E cho 6 — „M a-
r ierz“  pod ńyr. J. Kołaczkow sk iego. W  program ie: Lu ly i 
Cherubini: Requleni d-moll na ehór męski 1 orkiestrę; 
13 „K ron ik a  artystyczna Krakowa** — B łęk itna księga 
Teatru  — A lfred  W oyc ick l; 13.10 Fragm ent z „W yrąb a- 
M uzyka obiadowa: „O d W łocław ka do Gdyni**, melodio 
liego chodniku** Gustawa M arcinka (recytac ja  p rozy ); 13.31 
K u jaw  1 Pom orza; 14.45 A u d yc ja  dla wsi: 1) Przegląd
rynków  produktów rolnych ; 2) M uzyka z p ły t; 3) „Jakie 
zjaw iska pozw ala ją  przew idzieć pogodę** pogad. St. K o ­
łodzie jczyka ; 4) M uzyka z p ły t; 5) Ze Lw ow a : „P ra ca  
ręczna w gospodarstw ie małorolnym** pogad. In i. Fr. 
M iille ra ; 15.45 Gawęda n iedzielna: „W iosenna przygoda  w 
Tatrach** fe lieton  Juliusza W achtla ; l i  W iadom ości bieżą­
ce; 18.19 Z Belgradu: zakończenło m iędzypaństwowego me­
czu p iłk i nożnej Jugosław ia  — Po lska; 16.45 „A m e r  — po­
nury elea Sahary“  opowieść mówiona K . Jodko-Narkle- 
w lezą; 17 Ludowe pleśni orawskie w opr. W ilhelm a Mantla. 
W yk .: M arla  Bieńkowska (sopi*.), Cz. K ozak  (baryton ), 
W . M antcl (akom p.); 17.25 T r . % w arszawskiej sali hotelu 
„Bristol**: podwieczorek przy  m ikrofon ie. W yk .: M ała 
ork iestra  PR - pod dyr. Z. Górzyńskiego, S ław a Orłowska 
Zo fia  Terne, Romuald G leraslńskl, T . Jęsik, Edmund 
Zayenda; w przerw ie ok. godz. 17.55 Chw ila  B iura Stu­
d iów ; 19*35 Program  na dzień następny; 19.48 G1ACOMO 
P U C C IN I: TO SCA  — O P E R A  W  3-ch A K T A C H  ( w skró- 
aie s p ły t) w wyk. solistów, chóru 1 ork iestry opery „L a  
Seata'* w M ediolan ie; 28.35 Lokalne wiadomości sportowe; 
28.48 P rzeg ląd  po lityczny ; 29.59 Dziennik w ieczorny; 21 
W iadom ości sportowe ze wszystkich rozgłośn i polskich; 
21.13 „Ta-JoJ** audycja  wesoła; 22 N a jp iękn iejsze pleśni 
Stanisława Moniuszki (V I I .  audycja). W yk .: Ta tiana  No- 
U er M azurklew lczowa 1 A n ie la  Szlem ińska (śp iew ), prof. 
L . Ursteln (akom p.); 22.29 Recita l fo rtep ian ow y Józefa  
Tarczyńsk iego ; 22.59 OBtatnle wiadomości dziennika w ie­
czornego, komunikat m eteoro logiczny; 23 P ły ta  za p ły tą .- 
muzyka.

W A R S Z A W A  8 p. K raków ; 13 P rzeg ląd  kn ltn ra lny; 13.19 
p. K ra k ów ; 15.45 „W szystk iego  po trochu** — audycja dla 
d ziec i; 16.85 P ły ty ;  16.18 p. K raków ; 19.35 S łynn i w irtu ­
ozi (p ły ty ) ;  28.35 p. K raków ; 23.39 P ły ty .

LW Ó W  8. p. K ra k ów ; 13 „K a ry k a tu ra  o karykaturze** — 
pogad. w opr. J. B lekelsa; 13.19 p. K raków ; 15.45 „O  A d a ­
m ie Skwarczyńsklm  wspomnienie**; 16.85 p. K ra k ów ; 19.35
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H e ^ rz0ci° t  ,c -idacn

c i e rp ' ^ °A o U s o ;

s0'e Sn a b y Cs° 6CZ° P (d o  " Ł  h. 5.-
12 cz°Pk

deC k e«

naszej ś w ie t lic y " ; 21 „Dom ek z k a rt"  — fragm en ty  i  
kom edii muzycznej Granlclistaedtena; 26.35 p. K raków .

K A T O W IC E  8 p. K raków ; U  „K ilo m e trow e  pończochy”  — 
reportaż i  Muzeum Etnogra ficznego ; 13.18 p. K raków ; 
15.45 „S y tu a c ja  robotników  w śląskim przem yśle na przc- 
■trzenl X I X  w ." — pogad.; 15.55 „C o  słychać na Ś ląsku !" 
11.15 p. K raków ; 13.35 A r ie  I pleśni w w yk. H eleny Hrabl- 
Szalklew lczowoJ; 28 „ W  niedziele przy  ie leśn loku " — and. 
pogodna w opr. St. L igon ia ; 28.35 p. Kraków .

ŁÓDŹ 8 p. K raków ; 13 ,,1’ róba genera lna " —  fe lieton  
w ygL  W l. K rasnow leek l; 13.18 p. K raków ; 15.15 A u d yc ja  
d la  dzieci; 11.85 p. K ra k ów ; 19.35 Poradn ik aportowy dla 
robotn ików ; 19.56 Koncert rozryw kow y ; 26.35 p. K raków .

S T A C J E  Z A G R A N IC Z N E  
12.38 B U D A P E S Z T : K oncert ork. operow ej.
16.31 F L O R E N C J A : „ B A L  M A S K O W Y " — O P E R A  V E B - 

D1EGO z UDZ. B E N IA M 1N O  GIjG IT.
17.88 M E D IO L A N : Koncert sym foniczny.
18.88 B U D A PE S ZT : K oncert; 19 LO N D Y N  RE G .: Koncert 

ork. dętej. W IE Ż A  E IF F L A  19 M uzyka lekka.
26.88 B R U K S E L A  F R A N C .: „ Ż Y D Ó W K A ' — O P E R A  

H A L E V Y ‘EGO; R Z Y M  28 T r. z La  Sea ll: „Zm ierzch  
bogów " — opera W agnera : W IE JĄ . E IF F L A  26 Kon- 
■ert so listów ; 28.36 Program  rozryw k ow y ; LO N D Y N  
21.65 T ea tr  w yobraźn i: „N ie  Ig ra  ale *  m iłośc ią " — 
komedia Musseta w w yk. zesp. Kom edii F rancuskiej; 
B A D IO  P A R IS  28.15 P leśn i; 26.36 „Lo rcn za cc lo " — 
dram at liry czn y  Musseta; SO TTEN S 26.36 „M IS S A  
S O L E M N IS " — B E E T H O Y E N A .

21.88 M E D IO L A N : „L e  cducandc dl Saint C y r "  — komedia 
mut. YenezlanPego; S T R A S B U R G  21 Koncert; T U L U ­
Z A  21.15 „K io sk  m u zyczny"; R A D IO  R O M A N IA  21.45 
M elod ie operetkow e; P R A G A  21.18 Koncert wym ienny.

22.88 LO N D Y N  ItEG .: N ied zie lny  koncert sym fon iczny:
L U K S E M B U R G  22 M uzyka rozryw kow a ; K O P E N H A ­
G A  22.15 M uzyka operowa.

13.88 B U D A P E S Z T : M uzyka eygańaka; T U L U Z A  23 Kon 
eert ang ie lsk i; R A D IO  P A R IS  23 M nzyka taneczna; 
B B U K S E L A  F L A M . 23 Koncert m uzyki operow ej.

F A B R YK I

W  O B R O N I Ę  Ż Y C I A
V ic d c / y u i, U /ZA ^C  tr fiO v U s

W O B R O N IE ZDROW IA
t u t e Ą  p .t

PREPAROWANO
O I Ó 1 *  W . K W A Ś N IE W S K I 1 F. P A C H O L C Z Y K  w  W A R S Z A W IE

Parlament narodów europejskich 
zamiast Ligi Narodów

Jak wyobraża sobie J .  M , Keynes reformę 
instytucji genewskiej

Londyn, 2. 4. (E j John Maynard Keynes, je­
den z najpoważniejszych angielskich teorety­
ków ekonomii ogłasza w ostatnim numerze 
„New Stateman** artykuł omawiający tak ak­
tualną reformę Ligi Narodów. Prof. Keynes 
przedkłada swój plan reformy, który wycho­
dzi z następujących założeń: Obecny chaos w 
Europie spowodowały: 1) traktaty pokojowe,
2) powojenna francuska polityka zagraniczna,
3) niezdecydowane stanowisko Anglii. Oprócz 
tych trzech założeń, za które Anglia ponosi głó­
wną winę, należy jeszcze zwrócić uwagę na 
okoliczność bardzo ważną: mylnie dotychczas 
przypuszczano, że bierhy pacyfizm potrafi 
wziąć górę nad aktywnym militaryzmem: Do­
świadczenie wykazało, że negatywny pacyfizm 
nie wytrzymał próby dziejowej, dlatego należy 
przystąpić do pozytywnego ukształtowania sy­
tuacji europejskiej. W  ramach Ligi Narodów 
ma powstać nowa, tylko do Europy ograniczo­
na Liga pod kierownictwem wielkich mo­
carstw, które są jeszcze Członkami Ligi Naro­
dów. Podstawą tej nowej europejskiej Ligi ma 
być pluralne prawo głosowania je j członków. 
Najmniejsze państwa, jak państwa bałtyckie, 
mają mieć tylko jeden głos, średnie państwa 
trzy głosy, a wielkie mocarstwa dziesięć gło­
sów. Podstawą ma być zobowiązanie bezwa­
runkowego podporządkowania się uchwale 
większości.

R A D IO F O N IZ A C J A  SZKO L PO S TĘ P U JE  N APB ZÓ D

Radio w szkole Jest Już dzisia j jedną a niezbędnych po- 
mocy naukowych, oraz źródłem  ro iry w k l d la  d ila tw y , któ­
ra — niestety ciesto pozbawiona Jest możności słuchania 
nndyejl rad iow ych  w domu.

N ic  w lec dziwnego, że rad lo lon lzacja  szkól Jest troska 
nie ty lk o  nauczycielstwa, ale 1 rodsUów, k tórzy  w m iarą 
możnbśc] dokładają starań, aby zaopatrzyć azkoly w  od­
biorn ik  rad iow y.

Ostatnio staraniem  1 a fundnsrów K o la  Rodzicielsk iego 
Szkoły powszechnej nr 3 Im. E ra lll P la te r  w Katow icach 
zainstalowano w 17 salach szkolnych 1 rek reacy jnych  g ło ­
śniki, za pośrednictwem których  nadawane ią  audycje ra­
diow e oraz m uzyka s p ły t — zw łaszcza p rzy  ćw iczeniach 
clclesnyoh. „S tac ja  nadawczą" szkoły Jest odbiornik ra ­
d iow y ustaw iony w pokoju nanesyelelsklm , a połączony 
z adapterem  1 m ikrofonem , p rzy  pomocy k tórego kierow ­
nictwo azkoly podaje jednocześnie w siystk lm  815 nozenl- 
com komunikaty I zarządzenia porządkowe. M ik ro fon  ztn- 
ży  rów n ież do w ygłaszan ia  odczytów , pogadanek Itp.

W IE C ZÓ R  PO Ś W IĘ C O N Y  S T A N IS Ł A W O W I L IP S K IE M U  
W  R A D IO  ,

W e w torek dnia I  kw ietn ia  odbędzie się w  Rozgłośni 
K rakow sk ie j Po lsk iego Radia  w ieczór, pośw ięcony im arto- 
mn nie dawno kom pozytorow i krakowskiemu. Stan isław owi 
Lipskiem u. Radiosłuchacze pam iętają dobrze tego mnzyka. 
k tóry  często w ro li plan isty występow ał przed m ikrofonem . 
Szerok ie masy śp iew ają  od w leln  la t je g o  pleśni, często 
nawet nie w iedząc, kto by l Ich kom pozytorem , bowiem 
pleśni L ipsk iego  sta ły się własnością wszystkich. W  zpu- 
śclżn le pozostaw i! on nie ty lk o  najlepazą pam ięć I trw a­
ły w pływ  pedagogiczny, a le rów nież w ie le  ntworów  róż­
nego rodzaju.

W  audycji rad low ęj nsłyszą radtoslnehaeze pleśni, utwo­
ry  skrzypcowe I fortep ianowe, w  wykonanln O lgi Mar* 
tnslewlcm, M. B ieńkow skiej, M lkuszewsktego. oraz ehórn 
pod dyr. W allek -W alew sk iego , k tóry  w yg łos i również po­
gadankę wstępną do te j andycjl.

P IA N IS T K A  J A P O Ń S K A  G R A  W  P O L S K IM  R A D IO

Dnia 5 kw ietn ia  o godz. 19.38 wystąpi przed m ikrofonem  
warszawskim  pianistka japońska Chleco H ara , która hrats 
udział w ostatnim  Konkursie Chopinowskim . A rty s tk a  w y- I 
kona tym  razem szereg drobnych utworów współczesnych 
kom pozytorów  tram  u* l ic o .  j

Plan przewiduje więc parlament narodów
europejskich. Parlament ten postanawia, jakie 
kroki przedsięwziąć należy na wypadek wojny 
między dwoma państwami europejskimi. Sank­
cje przeciwko państwu atakującemu mają być 
potrójne: 1) finansowa pomoc dla państwa za­
atakowanego i zerwanie stosunków politycz­
nych z państwem atakującym, 2) blokada pań­
stwa atakującego, 3) pomoc militarna. Państwa 
najmniejsze nie są zobowiązane do uczestnic­
twa w tej akcji, ale mimo to mają prawo gło­
sowania w ramach przysługujących im możli­
wości.

Obok Ligi europejskiej ma powstać Liga 
amerykańska pod przewodnictwem Stanów 
Zjednoczonych, liga afrykańska i liga dalekie­
go wschodu. Zasadnicze postanowienia statutu 
starej L igi Narodów mają pozostać w mocy, 
zniknąć jednak mają specjalne gwarancje wy­
nikające z postanowień tego statutu.

Wandera

p r e s z e h  
<jLopUoxeri£a

Um im ,
nie pozostawia poimakił

' B a b i a  ą e s p o d y n i  
piecze aa Baiaie

Rosja nad — Sekwaną
Zamiłowanie literatury rosyjskiej nie osłabło 

wcale wśród Francuzów, Jak to podawali niektó­
rzy. Najlepszym dowodem może być zestawienie 
wydawnicze ostatniego tygodnia: Tłumaczenie
„Burzy nad miastem’* — powieści Maksyma Gor­
kiego, przekład poezyj Michała Lermontowa, pióra 
Olgi Gutwein, s przedmową Lacaze-Duthiersa i 
ilustracjami Jana Starace ora* tomik poetycki wy­
dany w języku francuskim przez poetę emigracyj­
nego Iiariona Woroncewa.

Tajemnice Woltera
Na półkach paryskich księgarTutt&tała lię książ­

ka pt.: „La vie <Je Voltaire‘‘ napisane przez nieja­
kiego Crouvcziera, świetnego znawcy historycz­
nych tajemnic i ploteczek. Crouvezier zajmuje się 
kwestią pochodzenia Woltera, tajemniczymi oko­
licznościami osłaniającymi narodziny jego, ojco­
stwem jego utworów, wtajemniczeniem masoń­
skim ect. książka ukazała 8ię nakładam Ferdy­
nanda Sorlot.
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Ile waży światło
E  n  7

Wynalazki, które oczekują 
realizacji

Sieć drutów i przewodów wysokiego napięcia 
oplata ziemię. Kosztowne to Jest niewygodne, cza­
sem i niebezpieczne dla otoczenia, ale dzis jest to 
jedyny sposób przewodzenia energii elektrycznej 
z miejsca na miejsce. Idealnym rozwiązaniem był­
by sposób dostarczania prądu elektrycznego 
wprost poprzez powietrze, podobnie jak to się 
dzieje z falami radiowymi, które w jednym miej­
scu wypronńiiiowane, mogą być bez pośrednictwa 
przewodu metalowego chwytane w dowolnych 
punktach. W obrazie przyszłości będziemy wi­
dzieli maszty antenowe -podobne antenom radio­
wym, ustawione w „Centralnym Biurze dostawy 
energii elektrycznej". Takież maszty ustawione w 
najdalej odległy cn punktach kraju chwytać będą 
energi ' z powietrza i zwykłą drogą po przez ka­
bel elektryczny dostarczać konsumentom.

Stacja radiowa nadawcza małego formatu jak i 
aparat telewizyjny, nie większy i nie droższy od 
zwyczajnego odbiorczego, są celem marzeń radio­
techników. Lila lekarzy poszukuje się „wynalazcy 
aparatu rentgenowego, któryby pozwolił zobaczyć 
obiekt prześwietlony w jego naturalnych barwach. 
Dla gospodyń domu poszukuje się aparatu do ct- 
rowania pończoch.

Ostrzega się wynalazców, by nie tracili czasu i 
energii na poszukiwania: zapałki, którą możnaby 
tybiąc razy zapalić, żarówki elektrycznej o nieo­
graniczonej trwałości 1 nietępiącej się żyletki. Rze­
czy te są mianowicie ju ż  w y n a l e z i o n e  1 
i spoczywają złożone na sen wiekuisty w  kasach 
pancernych odpowiednicn koncernów produkują­
cych te artykuły. Wprowadznie tych artykułów na 
rynek oznaczałoby dla nich ruinę, a ktoby pró­
bował jeszcze raz co . podobnego wynalcć, tego 
by wyprocesowali z kretesem.

Rok 1919. Z chaosu wojny światowej wyłania 
się nowa Europa. Jeszcze wiele granic jest płyn­
nych i na wielu frontach grzmiały działa. Jedynie 
na froncie nauki wrzała już pokojowa praca. Było 
wiele do nadrobienia. Przede wszystkim należało 
zająć stanowisko wobec mało wówczas jeszcze 
znanej teorii względności Einsteina. Jego ogólna 
teoria względności, która ukazała się na krótko 
przed wojną wywołała niezwykłą burzę w świę­
cie naukowym ze względu na swą prawdziwie re­
wolucyjną treść. Fizyka klasyczna zaczęła drżeć 
w posadach. Zachwiały się jej najbardziej zasad­
nicze prawa, a przede wszystkim pogląd na istotę 
światła. I  oto dnia 29 maja 1919 roku nasunęła się 
możliwość stwierdzenia w wymiarach kosmicz­
nych jeanej z zasadniczych tez Einsteina: „światło 
jest jedną z form energii, wobec tego musi po­
siadać swą masę".

Równocześnie podał wielkość jego na podsta­
wie obliczeń teoretycznych. Światło posiada swoją 
wagę /wobec czego musi podlegać prawom grawi­
tacji (przyciągania), jak wszystko inne co posiada 
swą masę. Jait to praktycznie stwierdzić? Należy 
zaobserwować czy promień świetlny przechodząc 
obok jakiegoś większego ciała niebieskiego nie zo­
stanie przezeń na skutek przyciągania, odchylony, 
od swego prostolinijnego oiegu. O źródło światła 
było nietrudno. Światło jakiejś odległej gwiazdy. 
Wielkie ciało niebieskie w  naszym sąsiedztwie, to 
słońce. W sam raz wystarczająco duże, aby móc 
zaobserwować skutki ewentualnego przyciągania. 
Sęk w  tym, że w dzień nie można przeprowadzać 
fotografii nieba, chyba, że jest zaćmienie słońca, 
podczas którego gwiazdy, a więc ich światło jest 
widoczne i można je schwytać na płytę fotogra­
ficzną.

Wyszukan- dwie odpowiednie do pomiarów 
gwiazdy, których odległość od siebie dokładnie 
stwierdzono. Teraz czekano momentu, w którym 
te same gwiazdy znajdą się akurat „z tyłu" za słoń  ̂
cem, a więc światło ich, zanim padnie na płytę 
fotograficzną, musi przejść ocoK — po oLu stro­
nach — słońca. Jeśli przewidy wania • obliczenia 
Einsteina są słuszne, nastąpi lekkie odchylenie w 
biegu światła i odległość wzajemna obu gwiazd 
wyda się pozornie większa. Większa aniżeli stwier­
dzona w czasie, gdy znajdowały się w miejscu od­
ległym od słońca.

Dzień 29 maja 1919 roku był jak wymarzony 
do przeprowadzenia tego eksperymentu. Moment 
tak dogodny powtórzy się od tego czasu dopiero 
w  tym roku, a więc po upływie 19 lat. Dwie o- 
mawiane gwiazdy znajdują się poza słońcem i a- 
kurat przypada — w pewnych częściach świata 
widoczne — pełne zaćmienie słońca, umożliwiają­

Mędrca szkiełko i oko
Jedną z największych obaw uczonego, a specjal­

nie matematyka jest, aby nie uległ sugestii. Często 
narzucają się matematykowi niektóre twierdzenia, 
które wydają się być oczywistymi, ale gdy przy­
stępuje się do dowodu, coś „nie wychodzi"... Tru­
dno jest dowód skonstruować, w jakimś miejscu 
wszystko się zahacza i matematyk czuje się wów­
czas jakby nagle znalazł się w ślepej uliczce. Na­
suwa się wówczas myśl: a może twierdzenie jest 
fałszywe? Zaczynamy wówczas badać twierdze­
nie, rzec można, iż po prostu mikroskopem roz­
trząsamy szczegóły i nieraz stwierdzamy, że twier­
dzenie pomimo swej pozornej oczywistości jest 
błędne, fałszywem. Podobnie, gdy zostanie przepro 
waUzony dowód 'akiegoś twierdzenia zaczynamy 
go także badać „pod mikroskopem": czy wszyst­
ko w nim jest w porządku, czy nic nie opuścili­
śmy, czyśmy niczego nie pominęli milczeniem?

Postaram się na przykładach pokazać jak dalece 
intuicja może zawieść w  zagadnieniach matema­
tycznych.

Postanowiono „otoczyć" kulę ziemską dookoła 
równika sznurem. Sznur musi być bardzo długi, 
aż 40.000 kilometrów I Sznur został zrobiony i post 
factum okazał się nieco za długi: dłuższy o 10 mtr 
zaledwie, niż to powinien był być. Skutek jednak 
był taki ,że między ziemią a sznurem powstała 
„luka". Powstaje pytanie: czy przez tę lukę potra­
fi się przecisnąć mysz? Zastanawiamy się: sznur 
jest o 10 metrów dłuższy przy długości 40.000 ki­
lometrów, ale mysz jest taka mała, chyba się prze- 
ciśnic! Czy mogliśmy się jednak spodziewać, że

ce obserwacje i fotografie. Wówczas były dwa tak 
dogodne miejsca, jedno w Principe na wybrzeżu 
Afryki, drugie w Sobral w Brazylii. Królewsko- 
Angiclskie Towarzystwo Astronomiczne zorgani­
zowało obie wyprawy. Pierwsza w Principe przy­
niosła fiasko, ponieważ dzień był pochmurny i nie 
uzyskano dostatecznie wyraźnych zdjęć, druga wy­
prawa w Sobral — pod kierunkiem Eddinglona — 
skończyła się pełnym powodzeniem. A sprawa nie 
była łatwa. Zaledwie parę minut czasu ma się do 
dyspozycji, w czasie których wszystkie pomiary, 
obliczenia i zdjęcia musi się zroOie. W ciągu 
czterech minut rozstrzygnęły się w Sobral losy 
teorii Einsteina. Z czysto teoretycznej dziedziny 
przeszia ona do praktycznie dającej się stwierdzić. 
Na płycie fotograficznej stwierdzono istotnie od­
chylenie. Nie wielkie to tam było, zaledwie parę 
tysięcznych części stopnia, odpowiadających na 
płycie przesunięciu o parę setnych części milime­
tra. Ale to już wystarcza i dokładnie zgadza się z 
obliczeniami Einsteina. Fakt był zbyt oczywisty, 
aby można mu było zaprzeczyć: światło posiada 
swą masę, a więc waży. Co prawaa bardzo mało. 
Eddington obliczył, że 1 kg. światła, obliczając po 
taryiie CO groszy za kilowat, musi kosztować oko-
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ło 16 miliardów złotych. A przy tym słońce do­
starcza nam dziennie zupełnie za darmo blisko 160 
ton światła 1

Wnioski z taktu, że energia, jaką przedstawia 
światło, — posiada swą określoną masę, są daleko 
idące. Dlaczego mianoby odmówić i innym tor- 
mom energii odpowiedniej masy? Więcej nawet,— 
Einstein wykazał tu ogromną odwagę myśli — do­
chodzi do niebywałego wniosku: energia i masa, 
to jedno 1 to samo, to co my masą zowiemy, jest 
tylko jedną z form, w których energia się ukazuje.

Twierdzenie to poparł obliczeniami. Wskazuje 
na to, że naprzykład podział energii kuli armat­
niej na sumę dwu części składowych: masy kuli 
i energii ruchu jest niepotrzebny. Raczej należa­
łoby mówić o masie w spokoju i o masie w ruchu. 
Proszę w tym miejscu nie pomieszać słowa „ma­
sa" z „objętością". Masa posiada energię, a wedle 
Einsteina, oba te pojęcia pokrywają się. Da to się 
doświadczalnie stwierdzić: człowiek w lecie jest 
bardziej rozgrzany niż w zimie, posiada więc wię­
cej energii cieplnej. Powinien więc więcej ważyć, 
i tak też jest w istocie. Coprawda, różnica w wa-

przez tę lukę „przeciśnie" się nie tylko mysz, ale 
nawet 10-letnie dziecko? A jednak tak jest: aby 
obwód ziemi powiększył się w równiku o 10 me­
trów, trzeba promień ziemi zwiększyć o przeszło 
1% metra, a to jest więcej, niż przeciętna wyso­
kość 10-cioletniego chłopaka.

A teraz inny przykład: Pewna Dr ma postano­
wiła w celach reklamy rozdać w pierwszym dniu 
otwarcia bezpłatnie towaru za 200 złotych na cele 
filantropijne, w drugim dniu za połowę tej sumy 
t. j. za 100 złotych, w trzecim za połowę tego co 
w drugim dniu, zatem za 50 złotych i t. d., a w 
każdym dniu za połowę tego, co w dniu poprzed­
nim. Inna firma, konkurencyjna, postanowiła na­
śladować ten sposób reklamy i tak samo w pier­
wszym dniu rozdać towar wartości 200 złotych, w 
drugim dniu za połowę tego, a zatem za 100 zł, a w 
trzecim dniu... i tu nastąpiła pomyłka, po prostu 
firma nie zorientowała się i zamiast tego, jak po­
przednia firma rozdać za połowę sumy z dnia po­
przedniego, a więc za część sumy zasadniczej 
(t. j. 2u0 zł) firma postanowiła rozdać towaru za 

część sumy zasadniczej i tak w ogóle: w czwar­
tym dniu za X, w piątym za 1/5 część sumy zasa­
dniczej i t. d.

Teraz następuje niespodzianka: Pozornie druga 
firma nie nogła się o „wiele" pomylić, a jednak: 
gdyby pierwsza firma rozdawała towar zgodnie z 
zapowiedzianym programem, to by ogólna suma 
wartości rozdanego towaru w ciągu, powiedzmy 
stu  la t  (sic!) nie przekroczyła 400 zł a tym? 
czasem druga firma już w ciągu j e d n e g o  m i e ­
s i ą c a  (sic!) rozdałaby towar za przeszło 700 zł, 
a w ciągu pół roku kosztowałoby ją to blisko 1000 
złotych. Oto jak pozornie drobna pomyłka może 
być poważna w konsekwencjach.

dze jest mikroskopijna, ale zawsze istnieje. Stwier­
dzono to, coprawda nie ważąc człowieka — bo tak 
czułych wag nie posia iamy — ale w podobny cał­
kiem przekonywujący sposób. Stopiono lód i 
stwierdzono, że woda waży więcej, aniżeli lód, bo 
mieści się w niej jeszcze energia cieplna znzj ta do 
stopienia lodu.

Ostateczny wniosek: jeśli masa i energia to je­
dno i to samo czy można zamienić masę w ener­
gię? Oczywiście można. Dowodem tego są ciała 
radioaktywne. Tam masa przemienia się w ener­
gię promieniowania. Niestety nie wiemy jeszcze 
dobrze, jak to robić w rozmiarach, dających się 
praktycznie zastosować. A szkoda. Jak Einstein 
wyliczył, masa 1 grama wynosi 25 milionów kilo- 
wat-godzin. Co za kolosalne możliwości dla zao­
szczędzenia pracy ludzkiej i jakie ogromne widoki 
dla — przemysłu zbrojeniowego...

INŻ. J. ROTHMAN.

Przykłady te świadczą dostatecznie o tym, z ja­
kim sceptycyzmem musi się matematyk odnieść do 
swej intuicji.

Innym wrogiem matematyka jest autorytet. Je­
śli nawet najwybitniejszy matematyk wypowie 
twierdzenie, to nie przejdzie ono do matematyki, 
póki nie będzie znany dowód tegoż twierdzenia. 
Powołanie się na autorytet nie jest dowodem. Al­
bowiem nawet najgenialniejsi matematycy są o- 
mylni. Pomyłki rachunkowe zdarzały się nawet 
Gaussowi, który uchodzi za jednego z najgenial­
niejszych r jcnmistrzów świata. Ażeby dać pojęcie 
o zdolnościach rachunkowych Gaussa przytoczę 
następujący epizod: 1 stycznia 1801 roku odkrył 
astronom Piazzi pierwszą z planetoid, która została 
nazwana Ceres. Niestety długo nie można było Ce­
res obserwować, alLowiem wkrótce po odkryciu 
schowała się w tarczy promieni słonecznych. Ob­
serwowano ją zaledwie na drodze 9 stopni (cała 
droga wynosi 360 stopni, zatem obserwowano ją 
na 1/40 części drogi). Powstało pytanie: kiedy ona 
wyjdzie z tarczy promieni słonecznych i gdzie, w 
jakim miejscu ukaże się na niebie? Do tego zada­
nia zabrał się podówczas 24-letni Gauss i po stwo­
rzeniu sobie najrozmaitszych metod rachunko­
wych określił drogę Ceres ao najmniejszych szcze­
gółów i istotnie wedle jego obliczeń została Ceres 
odnaleziona na firmamencie gwiazd.

Tenże Gauss popełnił w innej pracy błędy ra­
chunkowe, jak to wykazał w r. 1911 matematyk 
niemiecki G. Struve ,plegające na tym, iż swe wy­
niki rachunkowe (przybliżone) obliczał ze zbyt 
małą dokładnością.

Tak więc zarówno intuicja, jak i autorytet mogą 
matematyka zmylić.

D A W ID  W AJNSZTE .TN .
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WOJNA SREBRNO-NAFTOWA
W  zamęcie ostatnich wydarzeń europejskich 

uszła ogólnej uwadze wcale poważna wojna na 
drugiej półkuli. Jest to wprawdzie wojna —  
jak „urazie —  bezkrwawa, bez ataków powietrz 
nych, ofiar w ludziach i komitetów nie' Inter­
wencji, tym niemniej, wychodząc z założenia, 
że wszystkie wojny mają podłoże ekonomicz­
ne, ta ostatnia, która jest par excellence ekono­
miczna, tym bardziej zasługuje na to „zaszczyt­
ne" miano.

Wojna toczy się między Meksykiem z jednej 
strony a U. S. A. i Anglią z drugiej. Siły, jak 
widać, b<adzo nierówne, a jednak zanosi się na 
długą walkę i nie widać na razie, żeby która ze 
stron miała wkrótce zwyciężyć.

Zaczęło się od nafty, przeszło do srebra a na 
czym jię  skończy, nie wiadomo jeszcze. A  było 
tak. W  tym samym czasie, kiedy cały ćwiat za­
jęty był wypadkami we Wiedniu, prezydent 
Meksyku ogłosił dekret o wywłaszczeniu trzech 
anglo - amerykańskich koncernów naftowych. 
Rząa meksykański priejął na własność całą 
produkcję naftową w kraju podejmując się 
równocześnie wypłacić w ciągu 10 lat wywłasz­
czonym firmom odpowiednie, przez siebie okre 
ślone odszkodowanie. Ogólna wartość tych te­
renów naftowych szacowana jest przez poszko­
dowane firmy na 90 milionów funtów, przy 
czym większa część tej sumy przypada na fir ­
my amerykańskie. Jako przyczynę tego niezwy 
Kiego kroku Meksyk podał wyzysk, stosowany 
przez powyższe firmy w stosunku do robotni­
ków meksykańskich. Poszkodowane firm y zaś 
wypierają się wszelkiej winy przypisując całą 
sprawę działalności radykalnych socjalistów. 
Prawda leży zapewne w środku. Nie ulega wąt­
pliwości, iż los robotników byłby lepszy gdyby 
oni sami zajęli się eksploatacją tych kopalni, z 
drugiej strony jednak nie ma stanowczych do­
wodów na to, żeby dotychczasowi właściciele 
w specjalny jakiś sposób wyzyskiwali swoich 
robotników. Jakby nie było, socjalistyczny rząd 
meksykański pragnąc umocnić się we władzy, 
przez zjednanie sobie robotników zajętych w 
tychże kopalniach zdecydował się na ten ryzy­
kowny krok. Może zanosiło się na jakąś nową 
rewolucję (o  to bowiem nie trudno w Meksy­
ku) i rząd z dwojga złego zamiast walczyć z 
niezadowolonymi w kraju wołał narazić się na 
gniew zagranicznej finansjerj. Kości zostały 
rzucone. Giełdy światowe zareagowały, oczy­
wiście, spadkiem akcji zainteresowanych kom- 
panij nuugół jednak zanosiło się na to, że rząd 
zwycięży. Anglia bowiem —  jak to jest w jej 
zwyczaju ostatnio —  zadowolniła się protes­
tem... a również i U. S. A. nie przedsięwzięły 
żadnych drastycznych kroków, w rodzaju ma­
newrów na granicy Iu d  tym podobnych „prze­
konywujących" argumentów. Zanosiło się na 
to, że rozwieje się sławna legenda, która głosi 
iż wielki kapitał rządzi światem. Te przewidy­
wania okazały się jednak fałszywe. U. S. A. 
postanowiły bowiem zastosować represje wo­
bec Meksyku w postaci bojkotu na meksykań­
skie srebro. Ponieważ zaś srebro jest jednym 
z tych artykułów, które są najbardziej może 
„międzynarodowe”  spór amerykański odbije 
się poważnym echem na całym świeeie. Skut­
ki jtgo  również i w Polsce nie dadzą długo na 
siebie czekać. U. S. A. są poza Azją drugim naj­
większy m konsumentem srebra na świeeie. 
Zwłaszcza ostatnio —  z powodów dla wielu nie 
zrozumiałych —  Roosevelt prowadził wybitnie 
prosrebrną politykę, i według dotychczasowej 
umowy U. S. A. kupowały w Meksyku 5 milio­
nów uncyj srebra co miesiąc. Obecnie Stany 
Zjednoczone ogłosiły, iż więcej w Meksyku ku­
pować nie będą. Bezpośrednim rezultatem była 
uczy wiście gwałtowna zniżka ceny srebra na
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całym świtcie. Samo to zerwanie umowy z Me­
ksykiem nie pociągnęłoby za sobą takiej paniai 
na giełdzie srebra, albowiem inne państwa mo­
głyby kupować srebro w Meksyku i potem je 
odsprzedawać Stanom Zjednoczonym. Równo­
cześnie jednak z ogłoszeniem bojkotu w sto­
sunku do Meksyku rząd amerykański obuiżył 
cenę zakupna srebra w ogólności z 45 centów 
na 44. Biorąc zaś pod uwagę iż zaledwie tydzień 
temu minister skarbu U. S. A. Moigenthau o- 
głosił, że nafta nie ma i nie Dędzie miała nic 
wspólnego z polityką srebrną rządu, gwałtowna 
zmiana teraz oznaczać może zwrot w całej po­
lityce Roosewelta na tym odcinku, tym samym 
zaś nikt nie będzie miał odwagi zakupywać 
srebro w Meksyku nie wiedząc czy będzie je w 
stanie potem odsprzedać. Cała ta historia nie 
jest pozbawiona pikanterii już i z tego wzglę­
du, iż Roosewelt, który tak namiętnie zwalcza 
u siebie potentatów finansowych, jednak zmu­
szony jest w stosunkach z zagranicą brać ich w 
obronę bodaj za cenę zasadniczej zmiany w ca­
łej swej dotychczasowej polityce. Prasa angiel­
ska zastanawia się w związku z tym nad cie­
kawym pytaniem, czy Morgenthau w chwili 
gdy składał swoje oświadczenie w zeszłym ty­
godniu starał się tylko zmylić opinię publiczną, 
czy też obecna zmiana jest właśnie poddaniem 
się prezydenta wobec presji wywieranej na nim 
przez potentatów naftowych. W  każdym bądź 
razie stoimy obecnie przed ważnym rozstrzyg­
nięciem. Albo Meksyk się ugnie, co jest oardzo 
prawdopodobne wobec wielkiej nierówności sił 
i wszystko będzie po staremu. Albo też walka

IONDYN, koniec marca.
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potrwa, a w konsekwencji srebro straci na war 
tości, ca z kolei spowoduje zwyżkę ceny złota. 
Wreszcie wchodzi jeszcze jedna możliwość w 
rachubę a mianowicie, że nawet jeżeli Meksyk 
się podda, U. S A. niezależnie od tego przesta­
ną faworyzować srebro, jak to im zresztą ra­
dzili wszyscy niemal ekonomiści na całym świe 
cie. Taki powrót do złota zaś może mieć nie­
słychane konsekwencje dla całej gospodarki 
światowej.

Na zakończenie warto jeszcze przytoczyć pe­
wien ciekawy zbieg okoliczności, który ma mo­
że, niewidoczny napozór, ale w istocie głęboki 
związek wewnętrzny, utóż miesiąc temu, gdy 
nikomu jeszcze nie śniło się o wojnie naftowej 

j w Meksyku, londyński „Eyening Standard" o- 
; głosił wywiad ze znanym magnatem naftowym 
' sir Henry Deterdingiem, który miał oświad­
czyć, iż w bliskiej przyszłości należy spodzie­
wać się generalnego powrotu do złota. Powo­
dy wóu czas przez niegu podane nie były zbyt 
p. zekonywujące w świetle jednak obecnych 
wydarzeń te słowa nabierają proroczego zna­
czenia —  i świadczyć mogłyby o tym iż mimo 
wszystko magnaci finansowi lepiej i wcześniej 
wiedzą skąd wiatr wieje, niż nawet oficjalni 
ministrowie skarbu. Taka konkluzja nie świadl 
ożyłaby doDrze o perspektywach Rooserelta w 
jego walce z amerykańską finansjerą. Może je ­
dnak był to tylko zwykły zbieg okoliczności...

JÓZEF KARMEL.

Chaos na austriackim rynku 
towarowym

Po pierwszych dniach entuzjazmu, w gospodar­
ce austriackiej zaobserwować się dają przejawy 
pewnych zakłóceń, Które rząd stara się opanować 
przy pomocy odpowiednich zarządzeń. Stosunko­
wo najwyraźniej zakłócenia te wystąpiły w hand­
lu detalicznym, a w szczególności — branży włó­
kienniczej  ̂ konfekcyjnej i galanteryjnej. W skle­
pach i domach towarowych zaobserwować się da­
ły wydarzenia, przy pominające zupełnie run na 
towary w krajach, ogarniętych paniką inflacyjną 
Sklepy były przez lciika dni formalnie w oblężeniu 
a personel ich nie wystarczył dla obsługi klienteli. 
f j  wszystkich sklepach napływ publiczności był ol 
brzymi, o czym świadczy fakt, że w jednym z więk 
szych sklepów konfekcyjnych w ciągu paru go­
dzin sprzedane 300 męskich palt. \V niektórych 
dzielnicach gwałtowne zakupy w postaci formalne 
go runu na to w: ry spowodowały zupełną likwida­
cję zapasów towarowych, Z jednej strony ustalono 
konkretnie, że niemieckie oddziały wojskowe za­
kupywały W  całej Austrii, a w pierwszym rzędzie 
W e  Wiedniu takie wyroby, które, ich zdaniem tru­
dniej jest uzyskać w Niemczech. Pr/y zakupach 
tych, jeżeli chodzi o artykuły włókiennicze, po­
ważną rolę odgrywał fakt, że były to wyroby z na 
tuialnych surowców, bez żadnej domieszki włó­
kien namiatkowych i surowców syntetycznych.

Niewątpliwie poważną rolę odegrały tutaj takie 
pewne natroje psychiczne szerokich warstw ludno 
ści, które obawiały się, iż mogą ponieść straty na 
skutek takiego lub innego ukształtowania się rela 
cji szylinga do marki. Przewidywano w związku 
z tym szereg kompłlkacyj i trudności w dziedzinie

v aiutowej, mobilizując wszystkie oszczędności I 
upłynniając je, aby móc zakupić w yroby włókien­
nicze i odzieżowe.

Jeden jeszcze moment odegrał tu specjalną rolę. 
Wiele firm bowiem z okazji wcielenia Austrii do 
Niemiec udzieliło swemu personelowi specjalnych 
gratyfikacyj. t. zw. „darów radości" („Fieudega- 
ben“). Uzyskane w ten sposób fundusze pracowni­
cy przedsiębiorstw przemysłowych i kupieckich 
przeznaczali na zakupy odzieży, konfekcji i galan­
terii, potęgując natroje runu towarowego. Zjawi- 
sko to, powodujące niepożądane zakłócenia, skło­
niło Gauleitera Burckla, prowadzącego jak wia­
domo w Wiedniu prace techniczne, związane z ple­
biscytem — do ogłoszenia zakazu udzielania tych 
gratyfikacyj z okazji przyłączenia Austrii do Nie­
miec. Jednocześnie zaś austriackie ministerstwo 
opieki społecznej zwróciło uwagę centralnego zwią 
zku przemysłu oraz centralnych zrzeszeń kupiec­
kich i organizacyj pracowniczych na ujemne skut­
ki tei,o stanu rzeczy. Udzielanie bowiem takich 
gratyfikacyj oznacza częściowe podwyżki płac lub 
zwiększanie poborów, co wpłynąć może ujemnie 
na ogólny poziom cen i to w laki sposób, Który 
hamuje i opóźni normalny rozwój aktywności ło- 
spodarczej.

Jednocześnie ministerstwo opieki społecznej pod- 
k eśliło, że poszczególne przedsiębiorstwa zamiast 
niepożądanych i&dywidualnvch wystąpień w po­
staci udzielania gratyfikacyj, winny zwrócić całą 
uwagę i skupić cały wysiłek na możliwie najszyb­
szym zatrudnieniu największej liczby tych którzy 
dotychczas pozbawieni byli pracy. To jest,'według
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Położenie Żydów austriackich
oświadczenia nułniaterstwa opieki społecznej, naj­
bardziej pilne 1 najbardziej wdzięczne zadanie wlc- 
Actcteli przedalębloratw.

Trzeba podkreślić, ta run na towary, przytpo 
minejący nastroje Inflacyjne, pociągną! aa sobą po* 
waśnlajsza skutki na całym szeregu oadnLów. 
Drobny aetaikna odmawia regulowania swych zo­
bowiązań, gdyt zmuszony jest przeznaczyć uzyska­
ną ze sprzedaży gotówkę na zakup świeżych towa­
rów, z których sklep jego został zupełnie ogołoco­
ny. Producent ze swej strony pragnie jak r.ajszyb 
ciej otrzymać rwą należność, gayi chciałby wy­
korzystać obecną koniutiKtui ę i produkować jaż 
największą ilość towarów. Mnożą się coraz czę­
ściej wypadki że fabrykanci przybywają do naj­
poważniejszych swych finansowo-zasobnych od­
biorców, z trudnością uzyskując od nich zaliczki 
na niedostarczone jeszcze towary, Tylko w ten spo 
sób mogą oni podołać', swym własnym zotoy.iąza 
niom.

W niektórjch działach przemysłu, jak np. w 
przemyśle odzieżowym mnożą się wypadki, iż fa­
bryki odmawiają wykonania udzielonych zamó­
wień. Tłumaczą one swym odbiorcom, że nie są 
w możności dostarczyć towaru z powodu braku 
surowca luo tkanin niezbędnych na wyprodukowa­
nie odzieży lub bielizny. Oczywista, w większości 
wypadków jest to powód fikcyjny, gdyż w rzeczy­
wistości fabrykanci starają się wykorzystać obecną 
koniunkturę i sami bezpośrednio rzucają towar 
na rynek.

Następstwa tego gwałtownego runu nie dały na 
siebie długo czekać. Występują one w postaci zwyż 
ki cen, braku towarów i zakłóceń produkcyjnych 
W wielu działach przemysłu. Wyrazem tych zakłó­
ceń są propozycje orguiizacyj przemysłowych, aby 
skontyngentować nowe zamówienia tylko w sto­
sunku do poprzednio udzielonych obstałunków. Ze 
swej strony czynniki rządowe uważały za stosow­
ne podjąć inicjatywy zmierzającą do opanowana 
tej sytuacji, udźielując szczegółowych instrukcyj 
kierownikom poszczególnych zrzeszeń przemysło­
wych i kupieckich. Jako główne hasło wysuwa­
na jest konieczność J k najszybszego opanowania 
run 1 na towary, wprowadzenia dyscypliny kupiec­
kiej n*. rynek.

Ustawodawstwo 
gospodarcze

Ukazał się Nr 22 Dziennika Ustaw R. P. z dnia 
1 kwietnia r. h., w którym opublikowano m. in. 
następujące rozporządzenia o cnarakterze gospo­
darczym:

dekret Prezydenta Rzeczypospolitej z dn, 31 
marca r. b. o państwowej służbie geologicznej 
(poz. 193);

rozp. Rady Ministrów z dn. 16 lutego r. b. w 
sprawie ulg w opłatach od pojazdów mechanicz­
nych na Państwowy Fundusz Drogowy (poz. 194);

rozp. Rady Ministrów z dnia 28 marca r. b. O 
zniesieniu zakazu wywozu pszenicy, żyta, produk­
tów ich przemiału, owsa, oraz otrąb (poz. 196);

rozp. Rady Ministrów z dn. 28 marca r. b. o 
zniesieniu zakazu wywozu niektórych prsz (poz. 
i97),

rozp. Rady Ministrów z dn. 28 marca r. b. o 
wyznaczeniu okręgów izb przemysłowo-handlo­
wych (puz. 198).

Odprężenie na rynku wełny
- Sytuacja na rynku wełnianym uległa ostatnio pe 
wnej poprawie. Wpłynęła na to niewątpliwie lek­
ko wzmocniona tendencja odbywających się w 
Londynie aukcyj wełnianych. Wśród odbiorców z 
kontynentu duże zainteresowanie dla zakupów wy 
karu ją m. in. Rosjanie.

Ogólna tendencja cen na aukcjach londyńskich 
jest utrzymana i nawet w ostatnich dniach uległa 
pewnemu wzmoemmiu na skutek zwiększonych za 
kopów Stanów Zjednoczonych. Ogólnie biorąc ten 
dencja tego rynku nie jest całkowicie wyjaśniona, 
gdyż przeciwdziała temu obecna niepewna na o- 
gół międzynarodowa sytuacja politj czna.

Samobójstwo, czy tragiczny 
wypadek?

Warszawa, 1. 4. (A )  Niedaleko Węgrowca 
najechało auto ciężarowe na furmnkę Antonie­
go Cudnego. Furmanka została doszczętnie roz 
bita, a Cudny poniósł śmierć na miejscu. Przy 
zabitym znaleziono karteczkę następującej tre­
ści: popełniam samobójstwo przez ojca i mat­
kę, bo nie pozwolili mi ożenić się z Marv ‘ą, 
śmieli się ze mnie. Kartka ta nosiła datę 28 
marca. Jak się okazało, Cudny zakochał się nie 
dawno w  biednej dziewczynie, ale rodzice 
sprzeciwiali się małżeństwu, wskutek czego 
postanowił on popełnić samobójstwo. Pizez 
parę dni nosił przy sobie tę karteczkę, ale 
nie mógł się zdecydować na dokonanie ■ imo 
bój&twa. Onegdaj zginął w  katastrofie.

Wiedeń, 2. 4. ŻAT. Konauiaty Anglh i SU. 
nów Zjv.dnoczor.ycn są w  dalszym ciągu prze- 

] pełnione interesantami żydowskimi, ubiegają­
cymi się o zezwolenia — imigracyjne, i to po­
mimo, że do plebiscytu z 10 kwietnia w ogóle 
rakarana jest wszeika emigracja z Austrii. Sta­
rający się o wizy Żydzi usiłują zapewnić so­
bie szanoe emigracji po utabilizowaniu się wa- 
runków austriackich. W  konsulacie brytyjskim 
złożono w ciągu ostatniego tygodnia przeszło 
6,000 próśb o wizy do sainej Australii. Ale ani 
konsul angielski, ani amerykański nie mają 
możności udzielenia bardziej wyczerpujących 
miormacji o możliwościach imigracyjnych w 
najbliższej przyszłości, nie mają Jeszcze bowiem 
odnośnych instrukcji oa swych rządów.

Zle poinformowani o istocie amerykańskiej 
inicjatywy pomocy uchodźcom z Austrii, Żydzi 
wiedeńscy dają się upajać iluzorycznymi na­
dziejami, jakoby powodzenie tej inicjatywy mo 
gło im otworzyć wrota do spokojnego życia w 
krajach zamorskich. Początkowo eneuncjacja

Czyż nie jest ona tak samo potrzebna nowocze­
snej Pani, jak piękna suknia, modny kapelusz, 
czy klejnoty? Dlatego rozsądne Panie używają 
dziś tylko Dra Stenzla Benigniny, bo ona pewnie 
oczyszcza, upiększa i odr.Jaiza każdą cerę.

Beuignina, krem, mydło, Puder. 31k

sekretarza stanu hatta była prawie całkowicie 
zignorowana przez prasę niemiecką, i odśne in­
formacje rozpowszechniały się wśród ludności 
żydowskiej przysłowiową pocztą pantoflową, 
budząc wśród zrozpaczonych ludzi nie uzasad­
nione nadzieje na ratunek. Milczenie prasy prze 
łamała po kilku dniach zgleichschaitowana do 
reszty „Neue Freie Presse", która na inicjaty­
wę rooseveltowską zareagowała jej wyszydze­
niem, określając akcję H a lli jako „śmieszną" 
i „nieszczerą". Zdaniem N. F. P., „prawa imi­
gracyjne Ameryki wcale nie dają jej tytułu do 
występowania z tego rodzaju demonstracjami 
politycznymi. Do Ameryki wpuszczani są tyl­
ko ludzie bogaci, i to w warunkach bardzo su­
rowych. Dotychczas kraj ten bardzo dobrze za­
rabiał na imigracji." Zhitleryzowany dziennik

„ P Ł A T N IK  ULGOWY 1832". 1) Z  powodu b: aku 
przypisów w odnośnycii latach podatkowych nie 
może Pan utracić prawa do korzystania z ulg. Wy­
jaśni! to okólnik Min. Skarbu z 4 marca 1938 r. 
L. D. V. 4599/1/38. 2) W razie regularnego płacenia 
corocznych podatków bonifikuje się z odroczo­
nych zaległości następujące kwoty: w 1934/35 ro­
ku 10%, w 1935/36 — 15%, w 1936/37 — 20%, 
1937/38 — 25%. 3) Jeśli w roku 1936 spóźnił się 
Pan z zapłatą bieżącego podatku, stracił Pan pra­
wo do bonifikaty, jak również utracił Pan prawo 
do policzenia wyższej kwoty.

„ŚTAŁY CZYTELNIK" TARNÓW. Odpowiedź 
na pytanie Pańskie zależy od tego, czy zachodzą 
u Pana warunki do korzystania z ulg, przewidzia­
nych w rozporządzeniu Min. Skarbu z 15. IV. 1935.

„BIURO". Nie ma takiego przepisu, któryby 
sprawę poruszoną przez Pana, w ten sposób nor­
mował odnośnie do biur ■- porady prawnej w 
sprawach administracyjnych i skarbowych.

„KŁOPOTY SP6LN1KA". Wierzyciel może zająć 
udział Pańskiego spólmka. Z zajęciem takim wią­
zać się będzie zakaz wypłaty odnośnych kwot spól- 
nikowi, którego udział został zajęty.

P. SAMUEL WELLiSCH. 1) Rozporządzenie o 
sprzedaży wyrobów tytoniowych nie przewiduje 
żadnej prośby, ani rekursu w tych sprawach. Nie­
mniej jednak każdy, ma prawo wnieść indywidual­
ną prośbę do Ministerstwa Skarbu, względnie do 
Dyrekcji Monopolu Tytoniowego. 2) Nie ina takie­
go stowarzyszenia, któreby się specjalnie zajmo­
wało tą sprawą. Prosimy jednak zwrócić się z tym 
do Żydowskiej Rady Gospodarczej w Krakowie, 
ul. Sarego 6. — 3) O ile chudzi o różnicę pomiędzy 
sklepem tytoniowym a sprzedażą wyrobów tyto­
niowych w handlu mies> mym, to przy żadnej s 
powyższych dwóch form nie ma lepszej możliwo-

włedeńsLl Jest zdania, i i  f ‘ kt *wt< cenią cif
Hulla także do Włoch Jeat dostatecznym do­
wodem nieszczerości inicjatywy, która była po­
wodowana względami raczej politycznymi niż 
humanitarnymi; Roosevelt bowiem, któremu 
zależało na moralnej izolacji Niemiec, zdawał 
sobie sprawę, że oś Rzym—Berlin będzie głów­
ną przeszkodą współpracy Włoch. „Neue Freie 
Presse" przewiduje, że inicjatywa Hulla nie po 
wiedźm się.

Po raz pierwszy od czasu osadzenia w  aresz­
cie dano w tych dniacb przywódcom żydows­
kim możność telefonicznego porozumienia się 
z iudzinami, które zostały przez aresztowanymi 
poinformowane, że są oni dobrze traktowani.- 
Obecnie wyszło na jaw, że liczni aresztowani 
Żydzi przewiezieni zostali do budynku szkol­
nego w X II rewirze, przekształconego w  pro­
wizoryczne więzienie. Jak informują, wśród 
umieszczonych w tym nowym więzieniu znaj­
dują się także prezes wiedeńskiej gminy ży­
dowskiej dr Desider Friedmann i prezes au­
striackiej federacji syjonistycznej dr Oskar 
Grunbaum. Świeżo aresztowano w  ostatnich 
dniacb znanego aktora Ludwiga Stasda (w y­
stępował dawniej w Josefstadt-Theatr) i  b. ko­
respondenta „Prager T agblattu" dra Irwin. 
Honiga.

W  pewnych kołach żydowskich spodziewają 
się, że w najbliższych dniach nastąpi, byc mo­
że, zdjęcie sekwestro z zablokowanych dotych­
czas funduszów resortu opieki społecznej gmi­
ny żydowskiej. Sądzą także, że gmina i inne in­
stytucje żydowskie będą miały możność wzno­
wienia wypłat nisko uposażonym urzędnikom, 
którym aa skutek zablokowania rachunków 
bankowych instytucji żydowskich od czasu prze 
wrotu nie wypłacono jeszcze poborów.

jak  informują, organizacja syjonistyczna 
przedstawiła władzom projekt programu dzia­
łalności tej organizacji na okres najoli/szy. Nie 
wiadomo jednak na razie, c*y władze program 
ten zatwierdzą.

Jest rzeczą '-haiakterystyczną, że w  długich 
„ogonkach" przed stołówkami żydowskich In­
stytucji charytatywnych, które mają jeszcze 
możność wydawania żywności, ob jk ubiegają­
cych się o pomoc żydów wystają godzinami 

. także liczni nie-żydzi, którym zależy na bez­
płatnej czy prawie bezpłatnej strawie. Kuchnie 
nie wydają mięsa, gdyż w  Wiedniu nie ma mię- 

j sa koszernego.

prawniczy
ści uzyskania zezwolenia. 4) Co do szczegółów 
odsjłamj Pana do artykułu naszego z dnia 26 lu­
tego b. r. p. t. „Sprzedaż wyrobów tytoniowych".

„STAŁY CZYTELNIK NOWEGO DZIENNIKA 
W KRAKOWIE". N. T. A. we wyroku, o którym 
Pan wspomina, rozstrzygnął sprawę orzeczeniem, 
na podstawie klurego ma Pan obowiązek ponosze­
nia składki również w tej drugiej miejscowości.

P. SAM(/EL HOROWITZ. 1) Nie przysługuje 
Nie przysługuje panu prawo umorzenia tych zale­
głości na podstawie rozp. Min. Skarbu z 15. JV. 
1935 r., ponieważ — jak wynika z Pańskiego ze­
stawienia — nie zapłacił Pan równowartości wy­
miaru za rok 1934. 2) Decyduje wysokość samego 
podatku bez odsetek.

P. WESTRE1CH. G projekt należałoby się zwró­
cić do Biura Sejmu.

„JAH STAŁY CZYTELNIK Z  T A R N O W A " . Nie 
ma żadnuj podstawy do tego, ażeby Urząd Skarbo  ̂
wy mógł domagać się od Pana dopłaty do II ka­
tegorii handlowej, ponieważ ulga ta należy się 
Panu z urzędu.

„ŁAT 40". Wysokość emerytury oblicza Z . U . Si 
przy czyiu podstawę wymiaru świadczeń emery­
talnych stanowi przeciętna płaca podstawowa 
wszystkich miesięcy składkowych, podlegających 
zaliczeniu do ubezpieczenia. Renta składa się * 

, kwoty zasadniczej, wynoszącej 40% podstawy wyj 
I niiai u świadczeń emerytalnych, oraz z kwoty 
| wzrostu renty, który to wzrost rozpoczyna się P1’ 
1 przebyciu 120 miesięcy składkowych, a wynosi 

1/6% podstawy wymiaru za każdy dalszy mie­
siąc.

„S. M ." Jesteśmy zdania, ie  może Pan w ystąp ić  
z roszczeniem odszkodowawczym przeciwko swe­
mu pracodawcy.

Czy może być coś ważniejszego dla 
każdej łraiuv jak: pięitna, racjonalnie 
oczyszczona i odświeżona cera!

Informator
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ZAW IADAM IAMY i
W e  w to re k , d n ia  5 -g o  k w ie tn ia  1 & 3 S  r .
0 godz. 5-ej po południu odbędzie się staraniem

„ T O Z “ n  w sali kawiarni „ F E N I K S *  
Kiakdw, św. Jana 2

WIELKA REWIA NdD
WIOSENNYCH i LETNICH

1 ndziatem  a rty s tó w  t e a t r u  JH ie,suiego
Najwytworniejsza salony i firmy krakowskie zapre­
zentują najżwież ze modele paryskie i wiedeńskie.

KWIECIEŃ

3
N I E D Z I E L A

Wschód słońca 
5 g 17 m

Zachód słońca 
6 g 12 m 

2 Nisan 5698

Przygotowania do obchodu setnej 
rocznicy urodzin Jana Matejki
.W, z wiązu u z upływającą w dniu 28 Lipca setną 

r<x.-znicą urodzin Jana Matejki, prezydent miasta 
dr m . Kaplicki postanowi! powołać Komitet Oby­
watelski, który zajmie się obmyśleniem najwłaś­
ciwszych metod uczczenia genialnego artysly o- 
raz przeprowadzi ustalony przez siebie program, 
komitet ten, ze względu na wielkość i znaczenie 
Jana Matejki dla całego społeczeństwa, otrzyma 
Prawdopodobnie charakter Komitetu Ogólnopol­
skiego.

Iliłsiedżenie organizacyjne komitetu odbędzie 
się w poniedziałek 4 bm. o godzinie 18-ej w Saii 
Portretowej na Ratuszu krakowskim.

Przed zjazdem b. ochotników 
batalionu Akademickiego 
W Krakowie

W bieżącym roku mija 20 lat od czasu utworze­
nia w Krakowie Batalionu Akademickiego, który 
był pierwszą formacją wojskową utworzoną po 
J łzyskaniu niepodległości na terenie Krakowa, 
batalion pełnił w dniach przełomowych funkcje 
''Vartowniczej załogi w Krakowie, a gdy w Ma- 
'opolsce Wschodniej rozgorzały walki o Lwów, 
Batalion wysłał na front dwa oddziały, które sta­
nowiły obsadę pociągów pancernymi „Śmiały” i

W związku z 20-tą rocznicą utworzenia Bala­
tonu Akademickiego, odbędzie się w bieżącym 
foku zjazd b. oficerów i żołnierzy tej formacji. W 
Kasie Zjazdu nastąpi uroczyste odsłonięcie tabli­
cy pamiątkowej w gmachu Uniwersytetu Jagiel­
lońskiego.

Oficerowi© i żonierae Batalionu Akademickiego 
którzy dotychczas nie zgłosili swego udziału w 
Zjeżdne, mogą nadsyłać zgłoszenia pod adresem 
fra Jana Reguły (Kraków, Uniwersytet Jagiel­
loński), do którego zarazem należy zwracać się 
o Wszelkie wyjaśnienia w. sprawach dotyczących 
Batalionu Akademickiego.

Rozstrzygnięcie konkursu 
Rozgłośni krakowskiej

Onegdaj odbyło się w  rozgłośni krakowskiej 
JHtoleazcnie sądiu konkursowego, w sprawie roz­
dania nagród dla nowych radioabonentów, którzy 
brali udział w  konkursie regionalnym na hasło: 
>>hlaczego zostałem radiosłuchaczem?”

W skład sądu konkursowego weszli przedsta­
wiciele Społecznego Komitetu Radiofonizacji Kra 
h  i Polskiego Radia. Odpowiedzi nadesłano 2.521, 
* czego 330 unieważniono z powodu niedopełnie­
nia warunków konkursu. Sąd konkursowy przy­
da j następujące nagrody:

l-sza — Syndykat Dziennikarzy krakowskich: 
**rwis stołowy, 2-ga —  Maria Dymkowa nauczy­
cielka, Wolica p. Działoszyce: złoty zegarek „Mar- 
Jdfl”, 3-cia — Maria Józefowicz, ociemniała, Kra- 

; 4-lampowy odbiornik Philipsa, 4-ta —  Za- 
Cząd Główny TSL, Kraków: kilim, 5-ta: Szkoła 
Powszechna Koszyce: • książeczka oszrzędnościo- 
Wa z wkładem zł. 100.—.

Wśród 88 nagrodzonych rzuca się w oczy cał­
kowity brak nazwisk żydowskich.

Małe świadczenia rolników 
na Pomoc Zimową

Onegdaj odbyło się zwyczajne plenarne posie­
dzenie Wydziału Wykonawczego Wojewódzkiego 
Obywatelskiego Komitetu Zimowej Pomocy Bez­
robotnym pod przewodnictwem p. płk. Beliny- 
Prażmowskiego.

Z przebiegu obrad wy nika, że akcja pomocy zi­
mowej w obecnym szczególnie okresie, w którym 
potrzeby znacznie wzrosły, jesl prowadzona przy 
wielkim nakładzie środków finansowych. Akcją 
objęto w miesiącu lutym br. 18.594 bezrobotnych, 
oraz 52 469 dzieci. Ogólny koszt akcji do chwili 
obecnej wynosi 790.108.38 zł.

Z© sprawozdań przewodniczących poszczegól­
nych sekcji, okazało się, że mimo ciągłych ape­
lów akcja zbiórki nie jest jeszcze powszechną. 
Jakkolwiek wielu spełnia swój obowiązek bez za­
rzutu, dając tym samym wyraz pełnego zrozumie­
nia znaczenia społecznego akcji, wielu jeszcz© u- 
stosunkowuje się biernie do akcji, a zwłaszcza 
własność nieruchomą, wolne zawody i rolnictwo.

Specjalną uwagę zwrócono na rolnictwo, które 
świadczy bardzo mało. W toku ożywionej dysku­
sji postanowiono nie przechodzić nad sprawą po­
wyższą do porządku dziennego, lecz wyczerpać 
wszystkie środki, któreby umożliwiły ściągnięcie 
zaległych świadcsen od rolnictwa, wolnych za­
wodów i innych.

Koncerty w czasie Festiyalu 
Sztuki Polskiej w Krakowie

Ustalono już program koncertów, jakie wyko­
nane będą w czasie Festiyalu Sztuki Polskiej w 
Krakowie w okresie od 4 do 23 czerwca r. b.

Jedną z największych atrakcyj muzycznych bę­
dzie wielki koncert inauguracyjny poświęcony pie­
śni polskiej przy współudziale chórów z całej Pol­
ski oraz kilku orkiestr. W imprezio tej weźmie 
udział około 2.000 wykonawców. Należy zauwa­
żyć, że koncert ten odbędzie się w związku z ogól­
nopolskim zjazdem chórów w Krakowie, który 
zwołany jest na 5 i 6 czerwca r. b. Ponadto wśród 
innych koncertów wymienić należy trzy koncerty 
symfoniczne orkiestry Polskiego Radia, koncerty 
krakowskiej orkiestry symfonicznej 1 in.

W dniu 19 czerwca r .b. zorganizowana będzie 
uroczystość jubileuszowa, poświęcona pamięci Że­
leńskiego. Program uroczystości przewiduje wmu­
rowanie tabbcy pamiątkuwej oraz koncert po­
święcony dziełom Żeleńskiego.

PODZIĘKOWANIE
J W P . P K Y M . D R O W I JO ZE FO W I N ilS S E N F E LD O W I

w  K rakow ie za ' szczęśliwe przeprowadzenie poważnej ope­
ra c ji 1 ojcowską opieką w czasie m ej choroby J W P . D row i 
S. H 8 I*l)ł E R O W I za postaw ien ie tra fn e j d iagnozy, J W P . 
Drom  J . B A C H O W I £ M . H O N IG O W I za trosu liwą opiekę, 
oraz Siostrom  GUŚCI i A N N IE  za serdeczne starania z ca­
łego serca dziękują.
34381: F E L IC J A  G O T L IE H óW N A

Czy wolno zmienić lekarza 
w czasie chorooy?

Jak wyjaśnia Zakład Ubezpieczeń Społecznych, 
chory może zmienić lekarza w czasie tej „amej 
choroby tylke za zgodą ubezpieczalni, udzieloną 
na skutek uzasadnionego żądania zmiany. Udzie­
lenie lub odmówienie zgody nastąpić winno w cią­
gu trzech dni.

W nagłych wypadkach może ubezpieczony zwró­
cić się do innego lekarza ubezpieczalni.

Nowy pociąg przyspieszony 
no Kranowa

Od 15 maja uruchomiony będzie nowy pociąg 
osobowy przyśpieszony ze Lwowa do Krakowa 
który odchodzić będzie ze Lwowa o godz. 17.25. 
przyjazd do Krakowa 22.58, powrót z Krakowa 
o goaz. 6.36, przyjazd do Lwowa o godz. 12.30.

Skargi kasacyjne w głośnych 
sprawach

Jak się dowiadujemy, obrońcy wspólników Pa- 
rylewiczowej wnieśli zapowiedź skargi kasacyj­
nej. Kasacja będzie wniesiona w terminie 7-dnio- 
wym, po doręczeniu obroni* motywów wyroku 
Sądu Apelacyjnego. W ten sposób sprawa ta znaj 
dzie się na wokandzie Sądu Najwyższego.

Również obrona dr Bolesława Drobnera wnie­
sie prawdopodobnie zapowiedź skargi kasacyjnej.

Wyłowiono trupa z Wisły 
pod Krakowem

Na terenl© gromady Grabie W  powiecie kra­
kowskim wyłowiono z Wlisly zwłoki kobiety li­
czącej około 30 lat. Zwłoki leżały we wodzie przy 
puszczał nie około 3 tygodnie. W'e znaleziono przy 
zwłokach żadnych dokumentów, które pozv;oli!y- 

i by i i  identyfikację.

Popierajcie akcjo pesachowo
Stow. „Bejt-Lechem •  A

„Bejt-Lechem*1 zaspokaja głód setkom ekonomicznie podupadłych Żydów

— ŻYduWSKIE t o w a r z y s t w o  s z k o ł y
LUDOWEJ I  ŚREDNIEJ w Krakowie przy ul. 
Brzozowej 5 zawiadamia niniejszym, że wpisy do 
I klasy powszechnej przyjmuje się codziennie w 
biurze sekretariatu od 9—14-ej przed południem.

O B U W IE  F IR M Y  „ B R A C ia  K LE IN ** to szczyt w yk w in ­
tu sztuki obuw niczej — To  też w m agazynie p rzy  ul. 
S T A R O W IŚ L N E J  17. panuje n iezw yk ły  ruch, z powodu na­
dejścia najnowszej w iosennej ko lekcji obuwia spacerowe­
go I popołudniowego i t. d.

Przep iękne fasony paryskie i warszawskie, na jde lika­
tn iejsze skóry fauny egzotycznej w najsubteln iejszych ko­
lorach i odcieniach stanowią ostatni w yraz mody* n a jle ­
p ie j ceniony w sferach eleganckie j k lien teli.

„O bu w ie higieniczne** to znana specjalność F IR M Y  
B R A C IA  K L E IN *4, S T A R O W IŚ L N A  17. (v is  a v is kina 

..Uciecha*,). 84938k

GDY
stary przedmiot do pralni „Stella" dam 
w miejsce jego, podejmując, nowy mam 

„Stella", Kraków, Gołębia 2.

—  O DRZE JÓZEFIE DIETLU, WIELKIM 
OBYWATELU, UCZONYM I LEKARZU. Odczyt 
na ten temat wygłosi dziekan U. J. prof. dr Fran­
ciszek Walter na 78-ym Zebraniu nauk. Tow. Mi­
łośników Krakowa w wielkiej sali Muzeum Prze­
mysłowego (ul. Smoleńsk 9) we wtorek 5 bm. — 
Odczyt będzie ilustrowany obrazami świetlnymi. 
Początek o godz. 18.30. Wstęp 25 gr.

—  ZBRODNIARZ A SPOŁECZEŃSTWO. Jutro 
godz 19.30 w sali odczytowej przy ul. Dunajew­
skiego 7, Mi iczysław Synal wygłosi odczyt p. t. 
„Zbrodniarz a społeczeństwo”. Po odczynie dy­
skusja. Goście mile widziani.

Giełda
K R A K O W S K A  G IE Ł D A  ZBO ŻO W A 

K B  ŁK Ó W  3. 4. Pszenica 80*/: i la jn . szk lili *8 .r  —  29.25, 
J c in o llta  (dw orska) czerw . 24.25 — 21.75, b ia ła  21.25 —  21.75, 
zbierana (ta rgow a ) z5.7S —■ 21, ty to  jednolita  (d w orsk ie )
28.75 — 21, zbierane (ta rgow e ) 18.75 — 28, jęczm ień  j  sdnollty 
(dw orsk i) 19.58 — 20.50, p rzrm la low y 17.50 —  18, pastewny
14.75 — 17.25, ow ies jed n o lity  (dw orsk i) 21 —  23, ib le ra n y  , 
(ta rg o w y ) 19.25 — 19.75, azdeszczony 18.50 —  18.75, maka 
pszenna 8.38'f. 41 — 44, 0.50'/> 4* -  42. 0.45'/: 34.50 — 38.25, 
razowa 0.95*/: 22.59 — 33.59, 30-59Vi 14.59 — 84. 54-45'/t 29- 34 
pastewna 17.59 — 17.75, maka żytn ia  ■ okr. krakowskiego
0.59'/t 32 — 32.50, O.05'/i 20.50 — 31, razow a 0.95'/i 24.50 — 25, 
50-05'/r 21.50 — 22, mąka ży tn ia  i  okr. rom ań sk iego  0.50'/> 
32.50 —  33.25, 0.85'/: 31.25 — 31.75.

P O Z N A Ń S K A  G IE Ł D A  ZB O ŻO W I 
PO Z N A N  2. 4, Ceny orien tacy jne : ty to  18.25 — 18.50, 

ow ies p ierw szy I  dru g i standart m inut 50 g r „  mąka 
pszenna 1 ly tn ia  wszystk ie gntunk. plns 25 g r o n y , o tręS j 
żytn ie  12 — 13 Obroty 1 tendencja: pszenica 308 — ożyw iona, 
ży to  345 — ożyw iona. Jęczmień 70 — spokojna. ow ies 20 — 
słaba, p r ie tn o ry  m łynarskie 1580, nasiona 120, pastewne I 
Inne 139. —  Ogóluy obrót 2107.

G IE Ł D A  W A R S Z A W S K A  
W A R S Z A W A  2. 4. K u rsy  zam knięcia: A k c je : Bank

Po lsk i 112, Cukier 35, Tendencja  utrzymana.
Pa p ie ry  procentow e: 3'/> p rem lona  poż. Inw estycy jna

1. em. 82, I I .  em. 89.75, 2'/< prem iow a poż. Inw estycyjna 
seryjn a  1. em. 99.59 —  99.75, 5'/t poż. konwersyjna 19.59,
4*/t poż. konsolidacyjna grube 41.59, drobne 41.25, 41/*1/* poż. 
w ew nętrzna grnbe 45.59. Tendencja n ie jedn olita  z  oddaniem 
mocnym.

L is ty  zastawne Banku Gospodarstwa K ra jo w eg o  oraz 
Eku Ro lnego bez zm iany.

G IE Ł D A  Z U R Y C H S K A .
Z U R Y C H  2. 4. K u rsy  zam knięcia: D ew izy : P a ry ż  13.42'/:

— 12.40, Londyn 21.45 5/8, N ow y  Jork  4.341/8, Bruksela 
73.42'/i — 73.41, M ediolan 22.94 — 22.95. Am sterdam  241.47'/:, 
B erlin  175.50, Sztokholm  111, Oslo 108.82'/:, Kopenhaga 
95.17'/:. Tendencja n ie jednolita .

P O Ż Y C Z K I P O L S K IE  W  N O W Y M  J O R K U  
N O W Y  P O R K  2. 4. K u rsy  zam knięcia: 7'/: poż, S tab ili­

zacyjn a  52.54, P/t poż. Dolarowa 47, 7'/: poż. Śląska 41.
Tendencja n triym ana.
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W. Brytana uznaje Anschluss
Berlin, 2. 4. PAT. Oficjalnie komunikują: 

Amasaabor W . Brytanii sir Neville Hender­
son wręczył dziś ministrowi spraw zagranicz­
nych RihOtntropowi dwie noty. Pierwsza nota 
zawiera uznanie przez Wielką Brytanię połą­
czenia Austrii z Rzeszą i określa stanowisko 
rządu brytyjskiego wobec zagadnień, które

Paryż, 2. 4. (R ) Koła miarodajne wykazywa­
ły dziś rano wielką rezerwę co do decyzji, ja ­
kie mają być powzięte w stosunku do uchodź­
ców hiszpańskich, napływających do Francji.

Poza zapewnieniem, że pobyt tych Uchodź­
ców we Francji ma być możliwie skrócony, 
czynniki miarodajne odmawiają wszeiaich wy­
jaśnień. Ostateczne zarządzenie w tej sprawie

Jerozolima, 2. 4. PAT. Sytuacja wewnętrzuo 
polityczna w Transjordanii jest stale naprę­
żona. Do ogrodu, przylegającego do domu pre­
miera Ibrahim Paszy Haszom? rzucono bom­
bę, która jednak nie pczyniła żadnych szkód.

Opozycja przeciwrządowa w smaga się, zwła­
szcza od czasu dymisji najwyższego arabskiego 
oficera Transjordanii Mohammeda A li Bey

Praga, 2. 4. PAT. Ogólne zdziwienie w tutej­
szych kotach politycznych i dziennikarskich 
wywołał następujący incydent:

Bezpośrednio po wygłoszeniu przez premie­
ra Hodżę przemówienia, szef oddziału praso­
wego prezydium rady ministrów zakomuniko­
wał całej prasie, aby dzienniki powstrzymywa­
ły się z umieszczeniem tekstu mowy aż do mo­
mentu, kiedy prasa otrzyma tekst autoryzowa­
ny. Ponieważ przemówienie to wygłoszone zo­
stało w parlamencie, ogromna większość dzien­
ników nie zastosowała się do instmucji i za­
mieściła przemówienie w brzmieniu stenogra­
mu sejmowego.

Jak slycnać, sprawa ta ma być przedmiotem 
interpelacji ze strony opozycji, która domaga 
się wyjaśnienia, co oznaczają niepraktykowane 
instrukcje biura prezydium rady ministrów.

*  *  *

Praga, 2. 4. PAT. Doniesienia z prowincji, 
zwłaszcza z zachodnich części Czechosłowacji 
wskazują na zaostrzenie nastrojów mniejszo­
ści niemipckiej w  stosunku do ludności cze­
skiej. Zwłaszcza na obszarach, gdzie Niemcy 
znajdują się w przygniatającej przewadze, do- 
doszło ao c: szeregu incydentów między
urzędnikami czeskimi a Niemcami, przeważnie 
członkami partii Henleina. Ze strony niemiec­
kiej padają groźby, iż urzędnicy ci będą mu­
sieli opuścić zajmowane stanowiska.

wypłynęły z faktu utraty przez Austrię su­
werenności państwowej.

W  drugiej nocie rząd brytyjski prosi o 
cxequatur dla konsula generalnego w  W ie­
dniu, na które to stanowisko przewidziany jest 
dotychczasowy konsul generalny w  Mona­
chium, Gainez.

będzie powzięte na najbliższym posiedzeniu ra­
dy gabinetowej wyznaczonym na poniedziałek.

Jak się zdaje, międzyministerialne narady 
przeprowadzone w ostatnich dniach, doprowa­
dziły do konkluzji, że uchodźcy hiszpańscy, 
po rozbrojeniu ich, będą odsyłani z powrotem 
do Hiszpanii.

Dalzuoi i dotychczasowego adiutanta brytyj­
skiego dowódcy legionu rransjordańskiego Pe- 
..k Paszy. A li Bey Daidzuni, któremu zarzuca­
no popieranie aktywistów arabskich, zbiegł do 
Syrii. Rząd syryjski odmówił wydania go, 
motywując odmowę tym, że jest to przestępca 
polityczny.

Autonomia lub — walka
Praga, 2. 4. PAT. Dziennik „Rude Prawo" 

publikuje obszernie sprawozdanie z przemó­
wienia senatora Tonobransky‘ego, wygłoszo­
nego na zebraniu poufnym narodowego zjed­
noczenia. Mówca stanął na stanowisku, iż jak 
najszersze zapewnienie autonomii przede 
wszystkim dla Słowaków jest koniecznością. 
Nastroje odśrodkowe wśród mniejszości rosną 
i zwłoka nawet kilkutygodniowa może wyrzą­
dzić niepowetowane straty państwu czeskiemu. 
Jeśli rozwój sytuacji pójdzie w dotychczaso­
wym kierunku, to wewnątrz Czechosłowacji 
okazc się, iż 8 milionów ludzi na ogólną ilość 
15 milionów jest wręcz wrogo usposobionych 
do idei państwowej Czechosłowacji.

Praga odwołuje posła w Wiedniu
Berlin, 2. 4. PAT . Urzędowo komunikują: 

Poseł czechosłowacki Mastny wręczył dziś mi­
nisterstwu spraw zagranicznych notę, zawia­
damiającą o tym, że rząd czechosłowacki od­
wołuje swego posła w  Wiedniu z dniem dzi­
siejszym Generalny konsulat czechosłowacki 
pozostaje w Wiedniu.

Wybory samorządowe 
w Czechosłowacji

Praga, 2. 4. PAT. Pisma nie wykluczają, że 
jeszcze w roku bieżącym mogłoby dojść do

Marszałkowie na Zamku
Warszawa, 2. 4. PAT. Pan Prezydent R**- 

czypospolitej przyjął dziś pana marszaR 
ka Senatu Aleksandra Prystora oraz orzę* 
dującego wicemarszałka Senatu Tadeusz* 
Schaetzla, którzy złożyli P. Prezydentowi gpkV 
wozdanie z prac ubiegłej sesji zwyczajnej iz& 
ustawodawczych.

Ogłoszenie ustawy o ustroju 
adwokatury

Warszawa, 2.4. (Sin). W  najbliższych dniach 
ogłoszona zostanie ustawa o ustroju adwoka­
tury oraz pierwsze zarządzenie wykonawcze 
ministerstwa sprawiedliwości.

Po zniesieniu sądów 
przysięgłych

Warszawa, 2. 4. (S in ). W  Sądzie Najwyższym 
znajduje się jeszcze około 400 spraw, rozpa­
trywanych w  pierwszej instancji przez sąd/ 
przysięgłych w  Małopolsce.

Wobec tego, że sądy przysięgłych został/ 
zniesione, skargi kasacyjne wniesione w  wyżej 
wymienionych sprawach, o ile zostaną uwzględ­
nione, będą rozstrzygnięte przez zwykłe instan­
cje apelacyjne.

Rozmowy między O. Z. N. 
a Związkiem Młodej Wsi

Warszawa, 2. 4. (S in ). Mimo walki, jak* 
trwa między „Siewem" a Związkiem Młodej 
Polski odbywają się ostatnio rozmowy między 
przedstawicielami Ozonu i Centralnego Zwiąż 
ku Młodej Wsi. Szereg obeznanych z tymi za­
gadnieniami działaczy informuje, że „Siew" 
skłonny jest oddać do dyspozycji Ozonu poje­
dynczych ludzi, natomiast organizacja jako ta­
ka ma zachować swą niezależność, a ty  ni* 
wchodzić w skład organizacji politycznej, za 
jaką uważają Ozon.

Niemniej ostatni numer „Siewu" odpowiada­
jąc „Zielonemu Sztandarowi" na zarzut, że jest 
organizacją Ozonu stwierdza, że ani „S iew " apl 
Centralny Związek Młodej Wsi do Ozonu nie 
wchodzą i że Centralny Związek Młodej Wał 
jest jedyną organizacją młodzieży wiejski*> 
prowadzącą samodzielną pracę ideowo-wychJ* 
wawczą.

Umowy gospodarcze z Łotwą 
i Grecją

Warszawa, 2. 4. (S in ). W  najbliższym czasie 
nastąpić ma zawarcie kilku umów gospodar­
czych. Nastąpić mają zmiany w  umowie han­
dlowej między Polska a Łotwą i zawarcie no­
wej umowy kontyngentowej z Grecją. Ta ostat­
nia zagwarantuje Polsce zakupno większej ilo­
ści węgla i  wyrobów metalurgicznych.

Paszporty turystyczne do Anglii
Warszawa, 2. 4. (Sin). Przyznany został kon­

tyngent paszportów ulgowych dla turystów 
wyjeżdżających do Anglii. Kontyngent ten &  
bejmuje 2000 indywidualnych wyjazdów tu tp  
stycznych.

Groźba wylewu Olzy minęła
Rybnik, 2. 4. PAT . Niebezpieczeństwu dal­

szego wylewu wód na rzece Olzie minęło. Wpt* 
wdzie na skutek ciągle padających de=zczd* 
poziom wody podniósł się nieco w piątek wie- 
czorem, zalewając dalsze okoliczne pola, jed­
nakże już dziś nad ranem przy bór wód na Ol­
zie ustał. Wobec tego, że deszcz nie pada, nul** 
ży się spodziewać, iż poziom wody wkrótc* 
wróci do normy.

W ylew  spowodował znaczne szkody na ł f ' 
kach i polach, zalewając oziminy. Również p°* 
ziom wód na rzece Odrze podniósł się gwałtow­
nie, jednakże woda nie wylała, ponieważ brze­
gi rzeki sa uregulowane.

■ ■ ■ z z z z iz i iz iz z z m z s s ś
wyborów samorządowych w  Czechosłowacji- 
które jak wiadmo zostały w  roku ubiegły1** 
odłożone. Zasadniczym argumentem przeciw^0 
wyborom w  roku bieżącym było, że Jest t® 
20-lecie istnienia państwa i chciano w  tym ro* 
ku uniknąć walk politycznych.

Jak wiadomo, wyborów kategorycznie don*8' 
ga się partia Henleina.

Uchodźcy hiszpańscy 
zostaną wysiedleni z Francji

Largo Caballero wydalony z  Belgii
Bruksela, 2. 4. (R ). B. premier hiszpański | rozkaz niezwłocznego opuszczenia terytorium 

Largo Caballero, który przybył dziś potajem- I Belgii, 
nie do Brukseli, otrzymał od policji belgijskiej |

Naprężenie w  Transjordanii trw a

Incydenty miedzy Niemcami 
a Czechami w Czechosłowacji
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Rozprawa o znieważenie 
min. Grabowskiego

Warszawa, 2. 4. (A )  W  najbliższy poniedzia­
łek znajdzie się w  Sądzie Najwyższym głośny 
proces adw. Szumańskiego o znieważenie inin. 
Grabowskiego w liście otwartym.

Jak wiadomo, sąd grodzki jskazał adw. Szu­
mańskiego na 6 miesięcy aresztu i 1500 zł. grzy­
wny, sąd okręgowy podwyższył karę do 8 mie­
sięcy więzienia. Komplet sędziowski w  Sądzie 
Najwyższym składa się z następujących sę­

dziów: sędzia Janowski przewodniczący, refe­
rent sędzia Korsak i asesor Sokolski Oskarże­
nie popierać będzie prokurator Nissensohn, 
Jako obrońcy wystąpią: adw. Orzęcki, Beren- 
son, Wasung i Barcikowski. Prawdopodobnie 
rozprawa toczy ć się będzie przy drzwiach zam­
kniętych podobnie jak w dwóch poprzednich in­
stancjach.

Którzy adwokaci żydowscy mogę 
wykonywać praktykę w Austrii

(Specjalna służba informacyjna „/V. Dziennika ' )

Wiedeń, 2. 4. (B ). Na zarządzenie ministra 
sprawiedliwości wolno adwokatom żydow­
skim zabronić tymczasowo wykonywania prak 
tyki adwokackiej. Zarządzenie to nie odnod 
się do tych adwokatów żydowskich, którzy w 
rok a 1914 wciągnięci byli na listę adwokatów

lub mogą udowodnić, że podczas wojny świa­
towej walczyli w szeregach armii niemieckiej 
względnie w szeregach armii sprzymierzonej 
z Niemcami, i wreszcie do tych, których ojco­
wie lub synowie padli podczas wojny świato­
wej.

Ambasadorowie sowieccy w Paryżu, 
Londynie i Waszyngtonie odwołani

ISpecjalna służba informacyjna „1\\ Dziennika" )

Paryż, 2. 4. tB). „Liberte" donosi, że amba­
sadorowi* aow iecry w Paryżu, Londynie i W a­
szyngtonie stracili zaufanie Stalina. „Liberte" 
powołuje się na uporczywe pogłoski krążące 
w sferach zaawyesaj dobrze poinformowanych 
o sprawach sowUckieh.

Pogłoski te są tym bardziej prawdopodobne, 
ze Suryc i Majaki byli dawniej mienszewikami, 
należeli więc do tych kół; przeciwko którym 
skierowana jest w szczególności ekspedycja 
karna Stalina.

Kardynał Innitzer wstępuje
do klasztoru

(Specjalna służba informacyjna ,,/V. Dziennika" )

Londyn, Ł  4. (B ). Pisma donoszą z Wiednia, 
że kard. Innitzer otrzymał wezwanie z Waty­
kanu do natychmiastowego przybycia do Rzy­
mu celem złożenia sprawozdania ze swego sta­
nowiska wobec plebiscytu austriackiego.

Jak donosi „Agence Radio" z Rzymu, w pią­
tek wieczorem oświadczono w sferach katolic­

kich, że kard. Innitzer na skutek dezaprobaty 
Watykanu postanowi1 ustąpić ze swego stano­
wiska i wstąpić do klasztoru. Ta sama agen­
tura donosi z dobrze poinformowanych kół aie- 
mieckich w Rzymie, że w najbliższych dniach 
oczekiwane jest wypowiedzenie konkordatu ze 
strony rządu berlińskiego.

Francja a układ
(Specjalna służba injormacyjna „N . Dziennika")

Londyn, 2. 4. (B ). Korespondent dyplomaty­
czny „Evening Standard" oświadczył dzisiaj 
że ze strony rządu francuskiego wyrażono dziś 
życzenie ucze stniczenia w pewnej formie w przy 
szłym układzie angielsko-włoskim. Odnośne 

kroki zostały już poczynione.
„Daily Maił" donosi dzisiaj, że w Rzymie do­

szło do porozumienia w sprawie wycofania 
wojsk włoskich z Hiszpanii z chwilą zakończe­
nia wojny. Po zawarciu pokoju wojska włos­
kie nie mogą pozostać w Hiszpanii. Chamber­
lain wyraził zgodę na takie rozwiązanie tego 
zagadnienia.

Amnestia dla Niemców 
sudeckich w Czechosłowacji

(Specjalna służba informacyjna „N . Dziennika")

P-aga, 2. 4. (B ). Rząd czechosłowacki przy­
gotowuje dwie doniosłe ustawy, które mają spo 
wodować odprężenie w zagadnieniu mniejszo­
ści niemieckiej. Prezydent republiki otrzymał 
zalecenie wy dania szerokiej amnestii, która ma 
w pierwszym rzędzie objąć Niemców sudeckich.

Rząd czechosłowacki przystępuje do rozpi­

sania wyborów samorządowych na terenie ca­
łego państwa. W ybory te mają odbyć się mię­
dzy 15 maja br. a 12 czerwca br. W  jedenastu 
tysiącach gmin przy ogólnej liczbie 15 tysięcy 
gmin czechosłowackich. Wśród tych gmin znaj­
duje się 9.500 wsi i 1500 miast. Również w Pra­
dze mają odbyć się wybory samorządowe.

Los tira Boiaka we Wiednia
Warszawa, 2. 4. ( A ) .  Jak się dowiadujemy# 

jeden z wybitnych działaczy żydowskich w  
Warszawie, otrzymał w tych dniach od głośne­
go rentgenologa i dyrektora szpitala Rotszylda 
we Wiedniu dra Boraka list, w którym dr Bo- 
rak komunikuje, że nie należy być zaniepoko­
jonym o los bliskich osób we Wiedniu, gdyż 
panuje tam spokój. Dalej pisze dr Borak, Że 
wedle jego informacji, nie będą stosowane ża* 
dne szykany wobec ludności żydowskiej. W, 
zakończeniu listu prosi Jr Borak wspomnia­
nego działacza, z którym jest zaprzyjaźniony, 
aby z informacji tego listu prywatnego zrobił 
odpowiedni użytek publiczny.

List tej samej mniej więcej treści otrzymała 
również w tych dniach rodzina dra Borska w  
Krakowie. Oba listy napisane zostały w  w ię­
zieniu.

Jak wiadomo, dr Borak, jeden z najwybit­
niejszych rentgenologów wiedeńskich, został po 
przyłączeniu Austrii do Niemiec aresztowany, 
i dotąd przebywa w więzieniu.

Wzrost przewozów kolejowych
Warszawa, 2. 4. PAT. Przewozy kolejowe w 

czwartym kwartale 1937 r. wykazały wzrost 
w  stosunku do czwartego kwartału 1936 r. a 
2.470 tys. ton czyli o 13.7 procent przy czym 
same przewozy handlowe zwyczajne zwięk­
szyły się o 2.177 tys. ton czyli o 13.7 procent.

Skrócenie lotu Polska-Palestyna
Warszawa, 2. 4. (A ) W  dyrekcji Lotu odby­

ła się konferencja prasowa, na której dyremor 
major Seyfert wygłosił przemówienie, obrazu­
jące plan komunikacji lotniczej na linii Po l­
ska—Palestyna na okres letni. Ostatnio Lot 
zakupił dwa nowe samoloty typu Lockhead 14. 
Jest to najnowszy typ samolotu, jaki dotych­
czas kursuje tylne na jednej linii amerykań­
skiej. Samoloty te rozwijają olbrzymią szyb­
kość 100 km na godzin?. Przez uruchomienie 
tych samolotów Palestyna zostanie jeszcze wię­
cej zbliżona do Europy, co dla stosunków han­
dlowych i gospodarczych będzie miało olbrzy­
mie znaczenie,

W  ubiegły czwartek zrobiono poraź pierw­
szy próbę transportu świeżych kwiatów z Pa­
lestyny drogą lotniczą. Kwiaty przyszły w zu­
pełnie świeżym stanie. W  związku z tym jeden 
z eksporterów palestyńskich otrzymał zamó­
wienie na 1600 kg. kwiatów groszku, które bę­
dą dostarczone do Anglii w ciągu 4b godzin. —  
Kwiaty palestyńskie hędą konkurowały ceną z 
kwiatami holenderskimi, które były ostatnfo 
sprowadzane do Anglii.

Zezwolenie na wypiek mac 
w niedzielę

Warszawa, 2. 4. Na skutek interwencji cechu 
piekarzy władze zezwoliły w Warszawie w dro­
dze wyjątkowej na wypiek mac w dniach 3 i 10 
bm. pomimo, że są to dni niedzielne. Władzom 
chodzi o zatrudnienie w okresie przedświątecz­
nym jak największej ilości bezrobotnych robo­
tników piekarskich.

Amb. Corbin u Halifaxa
Londyn, 2. 4. (R ) Minister spraw zagranicz­

nych lord Halifaz przyjął dziś rano ambasado­
ra francuskiego Corbin.

Jak słychać rzomowa dotyczyła rokowań an- 
gielsko-włoskich, na których temat informacji 
7 Rzymu pozwalają przewidywać pomjślr.j 
wynik w najbliższym już czasie.

Podatek majątkowy ' 
na Węgrzech

Budapeszt, 2. 4. (B ). W  związku z dzisiej­
szym oświadczeniem prem. Darani‘ego w parla­
mencie, że wszyscy obywatele muszą złożyć 
największe ofiary na rzecz dozbrojenia Węgier, 
przypuszczają w kołach politycznych, że rząd 
węgierski nałoży podatek majątkowy w  wy­
sokości 5 do 15 procent ua osoby rozporządza­
jące majątkiem ponad 50.000 pengó.

Wedle projektu ustawy udział Żydów w wol 
nych zawodach ma być zredukowany do sto­
sunku ludności żydowskiej do ogółu mieszkań­
ców państwa. W  Budapeszcie Żydzi stanowią 

| do 25 proc. mieszkańców, natomiast na pro­
w incji 4 do 5 proc.
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Francja nie uznaje d e  iure 
inkorporacji Austrii

Paryż, 2. 4. (R ). Oficjalne koła francuskie 
informują, że rząd francuski potwierdził odbiór 
noty niemieckiej, komunikującej o zmianach, 
jakie zaszły w związku z wypadkami w Austrii. 
Rząd francuski przesłał do ambasady Rzeszy 
w Paryżu notę, zawierającą przyjęcie do wia­
domości faktu inkorporacji Austrii, nie po

twierdzając wszakże uznania zaszłych zmian 
de jure.

Donoszą również z kół urzędowych, że amba­
sador francuski w Berlinie złoży rządowi Rze­
szy notę z prośbą o exequatur dla konsula ge­
neralnego Francji w Wiedniu. Poselstwo fran­
cuskie w Wiedniu ulegnie likwidacji.

Wspólna linia
tymczasowych

Nankin, 2. 4. PAT. Premier prowizorycznego 
rządu nankińskiego Liang-Hung-Czi, min. f i ­
nansów Czen-Czin-Tao i min. bezpieczeństwa 
Jen-Juan-Tao udali się dziś samolotem do Pe­
kinu, gdzie złożą wizytę prowizorycznemu rzą­
dowi pekińskiemu.

Przed odlotem premier oświadczył, że poza 
kurtuazyjną wizytą zamierza nawiązać bliższą 
łączność z rządem pekińskim, a w czasie blis- | 
kiej już wizyty członków rządu pekińskiego w 
Nankinie opracowana będzie wspólna linia po­
lityczna obu chińskich rządów tymczasowych.

Zażarte walki w Chinach
Tokio, 2. 4. (R ). Wojska japońskie, operują­

ce w południowym Szantungu, jak donosi A- ! 
gencja Domei, zdołały otoczyć około 10 chiń- i 
skich dywizji w pobliżu wielkiego kanału po­
między prowincjami Szantung i Kiangsu.

Chińczycy stawiają silny opór, usiłując utrzy- 
mać się w Taierhczuang, którego upadek za­
groziłby bezpośrednio ważnemu punktowi ko­
munikacyjnemu, jakim jest Hsuczau na linii 
kolejowej Tientsin Pukou.

Trzy chińskie dywizje pod dowództwem gen. 
Tangeupo usiłowały odebrać Linczeng. Jedno-

polityczna
rządów chińskich

cześnie 4 dywizje pod dowództwem gen. Sun- 
lienczunga zaatakowały linie japońskie pomię­
dzy Tsaoczuang a Yhsien i Taterczuang. Ataki 
te odparto. Wojska chińskie starały się również 
rozpaczliwie utrzymać w Yc^au.

Kolumny chińskie pod dowództwem genera­
łów Taugenpo i Czav-Tse-Czunga dotarły do 
miejscowości, znajdujących się w odległości 16 
kilometrów na półn.-wschód od Toierczuang, 
ale 31 marca Japończycy natarli na chińskie 
kolumny z południa i północy, rozbijając je 
i odpychając w kierunku wschodnim i połud­
niowo-wschodnim. Wojska japońskie ścigając 
ustępującego przeciwnika zajęły Fankau i Tung 
czung nad wielkim kanałem w odległości 8 kim. 
na zachód od Taierczuang.

Zaprzeczenie St. Zjednoczonych
Waszyngton, 2. 4. (R ) Admirał Bloch, dowód­

ca floty wojennej St. Zjednoczonych ogłosił ko- j 
munikat, zaprzeczający doniesieniom prasy ja- \ 
pońskiej, jakoby dnia 27 marca okręt wojenny 
St. Zjedn. zbliżył się do jednej z wysp na Pacy­
fiku, pozostającej pod mandatem japońskim i 
oświetlał tę wyspę reflektorami.

Przedziwna granica

Wzdłuż setek kilometrów 
ani jednego żołnierza

Sztokholm, 2. 4. (R ). Fiński minister oświa­
ty Hannula, bawiący obecnie w Sztokholmie, 
wygłosił przemówienie, w którym podkreślił, 
iż wszystkie narody północne ożywione są tym 
samym dążeniem do utrzymania pokoju. Łączy 
je  wzajemne zaufanie. Wzdłuż całej granicy

szwedzko-fińskiej, ciągnącej się setki kilome­
trów, nie ma ani jednego żołnierza, ani jedne­
go karabinu. Niestety jednak nie cały świat 
jest ożywiony podobnym duchem, wobec czego 
kraje północne muszą być gotowe do obrony.

Pogorszenie stanu zdrowia 
eks-cesarza Wilhelma

(S p ec ja ln a  służba iu fo rm a c y ju u  „iV . D z ien n ik a ")

Bruksela, 2. 4. (B ). Jak donoszą z zamku 
w Doorn, stan zdrowia b. cesarza Wilhelma 
uległ znacznemu pogorszeniu.

Orędzie regenta Horthy‘ego
Budapeszt, 2. 4. t,T). Urzędowo komuniku­

ją, że regent Horthy wygłosi jutro wieczorem 
przez rauio orędzie do narodu. Przemówienia 
regenta oczekują z wielkim zainteresowaniem.

Młodzież wobec zjednoczenia 
Polaków w Czechosłowacji

Mor. Ostrawa, 2. 4. PAT. Organ młodzieży 
polskiej w Czechosłowacji „Ognisko” zamie­
szcza artykuł, w którym wita z entuzjazmem 
fakt zjednoczenia się ludności polskiej pod 
sztandarem „Związku Polaków w Czechosłowa­
cji” .

Również tygodnik „Ewangelik”  stwierdza, iż 
fakt utworzenia się „Związku Polaków w Cze­
chosłowacji”  powitany został przez całe społe-

•.'t ewangelickie na Śląsku cieszyńskim z

Pisma żydowskie w Czerniow- 
cach ukazują się

Czerniowce, 2. 4. PAT. Wydawane w języku 
niemieckim czerniowieckie gazety żydowskie 
„Algemeine Ztg” i „Morgenblatt”, które w stycz­
niu br. zostały zakazane przez rząd Gogi, potem 
dozwolone przez następny rząd i po paru dniach 
znowu zakazane, zaczęły się ukazywać na nowo. 
Postawiono im jednak warunek, by tekst ich 
składał się w równych częściach z artykułów i 
wiadomości w języku rumuńskim i niemieckim. 

 O -----

Zwolnienie Arabów z obozu 
koncentracyjnego?

Jerozolima, 2. 4. PAT. Prasa arabska donosi, 
że na skutek interwencji notablów arabskich, 
rząd palestyński ma w najbliższym czasie wypu 
ścić na wolność 150 Arabów, internowanych w 
obozie koncentracyjnym w Akko.

— oo-----

Katastrofa kolejowa we Francji
Paryż, 2. 4. (R ). W  pobliżu stacji Saint Vin- 

cent de Tyrosse wydarzyła się katastrofa ko­
lejowa. Pociąg pospieszny z Bordeaux wpadł
r  'i ~ - -  -- 1 ^ r»c- AK r a n  v .

Woj. Raczkiewicz w Bydgoszczy
Bydgoszcz, 2. 4. PAT. W  związku z przeję­

ciem miast Bydgoszczy i  Inowrocławia oraz 
powiatów bydgoskiego, inowrocławskiego, szu­
bińskiego i wyrzyskiego przez województwo 
pomorskie przybył dziś do Bydgoszczy p. woje­
woda pomorski Raczkiewicz, witany u daw­
nych granic województwa przy moście na W i­
śle w Fordonie przez starostę bydgoskiego p. 
Suskiego.

Wolna ręka dla biskupów 
niemieckich'

Berlin, 2. 4. PAT. Jak donoszą z kół katolic­
kich, odbyła się wczoraj w Fuldzie konferen­
cja episkopatu niemieckiego. O wynikach o- 
brad nie opublikowano żadnego komunikatu.

Jak słychać, pozostawiono każdemu z bisku­
pów wolną rękę, jeśli chodzi o zajęcie stano­
wiska wobec plebiscytu w dn. 10 kwietnia.

Pierwszą deklarację opowiadającą się w 
sprawie plebiscytu pozytywnie wydał ordyna­
riusz diecezji w Fuldzie. Spodziewają się, że ju­
tro nastąpi we wszystkich kościołach katolic­
kich Rzeszy odczytanie odnośnych deklaracji 
z ambon.

Dygnitarze niemieccy 
przybywają do Wiednia

Wiedeń, 2. 4. PAT. Do Wiednia przybył dziś 
minister Rzeszy dr Frank, celem wygłoszenia 
dwóch przemówień na temat „o  polityce praw­
niczej partii narodowo-socjalistycznej” . Nastę­
pnie jutro przed południem mówić będzie mi­
nister oświaty Rzeszy Rust w Audytorium Ma- 
ximum uniwersytetu wiedeńskiego. Ponad to 
w poniedziałek przybędzie do Wiednia minister 
gospodarstwa Rzeszy dr Funk, który będzie 
mówił do przedstawicieli austriackich kół go­
spodarczych. Również dr Ley, przewódca Fron­
tu Pracy Rzeszy, przybywa do Wiednia jutro 
wieczorem.

Koleje austriackie w niemieckim 
rozkładzie jazdy

Wiedeń, 2. 4. (T ).  Letni rozkład jazdy kolei 
w Niemczech będzie zawierał również i linie 
kolejowe Austrii, i to w grupie |>ołudniowych 
Niemiec. Rozkład ten ukaże się przed 15 maja 
r. b.

Nie A, lecz D
Wiedeń, 2. 4. (T ).  Namiestnik Rzeszy na Au­

strię Seyss Inquart zarządził z dniem 10 bm. 
wprowadzenie jako rozpoznawczych znaków 
państwowych na tablicach samochodowych 
Austrii litery D zamiast A. Nie dostosowanie 
się do tego zarządzenia od dnia 10 bm. będzie 
karane.

Córka de Rivery w Niemczech
Berlin, 2. 4. PAT. Przewódczyni organizacji 

kobiecych w Hiszpanii podległej rządowi gen. 
Franco, córka b. premiera hiszpańskiego panna 
Pilar Primo de Rivera przybyła na zaprosze­
nie przewódczyni kobiet niemieckich p. Scholtz 
Klink do Rzeszy.

P. Pilar Primo de Rivera zabawi w Niem­
czech kilka tygodni, w czasie których zapozna 
się z organizacją partyjną dla dziewcząt „Bund 
Deutscher Maedel” .

W Wiedniu — zwrot na prawo
Wiedeń, 2. 4. <T> Burmistrz Wiednia inż. Neu 

bacher zapowiedział wprowadzenie jazdy pra­
wostronnej w Wiedniu z dniem 3 październi­
ka b. r.

„Na latarnię" za... latarnie
Moskwa, 2. 4. PAT. Dyrektor leningradzkiej 

fabryki latarń Krasin, dyrektor techniczny Fin- 
kelstein, naczelnik wydziału kontroli technicz­
nej Zandarow i naczelnik wydziału techniczne­
go Kapłański zostali wykluczeni z partii, are­
sztowani i oddani pod sąd za systematyczną 
produkcję tandety oraz za „kontakty z wroga­
mi ludu”.

W  roku ub. fabryka wysłała do różnych miej 
scowości Z. S. R. R. 5814 tandetnych latarń, m 
in. takie latarnie otrzymała ekspedycja Papa
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Bł. p.

BERNARD BOBER
I zmarł po krótkich a ciężkich cierpieniach I 
i dnia 2 kwietnia b. r., przeżywszy lat 72.

Pogrzeb odbędzie się w niedzielę 3-go 
kwietnia br. z domu przedpogrzebowego 
na cmentarzu żydowskim przy ul. Mio- [ 

| dowej o czym zawiadamiają

ZONA, DZIECI I ZIĘĆ.

Kronika krakowska
Zapisy na Uniwersytet Hebrajski 
w Jerozolimie

„Towarzystwo Przyjaciół Uniwersytetu Hebraj­
skiego w Jerozolimie” zawiadamia, że na prośby 
licznych kandydatów uzyskało c-d Uniwersytetu 
Hebrajskiego zgodę na przedłużenie zapisów na 
rok akad. 19U8/J0 do dnia 15 k\\ ietnia br. Termin 
ten jest ostateczny.

Jest wskazane, by kandydaci możliwie wcze­
śnie złożyli swe dokumenty, a to ze względu na 
konieczność wczesnego rozpoczęcia starań o cer­
tyfikaty u Iłiądu Palestyńskiego. Dowiadujemy 
się bowiem, że wszyscy kandydaci będą zobowią­
zani wyjechać w okresie obecnego shedulu M.o 
dnia 30 września 1938 r.)

Broszura zawierająca wszelkie informacje wraz 
z formularzami w cenie 1 zł. do nabycia w biurze 
Oddziału, gdzie należy również składać podania, 
przy ul. Dietla 31/6 od godz. 12—1. Egzamina z 
jęz. hebr. odbędą się po świętach Pesach.

Zwraca się uwagę kand., którzy w roku bieżą­
cym kończą szkoły średnie i licea, iż ich również 
obowiązuje składanie podań w terminie do 15-go 
kwietnia.

 oo-----

Ziemia z wyspy Graciosa 
na kopca Piłsudskiego

Dnia 5 kwietnia br. zarząd główny L. O. P. P. 
złożył na Kopcu Marszałka Piłsudskiego w Krako­
wie ziemię z wyspy Graciosa, gdzie zginął śmier­
cią lotnika mjr. pil. Ludwik Idzikowski. Ziemia 
w zaplombowanym woreczku zaopatrzonym w od­
powiedni protokół została przesiana pizez guber­
natora wyspy Graciosy p. Franciszka Rodnguez 
dos Santos Costa. Grudka ziemi z Graciosy będzie 
przewieziona w urnie, wykonanej z cylindra od 
silnika lotniczego, osadzonego na podstawie mar­
murowej, po czym urna będzie złożona w muzeum 
j.ązy kopcu Marszałka.

r.a ce ladzie chorują?
W Wydziale Zdrowia Publicznego ^t:iząuU 

Miejskiego w Krakowie zgładzono w ciągu ubie­
głego tygodnia następujące choroby zakaźne: bło­
nica 8 wypadków, płonica 8, dur brzuszny 1, odra 
45, nagminne zapalenie przyusznicy 16, krztusiec 
3, róża 1.

Zginął w morza płomieni
W zagrodzie Jana Idzika w Kaimie ftlnJcj gm. 

\\ lelko - Zagórze pow. miechowskiego, wybuchł 
pożar, który strawił cale gospodarstwo wraz z 
inwentarzem żywym i martwym. W czasie rato­
wania mienia 30-letni syn IJzika Franciszek spadł 
2 dachu płonącej stodoły w morze ognia. Po uga­
szeniu pożaru wydonylo zwęglone zwłoki.

Pod zarzutem paserstwa
Herzig Lóbl (lat 47) tapicer, zam. przy ul. Sze­

rokiej 12 został zatrzymany za paserstwo garde­
roby 1 biżuterii wart. 2300 zł., pocuodzącej z kra­
dzieży u Anny Masłowskiej, zam. przy ul. Bar­
skiej 26.

Najechał na taksówkę
1 ranciszek Mazurkiewicz (lat 35; szofer, zam. 

w Białym Prądniku, jadąc taksówką ui. Duna­
jewskiego najechał na stojącą na stanowisku do­
rożkarskim taksówkę, skutkiem czego zostały 
rozb-te 2 szyby, uszkodzone błotniki i drzwi bo­
czne. Szkoda wynosi 180 zł. Wypadku w ludziach 

6.vto.

Ostatnie notowania giełdowe
(S p e c ja ln a  służba in fo rm a c y jn a  ,,N. D z ien n ik a '*) 

TOWARY KOLONIA] ,NE
NOWY JORK, 2. 4. Kawa Rio nr, 7. 4 3/4 (4 3/4) 

Kawa Santos nr. 4. 7 1/4 (7 1/4), maj 1.0G (4.01), li­
piec 3.92 (3.94), Kakao 5 5/8 (5 5/8), maj 5.45 (5.41), 
liptec 5.47 (5.47).

' BAWEŁNA
NOWY JORK, 2. 4. 8.72 (8.63), maj 3.60-8.67 

(8.57-8.57), lipiec 8 71-8.74 (8.63-8.64)

KORZENIE.
LONDYN, 2. 4. Tapioka Fair kwiecień 13.25, 

Pieprz czarny 3, Pieprz Singapore kwiecień 2.68, 
Goździki Zanzibar kwieeień-maj 8.—, Papryka cif 
kwiecień-maj 68.

DEWIZY,
LONDYN, 2. 4. Nowy Jork 4.9643, Paryż 161.68, 

Berlin 12.3675, Amsterdam 8.9668, Zurich 21.6475.

EFEKTY
NOWY JORK, 2. 4. American Gai 78 12 (75.25) 

American Car et Foundry 14.50 (13.35), Am. To­
bacco 62.25 (59.25), Chrysler 39.37 (37.25), Douglas 
Aircraft 34.50 (32.75), Fisk Rubber 4.37 (4.25), East­
man Kcdak 125.— (121.87), General Electric 29.75 
(27.62), General Motors 27.12 (25.87), Anaconda 
23.87 (22.37), Bctlehnm Steel -11.— (4137), Intern 
Nickel 40.75 (38.37), Tennessee C^rp. 5.— (4.25), 
Shell Union 12.— (10.37), Standard Oil 42.- (10.25)

METALE
LONDYN, 2. 4. Srebro 18.81—18.43, Zlolo 140.1.

Przerwa w dopływie prądu 
elektrycznego

Wczoraj wieczorem na skutek na li­
nii Kraków —  Wieliczka przerwany zustał 
na 10 minut dopływ prądu elektry cznego do czę ’ 
ści Krakowa. Po wyłączeniu W ieliczki z linu 
dla stwierdzenia przyczyny defektu włączono 
spowrotem prąd elektryczny do pozbawionych 
(.wiana części miasta.

Grożąc kosą udaremnił 
egzekucję

Przed Sądem Okręgowym w Krakowie odbyła 
się w sobotę rozprawa Kurna przeciwko Kilku mie­
szkańcom Czułowa, oskarżonym o to, że przemocą 
uniemożliwili komornikowi Józefowi Maczkowi wy 
konanie czynności egzekucyjnej , polegającej na 
zburzeniu muru, Ignacy Zawłocki, właściciel wspo­
mnianego muru, z kosą w ręku sprzeciwił się zbu­
rzeniu muru, grożąc, że „każdemu, kio się rbhży 
do muru, utnie głowę". Z putuoeą Zawłockicnm 
piłjszlo kilku innych mieszkańców 'mułowa, fkut- 
k:em czego komornik odstąpił ul wykonania 
swych czynności.

Po pizeprcwadzeniu rozpraw? sąd skazał 2a- 
wlockiego na miesiąc aresztu, pięciu oskarżonych 
skazanych zostało na grzywny po i<) zi., jeuen c- 
skarżony został uwolniony.

-  VI. CYKL YV \ KŁADÓW „SzKOŁY ZDRO­
WIA". W dniu 4 kwietnia br, wygłosi odczyt w 
„Szkole Zdrowia" Ubezpieczana Społecznej Dr. 
Felix Józef p. t. ,,Jak walczyć z gruźlicą". Począ­
tek wykładu o godzinie 7-incj wieczorem. Odczyt 
ilustrują przeźrocza. Dnia 7 Kwietnia br. wygłosi 
odczyt Dr. KusiakMarian p. t. „Dietetyka chorób 
przewodu pokarmowego". Początek wykładu o 
godzinie 7-mej wieczór. Odczy ty odbywają się we 
własnym lokalu przy ul. Dnajewskiego 1 5, par­
ter, oficyna lewa.

NAD ESŁANE CZASOPISMA.
OSTATNI NUMER „GŁOSU ADWOKATÓW" po­

święcony jest twórcom nowej ustawy o ustroju 
adwokatury i zawiera następujące artykuły i pra­
ce: Dr. A. Sierakowski: O quae mutatio rerum! — 
Adw. Dr Teodor Ringelheim: Kto będzie rządził 
adwokaturą? — Adw. Dr Wilhelm Goldblatt: Kwe­
stia zakresu działalności adwękackiej w nowej usla 
wie adw. — Adw. Dr Ignacy Lauer: Projektowane 
pogorszenie prawa — Adw. Dr J. Goleń: Stosunek 
„Projektu piawa o ustroju adwokatury" do Kon­
stytucji. — Dr Józef Wajsmanj aplikant adwokacki 
Kraków: Aplikanci adwokaccy a nowy projekt o 
ustroju adwokatury. Adres Redakcji: Grodzka 42.

Ze s p w tu
Piłkarze Makkabi krakowsKiej remi- 
iają z Reprezentację klasy A 1:1 ( 1:1)

Wczorajsze zawody piłkarskie pomiędzy Mak­
kabi a Reprezentacją A klasy rozegrane wobec bli­
sko 1000 widzów na boisku Makkabi zakończyły 
się remisowo 1:1. W  reprezentacji wystąpili gra­
cze klubów Kabel, Czarni, Unia, Dąbski, Nowowiej­
ski, Ilagibor. W składzie Makkabi brakio Redcra i 
Morowilza, którego na centrze ataku zastąpił mło­
dziutki Salomon. Debiut tego gracza wypadł bar­
dzo dobrze j będzie on zdaje się stale grai w pier­
wszej drużynie.

Gra stała na dobrym poziomie, były obustron­
nie prowadzona fair i wykazała lekką przewagę 
Makkabi. Bramki zdobyli dla Makkabi Hauptman, 
dla Reprezentacji Gawlik. Sędziował p. Arczyńsld.

-  GDWOŁ YNIE WALNEGO ZGROMADZENIA 
MAKKABI. Z powodów od Zarządu niezależnych 
walne zgromadzenie ŻKS Makkabi w Krakowie 
zwołane na dzień 3 hm. zostaje odwołane. Nastę­
pny termin zostanie wkrótce podany.

Czy Warszawa otrzyma halę 
sportową?

Na walne zebranie Związku Polskich Związ­
ków Sportowych, które się odbędzie w  da. 24 
kwietnia w  Warszawie, Z. Z. stawia m, iu. na­
stępujący wniosek: (

„Walne zebranie stwierdza palącą potrzebę 
powiększenia stadionu Wojska Polskiego w  
Warszawie oraz wybudowanie w  Warszawie 
hali sportowej i toru kolarskiego i  upoważnia 
zarząd Z. Z. do kontynuowania starań w  tym 
kierunku."

Budge na mistrzostwacn 
tenisowych Francji

Na mistrzostwach tenisowych Francji, któ­
re się odbędą w  uniach od 2 do 12 czerwca w  
Paryżu, wezmą udział Amerykanie Budge I 
Riggs. Natomiast Helen Wills-Mody która 
przyjeżdża na tournee po Europie i ma wziąć 
udział w  mistrzostwach tenisowych Polski i 
Niemiec odmówiła udziału w  mistrzostwach 
Francji.

Niespodziewana porażka 
Roderieha Menzla

W  Aleksandrii Roderich Menzel, nowy 
mistrz Egiptu, został niespodziewanie pokona 
ny przez Jugosłowianina Mitica 2:6, 6:4, 6:3. 
Mitic w  ten sposób zrewanżował się Menzlowi 
za porażkę poniesioną na mistrzostwach Egi­
ptu.

■ —  oo —-

Jedyny swego rodzaju rekord 
sędziego Langer.usa

Słynny międzynarodowy sędzia piłkarsl i  
Belg John Langenus obchodził niezwykle rza< V 
ki jubileusz Sędziowania 75-go meczu międz; - 
państwowego. Langenus, którego Anglicy uwii- 
żają za najlepszego arbitra na kontynencie, sę­
dziuje mecze piłkarskie od 27 lat. Dwukrotnie 
bawił on w Polsce, poza tym prowadził on licz­
ne mecze klubów polskich, bawiących w  Belgii 
i Holandii. Langenus ez:>sto otrzymuje dwa lub 
trzy zaproszenia na sędziowanie meczów mię­
dzynarodowych na jeden dzień.

Ouford zwycięzcą
Londy n, 2. 4. (R ) Doroczne regaty wioślar­

skie między uniwersytetem Oxford i Cambrid­
ge wygrała załoga Oxfordu o 2 długości w  cza­
sie 20 min. 32 sek.

KUPON ZNIŻKOWY DO KIN
ADRIA —  A TLANTIC

W ażn y dnia 3. IV .  W yc ią ć  I przed łożyć do w ym iany.

w KoleLturze Zw. Inwalidów Grodzka 59 
w  Perfumerii N. Meersanda św. Marka 20

9

lub w Adin. „N . Dziennika" Orzeszkowej 7.
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DESZCZUtKI POSADZKOWE
omy

p f k k U iĄ ą L  f  a

L * P
N A JLEPSZA  J A K O Ś Ć !  W SZELK IE  W Y M IA R Y !

DAfCn A gen tu ra : K raków , P R Z E M Y S Ł O W A  12. Te l. 1I3III.
* MUŁU Składy: M IK O Ł A J S K A  I I .  Te l. 213-M.

Kupn
NO SZO NĄ garderobo kupu­
ję , płacę na jlepsze ceny, 
uoldberg, Oazowa IŁ  Tel.
168-21. 72g

gola najlepiej

SKUPUJE noszona gard e­
robę oraz m eble —  płacę 
najlepsze ceny. Tomasza 26. 
T e le fon  115-SI. 1485g

L E IC Ę . Contax E zactę  i
te leob iek tyw em  kuplę. O fe r­
ty : T e le fon  118-38.

2036k

F IR A N K I  1 K A P Y  własne­
go  w yrobu  w edług najnow ­
szych m odeli w ykonu je f i r ­
ma B reit, Grodzka 60. T e ­
le fon  113-80. 1812k

M E B L E  L A K IE R O W A N E  
kuchenne, przedpokojow y 
dziecięce — p ierwszorzędnej 
Jakości -  N A J T A N IE J  -  
Sohor, B racka 3. 1978k

S K L E P , w ytw órn ia  b ie li­
zny z  m aszynam i —  towa­
rem , dobrse p.o°pernJący 
sprzedam. K rakó  w, Skryt­
ka 81 pod ,,1.500“ .

1995k

O K A Z J A . S z la frok i P IĘ ­
K N E . W ie lk i w ybór, ceny 
niskie. Senacka 9/10.

1531g

S K Ł A D  desek do sprzedania
w  K rakow ie. N isk i czynsz. 
Zgłoszenia pod „O ko lica  bu­
dowlana4* B iuro Ogłoszeń 
Stattera, K raków .

2039k

u *S T B  I  —  W IL K O W IC E  
W il la  —  pensjonat muro­
wana 18 pokoi, w  tym  10 
um eblowanych, św iatło  e- 
lek tryczne, w odociąg, kana­
lizac ja , parcela  1700 m i z 
lasem. —  1 duże w erandy 
oszklone, słoneczne. Cena 
32.000 zł. W p ła ty  8.000. -  
O fe r ty  „P a r "4, Katow ice, 
pod „A u tob o l44. 2020k

L. ZWEIG i Ska, Kraków Podwale 7
Tel. 115.04

Żądajcie demonstracji i ofert na maszyny 
ao
pisania
oraz maszyn JA M  , a  « i
ao rachowania Mk \m  a J  Km a 
Prze jm u jem y p ru te  p o w le la r s k le .  638k

SMITH & C0R0NA,

Sp rze d aż
C H O D N IK I ładne, trw a łą  
gwarantow ane, do prania. 
Tkaln ia, K raków , J ó je fa  2. 
N apraw iam y artystyczn ie 
dyw any, k ilim y. 1510g

F IR A N K I ,  kapy na jnow .
sze w zory , na jtańsze ceay. 
W ytw órn ia , Sarego S.

I&Olk

P L U S K W Y  tęp i doszczętnie 
o ryg in a ln y  p łyn  JO K . D ro­
g e r ia  s c h a p s e n s o h n a , 
Kraków , P lac Now y.

1659k

M E B LE  — O K A Z J A  — po
cenach najn iższych  na do­
godnych warunkach. K ra ­
ków, Szp italna 9. I. piętro.

PR Z E C Z YS Z C Z A JĄ C A  w o­
da gorzka  oryg ina ln a  w ę­
g ierska  IG M A N D I do naby­
cia w e wszystkich aptekach 
i  drogeriach . 1792k

A jednak naj taniej
wykonuje najmodniej­
sze kernizze, oprawę
obrazów, lnztra szlifo­

wane

K L I P S T E I N  
tylko D I E T L A  87 , 

telefon 176-45

Z A O S Z C Z Ę D Z I S Z
SOBIE

O L Ł A * !  T R O S K I  
I  KŁOPOTÓW, 

*. Ą D AJĄ C W YRAŹN IE i
PRZYJMUJĄC J E D Y N I E  

ORYGINALNE Q

* *  G u m ..?
PATENT FRANC. NR. 7 9 0  3 0 ^  
PATENT AMER-  N R .1039 701

N O W Y  DOM Inkzuzowy, w 
K ra k ow ie  ■ schodami m ar­

m urowym i (praw dziw a  szka­
tu łka) z powodu em igrac ji 
sprzedam  zadziw ia jąco  ta­
nio. Zapytan ia  pod „W K . 
38644 Tow arzystw o R ek lam y 
M iędzynarodow ej, K a to w i­
ce, R ynek  11. 2033k

N A U C Z Y C IE L K A  a prak ty ­
ką szkolną p rzygo tow u je  do 
g im nazjum . Specja ln ie dzie­
c i trudne. Zgłoszen ia: „D o ­
bra  H eb ,a istka44 A dm in i­
strac ja  „N o w eg o  Dzlennl- 
ka“ - 14S2g

F R A N C U S K IE G O  tan io n- 
dz ie la  paryżanka. Syroko­
m li 17/2 do 12-tej. l*4Sg

P R O F E S O R K A  gim nazja lna
1 m atem atyk i p rzygo tow u je  
do m atury 1 egzam inów, — 
udziela lek c ji. K raków , Sta­
row iślna  8. m. 5. 2024k

J Ę Z Y K f  V  franenzkiego,
n iem ieckiego, angielsk iego 
n a jszybcie j listow nie. „G lo ­
bus4* z ł 4.40 m iesięczn ie. 
Samouczki po z ł 4.—, A N ­
G IE L S K I Z Ł  6 (w  przedpla 
c le ). „S T U D IU M 44 K R A ­
K Ó W , S Ł O W A C K IE G O  Ł

M A C E
RABCZAŃSKIE BRAUNFELDA

juz do nabycia w składzie własnym

PRZY U L. MIODOWEJ 9 , l.p .
(wejście przez Kawiarnię „Tel-Awiw“)

Telefon 158-97
ODCISKI usuwa niezawo­
dnie „BIGO44 SO groz*y.

Drogeria 
S C H A P S E N S O H N A  
Kraków, Plac Nowy.

H U I  0  H U u O l Tan i ty ­
dzień św iąteczny —  Gorse­
tów  — B IE L IZ N Y , gotow e 
1 na m iarę. K A T O W IC E , 
F ierack lego  12 w  podwórzu.

2047k

M E B L E  sypialn ia, jadaln ie, 
poko je kombinowane, gw a­
rantow anej jakości poleca 
N A J T A N IE J  —  dogodne 
warunki. Fab ryczn y  Skład 
K raków , B racka 13.

105, S

nauka i wychowanie
K C B S Y  K R O JU , modelo­

w ania 1 szycia. H A L P E R N  

4UŚSEBOWEJ rozpoczyna­

ją  now y kurs. —  W p iss 

trw a ją . K R U P N IC Z A  18.

1544g

>

F R A N C U S K IE G O  udziela 
p ierwszorzędna (l ła . F a to - 
w ice, Sobieskiego 3/9. do 
12-ej. 1443g

S T E N O G R A F IA  B IU R O W A  
d la  g ru p y  początku jącej 
oraz ku rzy  w yższe rozpo­
czną się dnia 5. kw ietn ia  
pod k ierow n ictw em  Z O F II 
SCH Ó NG UTÓ W NY — W W . 
Św iętych  8, I  p. fron t — 
w p is ; od godziny  9 do 18.

1958g

L E K C J I tańców. Indyw i­
dualnie — zbiorow o, u dzie  
lam. W iadom ość: Tel. 145-801 

1495g

U B Z IE L A M  dzieciom  lek c ji 
hebrajsk iego i  douczam 
Chumasz, Tnach i  Talmud 
za 2.50 m iesięcznie. Zgłosze­
nia: Le lew e la  4. m leczarnia.

1529g

H IS Z P A Ń S K IE G O  jeżyka 
(konwersacja ) wyuczam  do­
kładnie i szybko. Zgłosze­
nia: -  Z A M O JS K IE G O  22. 
m. 4. 123

sq przyczynę powstawania róż- 
nych chorób, odbiera|q opetyf, 
łwor: a złq przemianę materii, 
Należy dbać o normalne fun­
kcjonowanie i  oładka 1 kiszek 
przez regularne w y p ró ż n ia n ia ,

ZIOŁA Z GÓR HARCU 
. D r a  LAUERA

s to su ję  s ię  p rz y  o b s fru lte łk  
normuję łrowlenle, czyszczę łoi 
godnie I bezboleśnie, przeciw, 
aziatojc tworzeniu się tłuszczu, 
wy d o la  jq s u b s ta n c je  gn iln e , 
n ie  w yw o łu ję  przyzwyczo|enia. 
>losowane'sq również s k u te c z ­

n ie  w c ie r p le n lo c h  w ę tro b y , 
n e r e k  I p ę c h e r z a ,  k a m ic y  
ż ó łc io w e j ,  reumęlyimie, orfre. 
fyimle, hemoroidach i ory lo lc l

Z i p t A  %  L -P R  H A R C U
D ra  LAI ERA

G IM N A Z J A L N Y  E G Z A M IN  

D O JR ZA ŁO ŚC I oraz w za­

kresie K L A S  I —IV . nowego 

gim nazjum  możesz zdać 

n a jlep ie j przez N A S ZE  

K U R S Y  K O R E S P O N D E N ­

C Y J N E  M E T O D A  „G L O ­

B U S ". —  PR O F E S O R O W IE  

G IM N A Z J Ó W  K R A K O W ­

S K IC H . P rospekty  z  podzię­

kowaniam i za dobre egzam i­

ny bezpłatnie. „S T U D IU M 44 

K B  Ś.KÓW, S Ł O W A C K IE ­

GO 1, W p .eu jącym  z lę  w 

kw ietn iu  zn iżka na zł. 14.— 

m iesięcznie. 2037k

W P IS Y  N A  K U R S Y  K R O ­
JU  — M O D E L O W A N IA  
I  SZY  C IA  koncezjona want 
przez Ku ratoriom , dyplom o­
wanej nauczycielk i — Stelli 
H O R O W IT Z  - LA N N E B O - 

W E J . Nowoczesna metoda 
naukŁ K ró j m odelow y, — 
Osobny kurz kon fekcji d i i i-  
olęoej. Św iadectw a ukoń­
czenia kurza, K raków , K a r­
m elicka  48. 1961k

A B S O ł W E N T  g im nazjum  i 
uniwersytetu  n iem ieckiego 
udziela lek cy j. Zgłoszenia: 
A dm in istrac ja  „N ow ego
Dziennika44 pod „N iem iec ­
k i" .  1347g

RABKA ?fi"ft425K SIOKtHOWEJ 
.JEDYNA CZKA44 tli.273 ZZTSSZl
Bieżąca ciepła i z rn u s  woda w każdym pokoju. 
UPRASZA SIR O WCZEŚNIEJSZE M A R  
Z A M Ó W I E N I A  NA Ś W I Ę T A  I l U U

ŚWIĄTECZNY NUMER 
NOWEGO DZIENNIKA

ukaże się w znacznie  zwiększonej 
objętości i p o d w ó j n y m  nakładz ie

dn.a 16 kwietnia br.
i zawierać będzie oprócz szeregu prac 

najwybi tn ie j szych sit
pub l i cys t ycznych  i l i t erackich

ZWIĘKSZONY DZIAŁ INSERATOWY
Zamówienia do działu inseratowego przyjmuje

Adm. Nowego Dziennika, KrakOw, ul. Orzeszkowej 7 -  tel. 102-79
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Z d r o j o w i s k a
k r y n i c a . Pensjonat Vogel 
zaw iadam ia PT . Gości, że 
pensjonat będzie czynny w 
żydow skie Św ięta W ie lk a ­
nocne. Uprasza się o wcze­
śniejsze zamówienia.

1912k

R A B K A . — Pierwszorzędny, 
Potnokom fortow y pensjonat 
»,O P IE K A “  prosi o w cze­
śniejsze zgłoszenia na św ię­
ta Pesach. Kuchnia  św ią te­
czną. Tcl. 326. •w-BIk

Z A K O P A N E  — „U C IE C H A *
K o m fortow y  pensjonat, —• 
knchnia wykwintna, ceny 
Przystępne. — Zarząd : inż. 
Leuchterowa, teł. 13-37.

2044k

U STROŃ. Pensjonat „W eso ­
ła " F ink ie lszta jnow ej p rz y j­
m uje wcześniej zamówienia 
na św ięta Pesach

nCL*7 J t ’5
Sosnowiec, Kow alska 2. — 
T e le fon  62-089. 1947’ .

„ W A W E L "  —  Pensjonat, 
Zakopane.,— Pod zarządem 
E. M argu liesow ej. —  1’ rzyj* 
m uje zgłoszen ia na św ięta  
Te i. 11-73. 203'Jll

Matrymonialne
Z A M O Ż N A  pani w yjeżd ża ­
jąc#  do A m eryk i poślubi 
technika dentystycznego do 
45 lat. H A M M E R , Kraków , 
Sebastiana 31, swat, ko ja ­
r z y  szczęśliwe małżeństwa. 
Te i. 12.-86. 1497g

P R Z E M Y S Ł O W IE C , w łaści­
c ie l donrze idącej fab ryk i 
la t  36, postępowy, poszuku­
je  żony in te ligen tne j z o d ­
pow iednim  posagiem , współ­
praca konieczna Zgłoszenia 
A dm in istrac ja  „N ow ego  
D zienn ika" pod „25.000".

1494g

K U P IE C , 30 lat, samodziel­
ny, branży kon fekcji, na 
Pomorzu, p rzysto jn y , Inte­
lig en tn y , zam ożny, pierwszo 
rzedną rodzina, szuka odpo­
w iedn ie j pa rtii. Panna przy­
stojna, odpow iednie w alory, 
posag m inimum 20.000. —
Zgłoszenia „ A t id " ,  K raków , 
Grodzka 35/5. 1543g

ilLACZEG U? wszyscy odda­
ją  swoją G A R D E R O B Ę  do 
Chem icznej P ra ln i 1 Far- 
b iardl

. .K R A K O W IA N K A "  
B tarow U lna 18. A le ja  K ra ­
sińskiego 4, T e le fon  162-67 
B o na jtan ie j, na jso lidoiej, 
n a ju y b c ie j. 1478g

Do w i e l k i e g o  sprzątan ia  używajc ie

znanych ze swej  

dobroci wyrobów

2  c. k ł a d ó w 
Polskiej Sp. Akc

JPe rsii“
w Ę , y d g o s z c z y

MI
K U P C Y I — Piekne napisy 
reklam owe, dekoracje w y ­
staw, w szelk ie oszklenia, — 
w ykonu je tanio, efektow nie 
B litzer, K raków , S tarow iśl­
na 51/9. 1469=;

T Y L K O  przedpołudniem  

przerabiam  kapelusze we 

dług najnowszych fasonów 

po 1.20, nowe i  zł. O izesz 

kow ej 4. m. 1. 1131g

L O K A L  duży porescauracyj- 
ny, rów nież lokal sklepowy 
l  m agazyn w  podwórcu do 
w ynajęcia  p rzy  ul. Stra- 
domskiej 1L Adm inistrator.

2004k

POKÓJ um eblowany dla 
1—2 panów do w yn a ję c ia  
D ietla  57. m. 10. 1352g

W SPÓ LN Y  pokój dla panle- 
r.iek worny. D ietla  111. m. 7.

ZALUZJE SKLEPOWE
Wszelkich todzaiAw MEBLE METALOWE
poleca fjJ o i * »  A l  Lwów, ul. B Goldmana 3
Fab j ka „ n t D R U l .  ze!. Ź0Ó-29

Ceny konkurencyjne Cemrkt na żądanie

P R Z E D S T A W IC IE L S T W O
znanych A N G IE L S K IC H  SYM O CU O D Ó W  na poszczególne 
W O JE W Ó D ZTW A  do oddania (na w łasny rachunek). — 
T y lk o  pow ażał rc flek taac i z odpowiednim  kapitałem  zechcą 
się zgtosló pod „D U Ż E  Z Y S K I "  do biura Ogłoszeń Ludw ik 

Rosenstadt, W arszaw a, Ogrodowa 16.
2014k

DOPRAWDY...

. . . .  O B liW IE  I I E 6 A N C M E
m o d n e  i trw ałe, to

(itiho BMciA m m
Kiiktw, Starowiślna 17 (vis-His Kina Cclećtiy)

UWAGA: nasza specjalność, obuwie dla wrażliwych nóg (higieniczne)

C ZYŚC I S U F IT Y  i ściany 
na sucho, tio ld fin ger, Ko* 
ściuszki 32. Te lefon  170-49.

I 794k

OD 1—30 kołn ierz 8 gr. — 
u liranie zł. 3.50, — Pra ln ia  
W rzesińska 1. 1939g

P R Z YJD Ź  I  P R Z E K O N A S Z  
S IE , że ty lko  „ A l f a "  W y ­
pożycza ln ia, Jagiellońska 8. 
przodu je najbogatszym  w y ­
borem nowości. — W szelkie 
lek tn ry  szkolne dla rnło- 
dzioży szkolnej. Na prow in ­
cją znaczne u lgi. 193Gk

TEŁ.
2 1 8 R A B K A

pens. „ S W I T  pod zarządom

Henr?::a B E ć!lA
uprasza o wcześniejsze zamówienia 

 na Św ięta (PLbAC ik )

i'KL. 
2 18

• T E M P O "  -  ŹRÓDŁA 
OSZCZĘDNOŚCI. — Oddaną
tam stara garderoba i k.v 
pe lu isę do czyszczenia za* 
stępuje nową w najkrót- 
s iym  term in ie I za niską 
cenę. S tarow iślna 27. Szew* 
•k *  2, A le ja  Krasińskiego 4.

l'J64k

Z A M IE N IA M  noszoną gar* 
ńerobę męską na m ateria ły  
bielskie. K raków , Lanrian, 
fU ip A  IŁ  m. L  Te l. 140-33.

U B K A N iO Z M IA N  zamienia 
noszoną garderobę męską 
na m ateria ły  bielskie. Ko* 
złpwski, Kraków , tel. 148-62.

1086k

200 m iesięcznie za udziel®* 
n ie pożyczki 6.000 dla przed­
siębiorstwa przem ysłowego 
v  Bielsku, dobrej sile biu­
row ej, zabezpieczenie. Zgł. 
pod „6.000" A lo jz y  Springer 
B ielsko. 20l5k

ŁÓ Ż K A  polowe, żelazne -  
na jtan ie j zakupisz, napra­
wisz — Tapicer, August, 
W ęgłow a  3. W ieszam  fira n ­
ki. 1951k

C H O RZY N A  P R Z E P U ­
K L IN Ę . D ługoletni spec ja li­
sta M. Landau, Kraków . 
D ietla  44. I. p. wykonu je 
opaski przepuklinowe ró 
żnego rodzaju suspensoria, 
opaski po operacji ślepej 
kiszki — P rzy jm u je  wszel 
kie reperacje. Posiadam li 
czne podziękowania,

Lokale
4 PO K O JE  kuchnia, kom­
fort. K raków , Pańska 14.

149] g

POKÓJ — Dunajewskiego, 
najbliższa okolica  — poszu­
kiwany. L is ty  „G ab inet mę­
sk i" Adm in istracja  „N o w e ­
go D zienn ika". 1493g

PO S ZU K U JĘ  lokalu  fron to ­
w ego lub podworcu, śródmie 
ściu. Zgłoszenia pod „M ela* 
le “  do A dm in istrac ji „N o ­
w ego D zienn ika". 1499g

L O K A L  PR Z E M Y S Ł O W Y
jasny, suchy, telefon —po­
pęd elek tryczny, wodociąg: 
do w ynajęcia . Sebastiana 20. 
parter. 1501g

POKÓJ elegancko urządzo­
ny, kam fortow y, z osobnym 
wejściem  od zaraz do w y ­
najęcia, —  Starow iślna 84. 
i n .  6 . 2 0 2 2 k

Ł A D N E  kom fortowe trzech* 
pokojowe parterow e mie- 
szkanio wolne. Śląska 4. 
m. 8. Te l. 134-51. 2038k

DO w yn ajęc ia  pokój duży, 
w łasnym i schodami połą­
czony z w ielką salą na 
I .  p. oficyna. S K L E P  w 
podworeu. TU ZY  pokoje par 
terowe — K arm elicka  10.

204 lk

C ZTE R Y  pokoje na m ieszka­
nie lub biuro od m aja do 
w ynajęcia . Zgłoszenia: go­
spodarz, Sarego 3. 2042k

M IE S Z K A N IA  ł S K L E P Y  
do wynajęcia. K a iw a ry j-  
ska 63. 2043k

—  PE ŁN O K O M F O R TO W E  
mieszkanie, dwnpokojarwe 
do w ynajęcia . Kossaka 2. 
Dozorca wskaże. 1523g

POKÓJ umeblowany, kom­
fo rtow y , osobnym wejściem 
1—2 panów — pań do wyna­
jęcia. Kordeckiego 10/13.

1526g

D W U PO K O JO W E , pełno-
kom fortowe, I I .  p iętro, Prze 
m yska 8. 1 m aja wolne. — 
Zgłoszenia. Dozorca.

1580*

Interesy, handlowe

S P O L N IK A  Z K A P IT A ­
ŁE M  zł. 15.000 1 W SPÓŁ. 
P R A C Ą , —  C Z Ł O W IE K A  
MŁODEGO. ZDOLNEGO IN ­
T E L IG E N T N E G O  -  DO 

P R Z E D S IĘ B IO R S T W A  
H A N D LO W E G O  o DU ŻYCH  
M O ŻLIW O ŚC IA C H  POSZU­
K U JE - -  O G ŁO SZE N IA : 
K R A K Ó W , S K R Y T K A  44.

199016

U W A G A . K tó ry  s powab- 
nyeh łódzkich fabrykantów , 
m ający znaczny zbyt w 
branży m anuiakturow ej, 
chcia łby w  K rakow ie zało­
żyć  skłam Komisowy/ Jo* 
etem dobrym  organ izato­
rem  i fachowcem, m ogę z ło ­
żyć  w iększą kaucje w go ­
tówce. Zgłoszenia: Tow arzy­
stwo R ek lam y M iędzynaro­
dowej, K raków , F lariańska 
25. pod „P o w a żn y ".

2001,
M A G A Z Y N  kon fekcji Jam* 
sk lej, w prowadzony, w  bar­
dzo dobrym  punkeio p r z y j­
m ie spólnika. Zgłoszenia!
pod „W spółp raca  so lidna" 
do A dm in istrac ji „N ow ego  
D zienn ika". 1527g

Sprzedaż
K A M IE N IC A  nowa cztero­
piętrow a, superkom fortowa, 
dochód roczny 13.000, ceną 
140.no, gotów ką 100,000. —
Po leca  w ie lk i wyDÓr korzy­
stnych kam ienio R U B iN , 
K raków , W ie lopo le  26. TeL  
171-78. P ro w iz ja  m in im aln i.

1984k

M E B L E  kuchenne, przedpo­
kojowe, pokoje dziecięce, 
nowoczesne, solidne — naj­
tan ie j i  term inow o —  O ffner 
K raków , M a ły  Rynek 4.

20161*

W Y P R A W K I  niemowlęca, 
kon fekcja  dziec ięta , b ie li­
zna — i ia jU n le j  ObstSnder, 
Rynek U  6815Ł,

K  b M IE N IC E , W ille , Obiek­
t y  Fabryczne oraz Parcela  
poleca w w ie lk im  w yborze 
E iu ro „M E H K U R ', K ra ­
ków, D ie tla  S9, —  Te lo fo  i  
176-89. 199ik

D Y W A N Y , ceraty , linoleum  
chodniki, kapy, fira n k i —t 
h a itan ie j n a ipern , PoseW 
ska 18. 197ak

T A P C Z A N Y , otom any, po­
duszki materacowa. Gola- 
schmidt, K rzy ża  trzy . Go­
tów ko wo —  rata ln ie.

1788k*

DODGE lim uzyna 5-o6obo- 
wa. model 1934 korzystn ie do 
sprzeuania. K raków , XT, 
Zduńska 8/4. 1541.7

S Y P IA L N IE  —  jada ln ia  
stoły, krzesła, b iurka, pu l­
pit, łóżka m etalowe, mc ulo­
we sprzeda tanio Sklep 
O kazyjn y, K raków , Mosto­
w a dwa. 1954k,

M A S Z Y N Y  du pisania nuwe 
używane. W ie lk i w yb ór ma­
szyn w alizkow ych wym iana, 
dogodue spłaty. „M aszyno- 
dum" M a z  LiJwensteln, K ra ­
ków, Zw ierzyn iecka  4.

1986 i(

FABRYKACZEKOLADY
pierwszorzędnie urządzona w  pełnym ruchu 
na terenie G. Śląska do sprzedania. — Oferty 
ood „Korzystnie" do Towarzystwa Reklamy 
.Międzynarodowej, Katowice, Rynek U. 1897k

S K L E P  spożyw czy nowocze­
śnie urządzony, dobrze pro­
speru jący, blisko G łównej 
Poczty  du sprzedania. Z g ło ­
szenia: „P ew n a  egzysten ­
c ja "  B iuro Ogłoszeń Stat- 
tera, Pynek  8. 2040k

PO S ZU K U JĘ  natychm iasto­
wego udziału  w poważnej 
spółce w ytw órczo-przem y- 
slowej. Zgłoszenia do To­
w arzystw a R ek lam y Mię­
dzynarodow ej, K raków , F lo ­
riańska 25. pod „U d z ia ł" .

2002k

DOBRZE zaprowadzona t 
zorganizow ana fa b ryk a  w 
pełnym  ruchu korzystn ie da 
sprzedania. Potrzebna kwo­
ta około zl. 25—80.000. Zgło­
szenia pod „K o rzys tn ą  
sprzedaż". B ielsko po-te- 
restante N r. 120. 15lag

O K A Z J A ! —  Pończochy 
N E K A  44, 4.25, B R E S  gazo­
w e 2.95, M A T O W E  1.44, LU­
K SU SO W E  1.(5. —  poleca 
H O R O W IT Z , S Z E W S K A  1L 

M20K
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Pocztę szyfrowe 
inseratowe

nalely w r z u c a ć  w ciągu 
całego dnia

tylko 
do skrzynki
w m u ro w a n a ] w  brani* 
p m d  .Nowym Diianęikiam" 
a k tó rą  o p r ó łn la  a lę  

6 razy dziaunia.

P R A K T Y K A N T A  lub ukou- 
c ion ą  p raktyką  p rzy jm ie  
zaraz A d o lf Faber, F loriań ­
ska 6. 1496g

ZDOLNA panienka do pedl- 
cur zostanie zaraz przyjęta. 
Delka, Szewska 17.

1540g

WIOSENNE OKAZIE
w Krak. Domu Towar. ..GLOBUS

RYSEK GL 31 (M g Szewskiej)
po st.BLUZKI modn. jedwabne . . . . . . .

KOMBINACJE jedwabne . . . . . . .
10 ckaituiuk damskich modnych . . . . .
KRAWATY najświeższe od 0.50 zł. do . , ,
POŃCZOCHY gazowe i jedwabne
KALESONY długi.............................................................
50u gr. waty B rn n sa .....................................................
Ddiy wybór w obrazach, eleganckiej bieliżnie jedwabnej, .klaf.okach 

i wyprawkach dz cci jryck.

po

1.95
1.95
1.95
1.95
1.95
1.95 
195

P O M O C N IC A  b iu row a ze 
znajomośoią buohalterii I 
ją zyka  n iem ieckiego w  sło­
w ie i  p iśm ie poszukir ana. 
O fe rty : „R en om a", Często­
chowa 100. 1944k

A. N U S S B & U M
Kraków, DIETLA 45

NAJW IĘKSZY W YBÓ R

DYWANÓW I CHODNIKÓW
F O TO G R A F  - operator, re ­
tuszer, w ielkom iejska  pra­
ktyku, poszukiwany. Z g ło ­
szenia ..Retuszer" Adm ln l- 
ztrao ja  „N ow ego  D zienni­
k a ". W23g

P O S Z U K IW A N A  osoba do 
p ie lęgn ac ji starszego pana 
i  pom coy w  gospodarstw ie 
domowym od zaraz. Zgło­
szenia pod „P ie lę g n a c ja "  
do A dm in istrac ji „N ow ego  
D zienn ika". j.487g

K A N C E L A R IA  adwokacka 
w  K ra  -o irie p rzy jm ie  ruty­
nowanego aplikanta. O fer­
t y :  „S am odzie ln y ", B iuro 
Ogłoszeń Stattera, R ynek  II 

18988

C H Ł O P IE C  w  w ieku  10-17 
la t  potm ebny Jako p ra k ty ­
kant w  sk l„p ie  bławatnym . 
Zgłoszenia do A dm in istrac ji 
„N ow ego  D zienn ika" pod 
„M ło d y " . 1525g

KU PCY I PR ZE M YSŁO W C Y K O R ZYSTA JĄ  a DOOO- 
D NyOH KREDYTÓW  I rSKO NTO W YCH  I ZALICZEK 

N A  INK ASO  fcYMES KUPIECKICH

w SPOŁDZ. BANKU KREDYTOWYM
KRAKÓW , STRAD O M  L. 18

Obrót kasowy w Roku 1937 — wynosił zł. 12,950 000

PO S ZU K U JE  po rtiera  ru ty­
nowanego pierwszorzędny 
pensjonat. Zgłoszenia: D ie­
tla  25. m. 5. m iedzy 14—16.

1486g

G IM N A Z J U M  na prow ino jl 
poszukuje nauczyciela gim - 
nasty ki, za jęć praktycznyoh 
z przedm iotem  pobocznym. 
O fe rty  składać do A dm i­
n is trac ji „N ow ego  Dzienni­
k a " sub „G im nazjum  na 
p ro w in c ji". 1907k

S A L O N  G O R S E C IAR SK O - 
b le lićn iarsk i —  P R Z Y J . 
M IE  dzielne agen tk i(tów ) 
zaraz. Korzystne warnnki. 
Katow ice, P ierack iego  12. 
w podwórzu. 2046k

E K S P E D IE N T K Ę  z branży 
m odno-galan tery jnej poszn- 
ku je  od zaras „B aza r  M o­
d y " , Zw ierzyn iecka  12.

1520g

S A L O N  Mód „ A N I T A "  -  

K raków . F loriańska 16. Teł. 

158-09. —  p rzy jm ie  od zaraz 

samodzielną modniarke.

150Gg

P O T R Z E B N Y  fachow iec — 

branży m -ta low ej z długo­

letn ią  praktyką. Zgłoszenia 

pod „M e ta le "  do A dm in i­

s tra c ji „N ow ego  D zienni­

k a ". 1499g

PO S ZU K U JĘ  P B A K T Y -

K A N T K I  początku jącej do 

sklepu „P a w " , — F lo r ‘ ań-

s ta  4. 2034k

SZO FER — kaw aler p o b z u -  

ku je posady. Kaucja. O fer­

ty : Adm in istrac ja  „N ow ego 

D zienn ika" — „S zo fe r " .

TANIE DNIE
PRZEDŚWIĄTECZNE

PORCELANY KRYSZTAŁÓW i SZKŁA
J. D I EN E R

Krabów, ul. SZEWSKA 80
Serwis sto łow y porcelanow y karlsbadzki

na 6 otób (25 s z t u k ) ........................................ Zl. 32.—
Filiżank i porcelanowe (6 sztnk) . . . ,  , „  1.21
Serwis do k a w y  poreelanow y (15 sztuk) , . „  4.51
Garnitur do ciast lub kompotu (7 sztuk) ,  ,  „  1.25
Zastawa sz lifow ana  na 6 osób (25 sztuk) . ,  „  8.51
G arn itur do Hklelu z acą na 6 osób (8 sztuk) „  2.51
K ie liszk i do w lns najnowsze f a s o n y ...................... —.25

Poiad posiu iinja
SZO FER - mechanik, Żyd, 

pierwszorzędne referencje, 

szuka posady na „uromnych 

warunkach. Łaskaw e zg ło ­

szenia do A dm in istrac ji 

„N ow ego  D zienn ika" pod 

„B iz  na łogów ". 1510g

B U C H A L T E R -B IL A N S IS T A
korespondent polsko-niem ie­
ck i oDejmie posadę półdnio- 
wą went. godzinowo. Z g ło ­
szenia. A dm in istrac ja  „N o ­
w ego D zienn ika" pod „D u ­
że dośw iadczenie". 1522g

B U C H A LTE R -b ilans ista  ru­
tynowany, obejm ie prow a­
dzenie księgowości — go­
dzinowo. D obre referencje. 
T e le fon  118-85. 19S6k

Najchętniej sypiam na podłodze. ISie oba­
wiam; się wtedy, że jakiś mężczyzna pod moim  
łóżkiem łeży! t

PR2Y PRYWATNYM ŻYDOWSKIM 
GIMNAZJUM ŻEŃSKIM KRAKÓW 

STAROWIŚLNA 1. 
powstaje

KOEDUKACYJNA 
S Z K O Ł A  
P O W S Z E C H N A
WFlSY NAR. SZK. 1938/39 

PRZYJMUJE: p. ZO FIA NATANSONOWA 
W KANCELARII GIMNAZJUM MIĘDZY 

11— 13 _  TEL. 171-56 lSSlk

M ŁO D Y  energiczny mężczy­
zna z  k ilku letn ią  praktyką 
inkasenta, poszukuje in k a ­
sa lub zastępswa. P ie rw ­
szorzędne referencje. — M i­
nim alne w ynagrodzenie. — 
Łaskaw e zgłoszen ia  do A d ­
m in istracji „N ow ego  D zien­
n ik a " —  „P ra co w ity  i za­
u fa n y ". 1377g

S p r z e d a ż
L IN O LE U M , C E R A T Y , ka­
py, chodniki itp. na „w ięta  
— 20"/. tan iej. —  Kalm an 
Scharf, K rakow ska 21 w 
podworen (pasaż). 1474g

M A T E R A C E , PO D U SZK L  
ŁÓ ŻK A  P O LO W E  PO LE C A  
Z A K Ł A D  TA P1C E B SK 1 , -  
BARDACH.*., K R A K O W ­
S K A  44. i'E I EFON 174-83. 
D LA  PE N SJO N ATÓ W . HO­
T E L I S P E C J A L N E  W A ­
R U N K I. 1437k

M A C E  H i  P H O L Z A  Z 
J O R D A N O W A  — jedyne
N A J L E P S Z E  cienkie. Do 
nabycia „P e r ła " ,  Bożego 
C iała 1, M eiselsa 12.

135 lg

O K A Z Y J N IE  w ysprzedaję 
modne firan k i — kapy. P ra ­
cownia H olzerow ej, Szcze­
pańska 5. 1342g

P R Z E M Y S Ł O W Y  budynek 
podpiwniczony, jednopię­
tro w y  z parcelą  sprzedam. 
Tel. 118-18. 1466g

O B IC IA  m eblowe nowocze­
sne na jtan ie j w  w ytw órn i 
Thorn, Grodzi a 42/5.

1479g

Biuro Getbera 
Kraków 
Starowiślna 8

T e le fon  135-7 0

S P R Z E D A : — DOM N O W Y  

P IE R W S Z O R Z Ę D N IE  B U ­

D O W A N Y . S K L E P Y , w 
C E N TR U M  BEZ przenośne­

go, 15 la t W O L N Y  od PO ­

D A T K Ó W  cena 145.000 zl. 

G O TÓ W K A  115.000 zł. -  

DOCHÓD roczny 15.300 zł. 

DOM N O W Y  pełnokomforto- 

w y  22 ubikacje, c j m . 75.000 

zł. gotów ką 60.000 zł. DO­

CHÓD RO C ZN Y  7.020 zł. 

DOM w  samym ŚRÓDM IE­

ŚCIU  obok R Y N K U  GŁÓ­

W NEGO, sklepy, zatw ierdzę 

ne p lan y  na budowę dwu­

p ię trow ej o ficyn y  (W A Ż N E ) 

cena 63.000 zł. G O TÓ W K A  
60.000 zł. DOCHOU roczny 
6.300 zł. 2025k

LA M P Y
elektryczne —  najnowsi 3 

w  w ie lk im  w yborze  
p o  cenach n a jn iż s z y c h

p o leca :

A.). P0SS, intów, Agireszki 11
T«l. 141-96

„U M B B E L L O ", K raków ,
Rynek U . znana w ytw órn ia  
p jleca  parasole 1 parasolki 
po „„naeh  najniższych. — 
W ykonuje reperacje 1 po­
krycia . 2018k

61 ZŁ. kompletna jadalnia, 
doskonale utrzym ana, 40 zł. 
2 szafy, szafka nocna, pod­
ręczna, taborety, —  20 zł. 
sześciopłomienna lampa. — 
Ko letek  3. m. 3. 2—5 godz.

2017k

W A P IE N N IK I  i  kam ienio­
łom y spółka z odp. w 
Rzążce p. M yd ln ik i, telefon 
740-55 po leca ją  wysoko w ar­
tościowe wapno bandlarskie 
i budowlane. 2019k

S P R Z E D A M  O K A Z Y J N IE  
jada ln ię używ aną w  dobrym 
stanie. W iadom ość telefou  
103-94. 1481g

P R Z E D Ś W IĄ T E C Z N A  W Y- 
SPR ZE D A Ż . Szkła, porcela­
ny, kryształów , fig n ry , ce­
ram ik i oraz naczynia ku­
chenna po n iebyw a le  n i­
skich cenaoh. B. Halpern, 
Kraków , W oln ica  8. Te le­
fon 110-98. 1919k

U N D E R W O O D  m aszyn- 
do pisaniu w alizkow e, n a j­
nowszej konstrukcji. Repre­
zentacja i wyłączna sprze 
daż: Ign acy  Gruse i Spól 
ka, K raków , Starow iślna 1. 
tb lef 121-90. 412k

LIKWIDUJĄCĄ SIE WYTWÓRNIA w BIELSKU
Sprzedaje pozostałe

DYW ANY RĘCZNE (perskie)
po cenach 40-50<>/o n iże j cen  norm aln ych  

Miejsce sprzedaży:
K R A K Ó W , R Y N E K  G Ł . 1 4 II. p ię t ro  (nad Delką)

Ewentualna ulgi w  „płatach

Czy mogę służyć tekstami piosenek? 
Dziękuję, i tak nie będ % śpiewał.

PRENUMERATA w Krakowie z odnosze­
niem i bez cdnossenia oraz na prowincji
i z przesyłką po ezto ą . . . miesięcznie zf. 4.30 kwartalnie zŁ 12.90 
Zagranicą z przesyłką poeztową miesięcznie zŁ 7.50 kwartalnie zł. 22.50

OGŁOSZENIA. Podstawą obliczeń jest 1 milimetr w  jednym łamie Strona w  
tekście i nadesłanem na S łamy po 7b milimetr. Strona u  tekstem 6 ła­
mów po 38 mm. Najmniejsze ogłoszenia drobne liczymy za 10 słów.

CENY w złotych: L  strona 1.25. —  Tekst. 1.—. Nadesłane 0.75.—  Za tekstem 
0.25. — Drobne od słowa 0.10 gr. Dla poszukujących pracy 0.05 gr. Gratu­
lacje i kondolencje do 4 wierszy zŁ 5.— . Ogłoszenia ślubne i zaręczynowe 
ZŁ 10.—•. Podziękowania lekarskie do 25 mm. ZŁ 10,— . Nekroiogi (klepsy­
dry) do 60 mm. w 1. łamie ZŁ 20.—. Za zastrzeżenie miejsca dolicza aię 
25%, za druk kolorowy 50%.

„NOWY DZIENNIK* wychodzi codziennie, także w  poniedz. i dni poświąŁ

^Wydawca: Za spółkę Wyd. „Nowy Dziennik**: Zygmunt Hochwald. — Redaktor odpowiedzialny: Dr. Mojżesz Kanfer, 
Nowa Drukarnia Dziennikowa, Kraków, Orzeszkowej 7, — pod zarządem Maksymiliana Feldmana.


